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Rok 26. 


Wojna rozpoczyna 
-~ się teraz na dobre. 


Blizko 20,000 wojska na 32 parowych trans- 
portach wypłynęło na Kubę pod komendą 
generała Shafter. 


Kontr-Admirał Sampson *oczyścił” swemi armatami 
35 mil wybrzeża na wschodniej Kubie na 
wylądowanie tego wojska. 


Prócz tego zdobył twierdzę Caimanera, w porcie Guantanamo, gdzie obecnie 
rozbitych obozem jest 800 naszych marynarzy. 


Skoro wojsko wyląduje w pobliżu Santiago de Cuba, rozpocznie się atak od 
lądu i od morza na Santiago. 


Z powodu pewności znajdowania się hiszpańskiej eskadry pomocniczej (Camary) 
w Kadyksie i zabutlowania eskadry Cervery w Santiago— Havana 
jest blokadowana tylko małemi okrętami. 


Z Indyj Wschodnich donoszą, że miasto Manila wpadło w ręce powstańców 
filipińskich pod komendą wodza ich Aguinaldo. 
m, 
“Charleston,” który o tydzień naprzód wypłynął do Wschodu. przed wypły- 
nięciem pierwszej ekspedycyi wojska do Filipinów, ma po drodze do Ma- 
nili zająć Wyspy Karolińskie i Ladrone. 


di 


w Madrycie coraz więcej mówią o pokoju, lecz rząd się po sa ludności, w 
której nurtują rozmaite żywioły polityczne. 
II En 
Pierwsza bitwa na lądzie Kuby pod Caimanera została stoczona pomiędzy na- 
szymi marynarzami a hiszpańskimi gierylasumi, w której naszych padło 
4 i 1 jest rannych. Strata wroga nie wiadoma. 


RODAN > PA AZ 
W bitwie tej zwyciężyli nasi, odparli wroga i zadać musieli znaczne straty, 
sądząc z oznaków krwi, lecz strata nie jest wiadomą, bo Hiszpanie swoich 
trupów i rannych uprowadzili ze sobą. 
ZAZIE LĄ PREZ E Z 
$koro Santiago de Cuba zostanie zdobytem i zajętem, generał Fitzhugh Lee 
na czele 50,000 wojska ma wyruszyć na zdobycie Havany. 


Pierwsza armia lądowa najazdowa na Kubę w liczbie 
blizko 20,000. pod dowództwem generała Shafter, jest spo 
dziewaną przed Santiago de Cuba w Czwartek (16 bm.), al- 
bowiem wypłynęła z Tampa w Sobotę. Odpłynięcie opóźniło 
Sie o wiele dni z powodu sprzecznych wiądomości, że w po- 
bliżu, oczekując na transporty z wojskiem, znajduje się jakaś 
flota hiszpańska. Gdy się upewniono, że to nie prawda, woj- 
sko wypłynęło i może w piatek będzie już się znajdowała na 
ziemi kubańskiej. Wtedy floty komodora Schley'a i kontr 
admirała Sampson'a od strony morza a armia gen. Shafter'a 
od strony lądu przypuszczą łączny atak na Santiago de Cuba 
i miasto to zdobędą, jeźli się wprzód nie podda — co je- 
dnak jest w wątpliwem, bo Hiszpanie biją się do upadłego. 
Kontr admirał Sampson przysposobił okolicy nadbrzeżnej na 
Przeszło 30 mil na wylądowanie wojska, ażeby Hiszpanie 
nie przeszkadzali wyl«dowaniu, a gdyby chcieli przeszkadzać 
— no — to Sampson i Schley mają armaty na odpędzenie 
Hiszpanów. Co do wylądowania więc nie ma żadnej obawy. 
Niejako na pewną protekcyą forteca Caimanera w porcie 
Guantanamo została zburzona ina ląd wysadzono 600 ma- 
Tynarzya potem wzmocniono jeszcze o kilka set. Miejscowość 
ta jest 30 kilka mil od Santiago. Tam też pewnie armia 
gen. Shafter'a wyląduje, albo w pobliżu. Marynarze wysa- 
dzeni na ląd okopali się zaraz jak mogli i tego samego dnia 
zostali napadnięci przez Hiszpanów. Z naszych poległo czte- 
rech i I jest ranny; ilu Hiszpanów padło nie wiadomo, bo 
swoich poległych i rannych uprowadzili ze sobą, To pewna 
że strata ich jest wielką, jak wnioskows«ć można ze śladów 
krwi w miejscach, zkąd zostali wykurzeni. 

Skoro Santiago de Cuba zostanie zdobytą a okręty wo- 
jenne Cervery albo zdobyte albo zaiszczone, co nie potrwa 
nad pare dni — nastąpi czynna operacya przeciw Havanie. Po 
dobno gen. Fitzhugh Lee ma wyruszyć na czele 50 000 wojska 
na Havanę i przy pomocy floty Sampson'a i Schley'a stolicę 
Kuby zdobyć. Z upadkiem tych dwóch miast skończy się pa- 
nowanie Hiszpanów na Kubie. Zabranie Puerto Rico może na 
stąpić przed lub po kampanii przeciw Havany. 

Z Hong Kong, Chin, donoszą, że powstańcy zdobyli Ma 
nilę, z wyjątkiem “starego miasta” w którem się bronią jeszcze 
Hiszpanie. Kapitan-generał Augusti, chcąc pozbawić Filipiń 
czyków dzielnego wodza, naznac: zył wielką su nę PIEMESĄ za 
głowę Aguinalda. Postępek tea jest haniebnym, £ godnym tyl- 
ko ludzi dzikich. Wskutek wysokiej nagrody już siękilku poku 
silo o “dostanie” tej głowy, albowiem trzy zamachy zostały 
wykonane na życie Aguinalda. Donoszą dalej. że Hiszpanie 
ofiarowali się poddać Amerykanom, ażeby ujść zemsty po- 
wstańców, którzy chcą Hiszpanów wyrżnąć do jednego — lecz 
ta wiadomość nie jest sprawdzoną. Może jednak być prawdzi 
wą. Do tego czasu nic pewnego w Washingtonie nie ogłoszono, 
lubo wiadomo, iż odebrano tam długie telegramy z Hong Kong. 


„wypłynęły na morze i zdą- 


Z depesz madryckich dowiedzieć się możaa, że królowa - 
regentka Krystyna i ministrowie hiszpańscy usilnie się starają 
o zakończenie wojny, lecz się boją swego narodu, który o isto 
tnym stanie rzeczy nie wie nic, tylko mniema, że uda 
się nietylko wszystko powetować ale jeszcze Amerykanów po- 
bić. Rząd hiszpański jest pomiędzy młotem i kowadłem: zje 
dnej strony coraz większe ciosy zadawają Amerykanie, z dru- 
giej strony coraz niebezpieczniejszym jest stan rzeczy -w całym 
kraju. Do tego rządy europejskie jakoś nie pospieszają z inter- 
wencyą, lubo rząd wytęża wszystkie usiłowania ażeby inue mo 
carstwa wmieszały się. Zdaje się, że do tej medyacyi nie 
przyjdzie prędzej jak po stanowczej bitwie, w której Hiszpa- 
nie zostaną pobici, albo gdy mocarstwa zagwarantują Ame- 
ryce, iż jej wszystkie żądania zostaną spełnione. 


Wo.sko nareszcie odpłynęło do 
Santiago de Cuba. 
WASHINGTON, D. C, 
11 czerwca, Transporty - pa- 
rowce z wojskiem, konwojo- 
wane przez 7 pancerników, 


27. Morgan 
28. Stillwater 

29. Breakwater 
30. Cumberland 
31. Knickerbocker., 
32. Clinton 

“State of Texas” jest szpi- 
talaym statkiem, 

Konie są przewożone na 
transportach: 7, 9, 11, 17, 18, 
19. 26. 


90 


żają do Santiago de Cuba 
na pomoc admirałowi Samp- 
son. 

Odebrano tutaj wiarygodne 
i pewne wiadomości, że flota 
Hiszpanii jest tylko postra- 
chem, że nie ma wcale ża 
dnej w wodach naszych czy- 
chających na nasze transporty 
z wojskiem. A gdyby nawet 
były to 7 konwojujących okrę. 
tów wojennych wystarczy na 
potrzaskaniejej. Jak wiadomo, 
obawa przed tą flotą opóźniła 
odjazd wojska od środy do 
dziś dnia. 


` TAMPA, Florida, 12 czerwca, 
Wyprawa, która wypłynęła 
ztąd wczoraj do Key West, 
a która dziś wieczorem z Key 
West popłynie do Santiago, 
jest złożona z blizko 20 puł: 
ków regularnej piechoty, po 
500 do 550 ludzi na pułk, 
tak że ogólna liczba piechoty 
wynosi około 11,000 ludzi. 
Dalej są: dwa pułki ocho- | 


Siły Amerykanów i Kubańczyków 
połączyły się kilka mil na wschód 
od armat Morro, w Santiago 
i stoczyły walkę z Hiszpanami 
o dobrą pozycyą. 
CAPEHAYTIEN, czerwca. 
Wojsko amerykańskie dzisiaj 
walczyło z Hiszpanami pod 
komendą gen. Linares na 
spadzistościach na zachód i na 

północ od portu Siantiago. 

Celem najezdniczych sił ame 
rykańskich było zdobyć ko: 
rzystae punkta na wzgórzach 
Maestra a zwłaszcza na Lorma 
San Pablo, który to puakt 
obejmuje miasto Santiago. 
Zdobyły już kilka korzystnych 
punktów i amerykańska arty- 
lerya poseła kartacze do nie 
przyjaciela. 

Sampson dzisiaj  kruszył 
twierdze Santiago portu. Bom 


tniczej piechoty — około | bardowanie poniedziałkowe 
2000 ludzi; pozostawiło “Morro” i Sacopa 
2gi pułk konnicy z Mobile — | twierdze już więcej nic nie- 

500 ludzi; | znaczącemi w boju. Okręty 


Sampson'a nie przebyły j jeszcze 
punktu, w który m “Merrimac” 
został zatopionym, lecz w miej- 
scu, gdzie się znajdują teraz, 
tuż po za obrębem tego 
punktu, są blizkiemi trzech 
twierdz wewnątrz i hiszpań- 
skich okrętów wojennych. 
Krążownikiem hiszpańskim, 
jaki został zatopiony w walce 
poniedziałkowej, jest "Reina 


po 2 szwadrony z igo, 3go, 
6go, 9go i rogo pułku kon- 
nicy — około 2,000 ludzi; 
ośm oddziałów ochotniczej 
piechoty wziętych z Roose- 
velta "twardych jeźdzców” 
560 ludzi; 
4 baterye artyleryi lekkiej — 
300 ludzi i 16 armat; 
2 baterye ciężkiej artyleryi 
-— 200 ludzi i 16 armat; 
1 batalion inżynierów — 
2ooludzi, 
Korpusy sygnałowe, szpi- 
talne itd. — około 300 ludzi. 
Ogółem wypłynęło 17,000 


Z ZZ Z W 


Mercedes.”  Urzędowa de- 


pesza posłana do Madrytu, 
podaje, że w liczbie strat po- 
niesionych poległo: szeryf 


marynarkowy były kapitan 


wojska do Santiago de Cuba, Emilio Acostay Llorman, cho- 
na transportach parowych na | 732% Alejandro Molina i 34 
stępujących z podaną liczbą ludzi. 

żołnierzy na każdym: Na lądzie poległo lub ran- 
| APA OO SAR, nych jest wielu Hiszpanów. 
1. Miami 1.200| W liczbie rannych znajduje 
2. Santiago 96> się pułkownik Ordonez, wy- 
3. Gussie ERIA nalazca armaty mającej jego 
4. Cherokee 1.000 | 7a%we; lecz Hiszpanie powia 
5. Seneca 990 dają iż nie jest bardzo ran- 
6. Alamo 900 | TYM lubo zaprzestać musiał 
7i Comal 950 walczyć. 

8. Yucatan 950 Santago może się podda 
9. Berkshire 474 | zanim główna siła wojskowa 
10, Whitney 100 | Amerykanów tutaj dopłynie, 
11. Olivette 400 | Odpór wojsk hiszpańskich. 
12. Seguranca 500 znajdujących się w strażach 
T 3 ER ZE ru przednich przeciw najazdowi 
14. Concho 1.300 Kubańczyków i Amerykanów, 
15. Florida 600 | był tylko pół ochoczym. Na- 
16. City of Washington 900 | jezdnicy mogliby bliżej dosta 
17. Allegheny 450 się do miasta, lecz się obawiali 
18. San Marcos t, 190 | zasadzki. Obecnie znajdują się 
19. H. Miller 350 | rozłożeni obozem na wzgó 
20. Saratoga „goo | rzach „po obydwu stronach 
21. Leona 1,250 | portu i fortyfikują swoje po- 
22. Rio Grande 1,100 | Zycye. 

23. Vigilancia 1,200 Spedziewają się, że Hisz- 
24. Orizaba 1,000 | panie pozostaną w pobliżu 
25. Iroquis 950 | miasta i tam stawią opór. 
26. Matteawan 800 | Zostali zmieszani tem, że 


Amerykanie wysadzali na ląd 
żołnierzy „więcej niż w jednym 
punkcie i jedno ich  usiło- 
wanie, ażeby ich odpędzić 
napowrót do transportów, nie 
powiodło się z powodu obe- 
cności amerykańskiej floty, 
która sypnęła niszczącym gra- 
dem kartaczy na wojsko Hisz- 
panów, tak że zmuszone się 
było schronić po za dosię- 
gnięciem pociskiem. 

Wczoraj (wtorek) miasto 
Santiago miało ulgę, albowiem 
centrum amerykańskich ope- 
racyj zostało przeniesione do 
Caimanera, blizko Guatanamo, 
40 mil na wschód. Pięć ame 
rykańskich wojennych okrętów 
popłynęło dla przecięcia te- 
legrafu podmorskiego. 

Ażeby dotrzeć do Caima- 
nera, musiały popłynąć blizko 
do twierdz. Twierdze te roz- 
poczęły dawać strzały, a 5 
okrętów wojennych zaczęło 
regularne bombardowanie. 
Rozpoczęło się o 5:30 rano 
i trwało bez żadnego ustania 
aż do g..2 po południu, kiedy 
twierdze już więcej nie ‘“od- 
powiadały.” 

Oprócz twierdz była wielka 
siła wojska hiszpańskiego i 
artylerya w czynności. Te 
uporczywie „ostrzeliwały ame- 
rykańkie okręty przez 7 go- 
dzin. Granaty z okrętów pa 
dały w miasteczko Caimanera. 
Szczęściem miasteczko składa 
się po większej części z jedno 
piętrowych palmami pobija- 
nemi strzechów, tak, że strata 
własności prywatnej nie jest 
wielką, ani też nie mogła być 
wielka strata żyć ludzkich. 


Granaty amerykańskie kom 
pletnie zniszczyły dom ka 
blowy ‘Compagnie Francaise 
des Cables Telegraphiques.” 
Wśród bitwy i pod osłoną 
dymu, dwie łodzie z amery 
kańskiej eskadry podniosły 
wybrzeżny koniec blizko Cai- 
manera. Również przecięto 
inny drut telegrafu mor- 
skiego, prawdopodobnie pro 
wadzący do Santiago, 

Og. 2 po południu Hisz- 
panie poczęli się cofać, Zwró- 
cili się z powrotem aż do 
Caimanera. Hiszpanie są prze- 
konania, że bombardowanie 
odbyło się dlatego, ażeby wy- 
sadzić na ląd wojsko amery- 
kańskie. 

Wylądowanie wojska ame- 
rykańskiego blizko Santiago 
odbyło się pod osłoną armat 
z amerykańskich okrętów wo- 
jenaych i ataku Kubańczy- 
ków na Hiszpanów. 


Admirał Sampson zdobył dwie hisz- 
pańskie kanonierki. 


KEY WEST,Fla., 8 czerwca. 
Przypłynał tutaj angielski wę- 
glowiec “Roth” i kapitan jego 
donosi, że pewien amerykański 
okręt wojenny pochwycił dwie 
hiszpańskie kanonierki 200 
mil na wschód od Cardenas 
i je ciągnął ze sobą. 

Hiszpania pragnie pokoju i odwołała 
się do Austryi. 

LONDYN, ro czerwca. — 
Madrycki korespondent “Daily 
Mail” donosi: 

Nie ma żadnej wątpliwości, 
iż Hiszpania widząc bezna- 
dziejność dalszego prowadze- 
nia wojay, udaje się do mo- 
carstw z widokiem dosiągnię 
ciahonorowego pokoju. Dzisiaj 
narada gabinetu upoważmła 
nareszcie księcia Almodovar 
de Rio, ażeby przynaglił akcyą 
dyplomatyczną i wskutek tego 
książę ten obecnie naradza 
się z pewnymi ambasadorami 
i ministrami w Madrycie. 


"Zatelegrafowane zostały 
instrukcye do ministra hisz- 
pańskiego w Wiedniu, jako 
też polecono senorowi Aguera, 
wiceministrowi stanu, ażeby 
bezzwłocznie udał się do austry- 
ackiej stolicy. 
wątpliwie zwraca się ku Au- 
stryi .po pomoc w jej ciężkiej 
doli. Nie jest prawdopodo- 
bnem ażeby wysłano prośbę 
do Papieża, dla tego, że po- 
przednia interwencya Jego 
Swiątobliwości napotkała na 
niechętne przyjęcie w Ame- 
ryce. 


Jeden strzał z “Oregonu” zatopił 
hiszpański torpedowiec i wraz 
z nim 60 marynarzy poszło 
ną dno. 
JAMAJKA, 8 czerwca. — 
Szybki hiszpański okręt wo- 
jenny, prawdopodobnieniszczy - 
ciel torpedowców “Terror”, 
został rozerwany na kawa- 
łeczki 13-calowym granatem, 
ważącym 1,000 funtów, wy- 
strzelonym przez okręt bo- 
jowy “Oregon” o 11:30 g. 
wczoraj w nocy. Hiszpański 
ten okręt starał się ukrad- 
kiem wpłynąć do portu San- 
tiago i ścigany był przez 5 
amerykańskich okrętów, aż 
jeden trafny strzał z “Ore- 
iee" ' potrzaskał go na ka- 
i Obsluga jego wynosiła 
ge aw 60 ludzi i wszyscy 
razem ze statkiem zginęli 
w nurtach morskich. “Terror” 
był w reperacyi od paru ty- 
godni w Martynice i chciał 
się połączyć z eskadrą Cer- 
very zabutlowanej w porcie 
Santiago. 


Nasze okręty wojenne mogą popły- 
nąć do zaczepienia portów 
Hiszpanii. 


NORFOLK, Va., r0 czerwca. 


Coraz bardziej rośnie tutaj 
przekonanie, że "nowa lata 
jąca eskadra” formująca się 


w pobliżu Nortolk, zostanie 
posłana do wód hiszpańskich. 
Wszystko zdaje się potwier- 
dzać ten domysł. 

W tutejszych wodach obe- 
cnie się znajduje 7 okrętów 
wojennych i każdy z nich jest 
w stanie płynąć 19 węzłów 
na godzinę. Okrętami temi 
są: * Yale”,* Harvara”, '*Minne- 


apolis”, “Dixie”, *B.ffalo", 
Cincinnati”, “New Ycrk.” 
Okręt “St. Paul” wypłynął 


z New York City kilka dni 
temu i jest podobno gdzieś 
tu w pobliżu. / 

W ciągu tygodnia Wydział 
Marynarki zebrał w Hampton 
Roads najszyhciejszą eskadrę 
okrętów wojennych, a kilka 
set mil ztąd na północ są trzy 
krążowniki równie szybkie, 
które mogą nasze tutaj wzmo 
cnić w dwóch dniach. Nawet 
okrzyczana flota Hiszpanii 
obecnie *zabutlowana” w por- 
cie Santiago, nie śmiałaby się 
zmierzyć z takimi okrętami 
jak‘ ‘Yale”,“Harvard”, “Minne 
apolis” i “Newark.” 


Nadeszła tu wiadomość, że 
parowiec jeden, jaki przy 
płynął do Hampton Ronds, 
widział jakąś flotę hiszpańską 
niedaleko Grand Banks, zdą 
żającą do amerykańskiego 
wybrzeża. Raport ten wywo- 
łał tutaj wielkie poruszenie, 

O ile wiadomo, rezerwowa 
eskadra hiszpańska pod ko 
mendą admirałajCamara, znaj- 
duje się paei w Kadyksie. 
Jeźli uda się naszej flocie 
ją tam zastać i przeciw niej 
stanąć, to znikną wszelkie 
wieści, codziennie  rozcho- 
dzące się o tej flocie płynącej 
ku Ameryce. 


Hiszpania nie- 


Armia BĘ O DJ POOL ROM WRCR MP Ea REJ z ZERA O adi eski A w ubiegłą środę 
w południe, lecz po później dostała 
rozkaz powrócić do Tampa, 

TAMPA, FLA.,9 czerwca. 
27,000 wojska wypłynie dzi- 
siaj z Tampa do Santiago de 
Cuba. Składa się z piechoty, 
konnicy, artyleryi, inżynierów 
i korpusu sygnałowego. 

Piechota składa się z 27 
pułków, 16 regularnych a 11 
ochotniczych, ogółem 21,600 


piechurów. Jest 1 batalion 
inżynierów, 1 oddział kor- 
pusu sygnałowego, 5 szwa- 


dronów jazy, 4 baterye lek- 
kiej i 2 batery ciężkiej arty- 
leryi. 

Komendantem głównym 
jest gen. Shafter a jako kon- 
woje płyną:  okręt-bojowy 
“Indiana” i kanonierka "He- 
lena”, wraz z ćwiczącym stat- 
kiem "Bancroft', który jest 
główną kwaterą gen. Shafter'a. 

Transporty parowe, wio- 
zące wojsko, powinny dopły- 
nąć do Santiago w piątek 
w nocy albo w sobotę rano. 
Zaś wylądowanie masię odbyć 
w sobotę, 

WASHINGTON, D.C., 9 
czerwca. — Z Eg wia- 
domości o jakiejś tajemniczej 
flocie hiszpańskiej, krążącej 
biizko amerykańskich po- 
brzeży, wypłynięcie wojska 
zostało wstrzymane, przynaj- 
mniej na taki czas, aż nie 
będzie dość okrętów wojen- 
nych na bezpieczne konwojo- 
wanie transportów. 

Królowa-regentka hiszpańska jest 

w wielkiej trwodze. 

MADRYT, 10 czerwca. — 

Królowa regentka i jej matka 


austryacka _ arcyksiężniczka 
Elżbieta — obecnie przeby- 
wająca w Madrycie — oby 


dwie odwołały się do Austryi 
i do Papieża, o posłyszeniu 
wiadomości o upadku Ma- 
nili, błagając o pośredni- 
czenie. 

Ambasadorowie RASY 
u dworów europejskich dostali 
instrukcye, ażeby użyli wszel- 
kiego wpływu, aby zniewolić 
mocarstwa do wmieszania się. 

Nuucyusz papiezki w Ma- 
drycie miałdługą konferencyą 
z królową regentką, a nastę- 
pnie z ambasadorami Francyi 
i Rosyi. Obydwaj ambasado- 
rowie następnie udali się do 
księcia Almodovar, hiszpań- 
skiego ministra spraw zagra- 
nicznych, a później do swych 
kelegów przedstawiających po- 
tężne mocarstwa, 

Zamysłem jest zniewolić 
Austryą i Papieża do starania 
się u Prezydenta McKinley 
i u rządu Hiszpanii jeszcze 
raz oO osiągnięcie ustępstw 
w interesie pokoju, ażeby 
ocalić przynajmniej Wyspy 
Filipińskie. 

Ciało dyplomatyczne obawia 
się o dobre imię krółowej, 
monarchii i także Papieża 
w Hiszpanii, jeźli medyatorzy 
(Austrya i Papież) zostaną 
powołani do zmuszenia na- 
rodu hiszpańskiegc do przy- 
jęcia bolesnych, lecz nieuni- 
knionych warunków pokoju. 

Hiszpańscy mężowie stanu 
i  cudzoziemscy dyplomaci 
uznawają sytuacyą jako nie- 
bezpieczną dla dynastyi i mo- 
narchii, chyba, że przyjdzie 
do ucieczenia się do nazna- 
czenia wojskowego dyktatora 
i do ostrych środków repre- 
syjnych. 

Hiszpanie zebrali w Santiago 20,000 
wojska dla odparcia Ameiykanów. 


KINGSTON, Jamajka, ro 
(Ciąg dalszy na str. 4ej) 


Interes 


Bankowy. 
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KURS PIENIĘDZY, KTÓRE WYSEŁAM DO EUROPY 
JEST NASTĘPUJĄCYM. 


; Kurs. Portoryum. 
Marka do Cerarstwa Niemieckiego, W 
s. P., Prus W. i Z. i Szlązka. 2432 15 
Gulden czyli złr. do Cesarstwa Austrya- 
ckiego (Galicyi, Czech, Morawii i 
Węgier. | 44% 25 
Rubel do arstwa Ruskiego, Litwy 1 
Polski pod Moskalem. 3% 25 
Frank do Francyi, Szwajcaryi i Belgii. 20 15 
twalden do Hol ndzi. ar |. 4 25 
Kroner Danii, ecyi i Norwegii. 28 25 
Lira do : 19 25 
W. DYNIEWICZ. 
p aj 


KALENDARZ TYGODNIOWY. 


Czerwiec. 


16 C. Benona. 

17 P. Adolfa biskupa. 

18 S. Marka i Marcelina. 

19 N. Gerwazego i Protazego. 
20 P. Florentyny 

21 W. Alojzego Gonzagi. 

23 Śr. Paulina bisk., Albinasa. 


POLSKA 


ZIEMIE POLSKIE 
200 MOSKALEM. 


— Z Warszawy dono- 
szą: Warunki egzystencyi sta- 
ją się w Warszawie z dniem 
każdym  nieznośniejsze. Po 
szalonej, a niczem, jeśli nie 
chciwością właścicieli domów 
nie usadnionej zwyżce cen 
mieszkań, nastąpiła spowodo- 
wana jakoby wojną hiszpań 
ską amerykańską drożyzna 
chleba. Obecnie znów nad- 
chodzą do nas skargi gospo 
dyń na niebywałe podskocze- 
nie cen mięsa. I tak. za funt 
cielęciny, który wczoraj jesz- 
cze kosztował 13 kop., żąda 
ją dzisiaj rzeźnicy 20 kop. W 
podobnym stosunku podniosły 
się ceny innych gatunków 
mięsa. Przy tem żapowiadają 
rzeźnicy, że przyjdzie prawdo- 
podobnie zamknąć jatki wo- 
bec zupełnego nieledwie bra- 
ku dowozu mięsa. Rzecz ja- 
sna, że głównej przyczyny tej 
niegodności szukać należy w 
nadzwyczaj wadliwym sposo- 
bie zaopatrywania Warszawy 
w najniezbędniejsze artykuły 
żywności, a w szczególności 
w mięso. Sposób ten jest te- 
go rodzaju, że nadejść może 
chwila, w której miesto na- 
sze będzie pozbawione w zu- 
pełności prawie dowozu bydła 
i mięsa, 

Obalenie krzyża. 
Grabowiec dawniej miasteczko, 
a dziś osady w hrubieszo- 
wskiem, donoszą natn o wstrę- 
tnej, a głęboko religijne i pa- 
trjotyczne uczucia ludu obra- 
żającej scenie, jaką tam 7a- 
aranżowały władze rosyjskie 
w sam dzień 3 maja. List, 
jakiśmy o tem dostali, pisa- 
ny ręką jednego z maluczkich 
w naiwnych słowach, odzwier- 
ciedla taką boleść i smutek, 
że bez zmłany  przytaczamy 
go w całości: 

“D. 3. maja. Osada nasza 
zapamięta na wieczne czasy 
straszną scenę w dniu 3 ma 
ja. Pisarz gminny Podiewski 
z wójtem, Mikołajem Bonie- 
wskim i parobkiem Wyso- 
ckim, ogłosili po mieście, że 
figurę katolicką (krzyż) przy 
drodze będą ścinać. Wyszła 
masa ludzi aby pomodlić się 
ostatecznie okolo figury, w 
tem władza gminna kazała 
przynieść piłę, aby krzyż prze- 
rznąć. Nikt piły dać nie chciał. 
Diak cerkiewny, Kozlowski, 
przyniosł swoją pilę, a Podle- 
wski z parobkiem poderznęli 
krzyż, który runął na ziemię. 
Kazano żydom ciągnąć krzyż 
przez miasto, lecz ci nie chcie- 
li. Więc Kozłowski. Boniew- 
ski i straźnik Protiuk ciągnę 
li krzyż, dopiero na kupie gno. 
ju, przed mieszkaniem pisa- 
rza krzyż przecięto, a pisarz 
i wójt kopnęli go nogą, wo- 
wałając: ‘Ludzie! całujcie! bo 
to kobiety krzyż...... "Tych, 
którzy nad tą sceną płakali, 
aresztowano i trzymano w 
kozie po 2 doby o głodzie. Pa- 
robek Wysocki, który prze- 
rzynał figurę doznał takiego 
wyrzutu sumienia, że chciał 
się powiesić. obecnie ciężko 
zachorował. Inteligencja gra 
bowicka była świadkiem tej 
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ohydnej sceny. Prowadzi się 
śledztwo, ale na świadków 
wezwano ludzi niższych, a in- 
teligencję owinięto, przez co 
sprawa może zły obrót wziąść. 
Biada nam będzie, bo na na- 
szej ziemi krzyż Pański zhań- 
biony!” 

Takie sceny i takie tragi- 
czne zdarzenia ciągle jeszcze 
są chlebem powszednim w za- 
borze rosyjskim. Jeżeli jednak 
mniej się teraz o nich słyszy, 
pochodzi stąd, że dobrze zor- 
ganizowani ugodowcy aby nie 
psuć swego interesu, dokła- 
dają wszelkich starań, iżby 
fakta podobne zatrzeć i nie 
dopuścić ich do łamów dzien. 
nikarskich. Ciągła więc tra- 
gedja ludu staje się tem głę- 
bszą i bardziej rozdzierającą, 
bo cichą i ukrytą! 


———— 


POD PRUSAKIEM 


W. KS. POZNAŃSKIE. 


— Dziedzia S. w G, 
Niemiec, przejęty duchem tak 
gorliwie w naszych czasach 
uprawianego a nieszczęsnego 
szowinizmu, objąwszy przed 
kilku laty dobra po ojcu swo- 
im, chciał w nich zaprowadzić 
«wyższą kulturę niemiecką” 
w rozumieniu szowinizmu i 
zaczął od tego, że wydalif z 
dóbr swóich wszystkich ludzi 
polskich, a nie szczędził kosz- 
tów i zabiegów, żeby sprowa 
dzić z Pomorza i z innych 
stron dalekich robotników 
niemieckich. Przybyli więc na 
miejsce Polaków, którzy zwy- 
kle całą duszą są przy pracy 
i nie szczędzą przy n'ej swych 
kości, ludzie flegmatyczni, po- 
wolni, którzy mieli uprawiać 
| wyższą kulturę, a którzy 
| fajki od ust nie odejmowali. 
Wkrótce, bo jeszcze rok nie 
upłynął od czasu sprowadze- 
nia robotników niemieckich, 
sprzykrzyła się dziedzicowi 
kultura”, — odesłał 
wszystkich, z daleka wielkim 
kosztem sprowadzonych, tam 
į dotąd, zkąd przyszli, sprowa- 
i dził na ich miejsce 
| Polaków i od tego czasu w 
|jego dobrach Polacy pomna- 
|żają jego dobytek. Przyczynę 
| takiej zmiany zapatrywania o- 
wego dziedzica charakteryzuje 
| dosadnie jego własne zdanie: 
“Mit den Kaschuben kann 
| ich nicht fertig werden”. 


Majątek Golę w jaro 
cińskim powiecie kupił na 
| subhaście p. Schmidt z Boja- 
nowa. Bardzo wiele pieniędzy 
spadło z hypotek; sam kupu- 
jący stracił 110,000 mr. Re- 
prezentant komfsyi koloniza- 
cyjnej nie brał udziału w li- 
cytacyi, 

Jutrosin. Upiwszy się 
jeszcze gorzałką, powiesiła się 
68-letnia ogrodowa -Berta 
Heimlich z Borzęcic w wła- 
snem mieszkaniu. Od kilku 
lat już oddawała się pijaństwu. 
Dnia poprzedniego podchmie- 
liła sobie rzetelnie i puściła 
się w drogę z Trachembergu 
do domu. W ciągu dnia wy- 
piła jeszcze sama wielką fla 
szkę wódki, poczem wykona- 
ła samobójstwo. 
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PRUSY WSCHODNIE 
i ZACHODNIE. 


— W Gdańsku skazał 
sąd przysięgłych handlarza 
bydła Wojciechowskiego, za 
zamordowanie handlarza Bary 
na karę śmierci, W. przyjął 
wyrok z największą rozpaczą; 
obecna między świadkami ma 
tka jego rzuciła się synowi na 
szyję i trzeba ją było gwał- 
tem oderwać. Była to scena 
wstrząsająca do głębi i wzru 
szyła wszystkich. 


| 
samych | SKa RSE 
| byłych z prowincji. 


Grudziądz. *'Dziw nad 
dziwy!” Niedzielny ''Geselli- 
gerek” zawiera kilka słów pra- 
wdy o Polakach — a raczej 
o naszym największym wiesz- 
czu, Adamie  Mickiewiczu. 
Nasz “blacik” zupełnie bez- 
stronnie i zgodnie z prawdą 
rozpisuje się o zasługach Mi- 
ckiewicza, przyznaje też, że 
słusznie Polacy czczą go jako 
swego największego wieszcza 
i właśnie w tym roku obcho- 
dzić będą bardzo uroczyście 
100-letnią rocznicę jego uro- 
dzenia, ale w końcu dodaje, 
że Niemcy, choć z bólem ser- 
ca, nie mogą spokojnie pa- 
trzeć na te uroczystości Mi- 
ckiewiczowskie, bo Mickie- 
wicz w wierszach swych, przed 
50 laty napisanych, wypowia 
dał wiarę, że kiedyś powsta- 
nie naród polski i będziemy 
mieli wolną Polskę. — A więc 
po prostu tak: Wy Polacy 
macie prawo do życia i grze- 
chem jest was tępić, a jednak 
tępić was musiemy. Przynaj- 
mniej raz *'Geselligerek" był 
otwartym. 


SZLĄZK: 


— Opole. W powiecie 
opolskim został w poniedzia 
łek postawiony jako kandydat 
do parlamentu p. major Szmu 
la, dotychczasowy poseł do 
sejmu z Opolskiego. 


Król. Huta. Właściciel 
domu Jakób Buhl przechowy- 
wał w piecu 8200 marek. 
Buhl sądził, że pieniądze bę 
dą tam przed złodziejami bez 
pieczne, ale grubo się omy- 
lii, bo niedawno temu spo- 
strzegł, że pieniędzy w piecu 
nie ma. Dotąd nie zdołano 
wypośrodkować, gdzie się 
pieniądze znajdują, względnie 
kto je zabrał. 


Gliwice. Podmistrz mu- 
larski Simonides z Szobiszo 
wie oraz 30 mularzy postano- 
wili pojechać do Kiau a Cli 
madr. Poczyniono już odno- 
śne kroki w celu uzyskania 


legitymacyi na podróż i ka- 
żdy z uczestników dziś już 
jak najmocniej jest o tem 


przekonany, że po krótkiem 
czasie powróci do Europy ja 
ko bogaty człowiek. Oby na- 
dzieje ich nie zawiodły. 


Z — 


POD AUSTRYAKIEM 
GALICYA. 


— Wielki jubileusz. 

50., rocznicę zniesienia pań- 
szczyzny obchcdzili 19 maja 
Rusini we Lwowie nader u 
roczyście. Obok Rusinów 
lwowskich, wzięło udział w 
obchodze bardzo wiele ru- 
skich księży i chłopów, przy 


Rano o godz. 9. odbyło 
się w Wołoskiej cerkwi uro 
czyste nabożeństwo dziękczyn- 
ne, poczem uczestnicy, śpie- 
wając narodowe pieśni, tłnm 
nie udali się na Wysoki Za- 
mek, gdzie odbył się ogólny 
ruski wiec. 

Obok restauracji, na weran- 
dzie, ustawiono stół prezydja- 
lny, u stóp którego stanęło 
około 3.000 ludzi, przeważnie 
chłopów i księży, także kilku 
ruskich Sokołów w mundu- 
rach. 

O godz. 11% zagaił p. Ro- 
mańczuk wiec dłuższem prze- 
mówieniem: "Rusini obcho- 
dzą dziś wielkie święto, czczą 
pamiątkę wielką. A chwil we- 
sołych w swem  kilkuwieko- 
wem życiu narodowem mieli 
bardzo mało, prawie żadnych. 
Aż dopiero przed 50 laty bły- 
sła im zorza, która obudziła 
naród w długim śnie letargi 
cznym pogrążony. Rusini się 
opamiętali, przyszli do prze- 
konania, że powinni przestać 
pracować dla innych, służyć 
obcym bogom. 

Z rokiem 48 skończyła się 
ciemnota chłopa ruskiego, a 
rozpoczęła się narodowa świa- 
domość, skończyła się także 
jego ekonomiczna niedola, bo 
odtąd stał się swoim własym 
panem. Dla narodu, którego 
lud jest tylko jedną częścią, 
rocznica ta nie jest tak ważna, 
jak dla Rusinów, którzy szla- 
chty nie mają i bez niej obejść 
się mogą (głosy: sławno!) nie 
mają także wiele  mieszczań- 
stwa i t. zw. inteligencji. Dla 
Rusinów, dla których lud nie- 
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tylko jest osnową narodu, 
lecz jest całym narodem. Dla- 
tego też to ludowe święto, 
jest u Rusinów świętem po- 
wszechnem. Nie mogą je oni 
jeszcze uczcić należycie, bo 
nie są dotychczas panami we 
własnej chacie (?) — ale do 
dalszej walki są zachartowani 
długą niewolą i nigdy nie 
ustąpią. 

Dlatego też cześć i pamięć 
tym wszystkim, którzy im 
swobodę wywalczyli, cześć 
ludowi wiedeńskiemu, cześć 
pamięci ówczesnego namie- 
stnika, Galicyi Stadjona! pa- 
mięci cesarza Ferdynanda, 
cześć cesarzowi Franciszkowi 
Józefowi I., cześć patryotom 
48 roku Jachimowiczowi, Ku- 
zemskiemu etc. ! 

Po mowie p. Romańczuka 
zabrał głos p. Okuniewski, 
który mówił na temat: “Jubi- 
leusz 48 r. a haliccy Rusini” 
i podnosił przedewszystkiem 
świadomość narodową Rusi- 
nów, która w ciągu ostatnich 
lat 5o tak bardzo się rozwi 
nęła, a której wyrazem są ru 
skie towarzystwa, a wreszcie 
postawił rezolucyę następują- 
cej treści, którą zgromadzeni 
z wielkim zapałem przyjęli: 

«Zostając przy wierze i ob- 
rządku swoich ojców i wier- 
nie spełniając obowiązki wzglę 
dem państwa austr. będziemy 
rozwijać nasz naród, jako sa- 
modzielny naród słowiański 
w myśl narodowego progra- 
mu “glównej Rady ruskiej” z 
r. 1884, 

«Dążąc do pełnego naro- 
dowego samorządu rzucając 
wszelkie nieuprawnione zwie 
rzchnictwo, dążyć będziemy 
do zrównania się z wszystkimi 
innymi narodami w Austryi. 

«Będziemy dokładać wszel- 
kich sił, ażeby nasz lud, pod 
stawa wielkiego narodu, stał 
jak najwyżej pod względem 
kulturnym i ekonomicznym i 
doznawał równego poszano- 
wania z innymi warstwami i 
narodami. Pamiętni szkód ja 
kie nam od książęcych cza- 
sów, sprawiała ambicya oso- 
bista, będzięmy zawsze zgo- 
dnie stawać i zdobywać pra- 
wa należne ruskiemu narodo 
wi.” 

Przemawiał następnie wło- 
ścianin Huryk na temat. Ju 
bileusz 48 r. a halicko-ruskie 
włościa ństwo. 


Pomnik Mickiewicz: 
w Krakowie. Prezydentowi m, 
Krakowa doniósł marszałek 
kraj. hr. St. Badeni, że po- 
mnik Mickiewicza opuścił sta- 
cyę kolejową w Rzymie dnia 
7 maja Badeni udał się do 
ministra kolejowego z prośbą, 
by zarządził, co potrzeba dla 


| przyspieszenia transportu na 


liniach kolejowych austrya 
ckich. Według zapewnienia 
spedytora kolejowego w Rzy- 
mie transport w żadnym razie 
dłużej, nż 3—4 tygodni trwać 
nie może. Roboty pizygoto- 
wawcze wsz*lkie zarządził, a 
o ich postępie przekona się 
sam około 20 maja, Gdy zre 
sztą podstawa pod pomnikiem, 
zostaje ta sama i wszystko co 
do ustawienia pomnika potrze- 
bne pierwej przygotowanem 
być może, nie widzi marsza- 
łek żadnej trudności, aby od- 
słonięcie pomnika w oznaczo: 
nym przez Radę miasta cza- 
sie odbyć się mogło. 


Najwspanialsza uczta, 


Anglicy mają rozmaite pomysły, 
czasem dziwaczne, a nieraz i zna- 
komite. 


Grono bogatych młodych oby- 
wateli Londynu postanowiło w 
dniu urodzin królowej wyprawić 
sobie świetną ucztę i zabawę, i ul- 
żyć nieco-swej kieszeni. Ale nie 
każdy umie coś podobnego gusto- 
wnie urządzić, do tego potrzeba 
osobnego zmysłu. Jeden z tego gro- 
na, Morington, posiadał sławę w 
tej mierze, że biesiady urządzić mo- 
że co się nazywa — z szykiem, to 
też na jego ręce złożyli niepospo- 
litą sumę pieniędzy z poleceniem, 
aby najświetniejszą, najwspanialszą 
ucztę wystawił, na jaką tylko zdo- 
być się może, co też Morington 
przyrzekł uczynić. 

Nadszedł dzień urodzin królo- 
wy. Wieczorem udali się wszyscy 
do jednego z pierwszych hotelów 
Londynu gdzie zamówiona uczta 
miała się odbyć. 

— O co zakład, — rzekł jeden 
z nich, — że Morington się dziś 
wysadzi, jak jeszcze nigdy? Wypi- 
jemy jego zdrowie. 

— Filut! — zauważył drugi, gd 
weszli do hotelu i zyja Te 
przedpokojach zwyczajne tylko 
znaleźli oświetlenie, — chce nan 


tem większą sprawić niespodzian- 
kę! Dobrze! Wybornie! 

Jedna tylko rzecz ich zadziwiła, 
że gdy przechodzili około kuchni, 
nie zauważyli żadnego nadzwyczaj 
nego ruchu, ani też żaden nadzwy- 
czajny zapach nie połechtał 1ch po- 
wonienią. W tem spotkali Moring- 
tona. i 

— .Ej, Moringtonie, cóżeś zrobił? 

— Urządziłem ucztę najwspa- 
nialszą, najświetniejszą, jaka być 
może. Zobaczc.e sami! 

To mówiąc otworzył drzwi do 
sali — wszyscy osłupieli. Przy o- 

romnym stole siedziało w od- 

więtnem ubraniu dziesięć obywa- 
teli Londynu z żonami i dziećmi 
rzy skromnej a wesołej biesiadzie. 

li to przemysłowcy, którzy nie z 
własnej winy, wskutek niesumien- 
ności innych, lub nieszczęścia po- 
dupadli i za długi siedzieli we wię- 
zieniu. Długi te popłacił Moring- 
ton pieniędzmi, które przyjaciele 
jego złożyli, uwolnił ich przez to 
z więzienia im i ich rodzinom 
przyzwoitą wieczerzę. Resztę pie- 
niędzy dosyć znaczną rozdał po- 
między nich, aby sobie mogli za- 
kupić narzędzia, sprzęty i materyał 
1 na nowo pracować zaczęli. 

— Chcieliście — rzekł Morington 
do zdziwionych przyjaciół, — ucztę 
najwspanialszą, oto wam ją przy- 
gotowałem, a ręczę, ży nawet 
mieszkańcom nieba podobać się bę 
dzie. Posłuchajcie! 

I opowiedział im, co już wiemy. 
A gdy poratowani obywatele puw- 
stali 1 z rozczuleniem dziękowali 
swym dobroczyńcom, gdy żony ich 
i dzieci z płaczem  dziękowały za 
wybawierie mężów i ojców — 
wtenczas młodzi panowie w.rusze- 
ni przyzzać musieli, że 10 praw- 
dziwa niebiańska uczta. Z radością 
ściskali ęce swym gościom, usie 
dli z nimi do stołu i bawili się z 
nimi ochoczo do późnej pory. 

— Moringtonie, — rzekł przy po- 
żegnaniu, — sprawiłeś nam radość 
niewymowną i biesiadę najwspa- 
nialszą, o jakiej nigdy nie marzy- 
liśwy. Na przyszły rok urządzisz 
tak samo! 

I na ten cel postanowili corocz- 
nie składać tę samą kwotę. 

Ludzie tak mało pochopni są do 
dobroczynności, bo nie wiedzą, ja- 
ką to słodycz wlewa do serca, ale 
gdy raz tej słodyczy skosztują, po- 
znają, że nie ma  szlachetniejszej 
rozkoszy, jak bl źaiemu łzy wdzię- 
czności i radości wyciskać. 


Do Afryki. 


W tych dniach wyruszył z War- 
szawy przez Qiessę w daleką po- 
dróż do Etjopji rodak nasz p. Jan 
Rekeć, który ma uczestniczyć w wy 
prawie afrykańskiej ks. Henryka 
Orleańskiego i p. Leontjewa, gu- 
bernatora jeneralnego prowincji 
podrównikowej P  Rekeć, pocho- 
dzący z gab. witebskiej, jest wy- 
chowańcem warszawskiej szkoły 
realnej, nczęszczał na kursy uni- 
wersyteckie w Halli na wydziale 
matematycznym, poczem wstąpił 
do szkoły kawalerskiej w Elizawet- 
gradzie Henryk, książę Orleański, 
wyjechał z Paryża d. 9 bm. przez 
Marsylig do Dżibuti, gdzie połączy 
się z p. Leontjewem. W Dżibuti 
przygotowano wielką ilość naj. 
różuorodniejszych zap”sów dla wy 
prawy ks. Orleańskiego. Niemałej 
trzeba będzie liczby wielbłądów 
do ich przetrausportowania. Książę 
Orleański i p. Leontjew mają sztab 
swój złożony z Fracuzów, między 
lanymi należą do niego wicehrabia 
d'Orbigny, pp. Esperet, de Jaubert 
: inni podoficerowie  francuzcy, 
dowodzący kompanią strzelców 
senegalskich, mających eskortować 
wyprawę. Oprócz nich, towarzyszą 
p- Leoutjewowi kozacy kubańscy, 
obozujący w Ambuch. P Rskeć 
wyjechał właśnie przez Odessę do 
Dżibuti, gdzie dogoni 
1 połączy się z nią na dwa lata. 


Z 


Nie lubiała patrzeć w lustro, 
—Manistique, Mich., 29 maja, 1897. 
—Dr. P. Fahrney, Chicago, lils, — 
Kochany Doktorze! — Mogę panu 
donieść, że zostałam zupełnie wy- 
leczona z wyrzutów i pryszczy na 
twarzy za pomocą peńskiego Gomo- 
zo i radzę każiemu równie dotknię- 
temu, ażeby użył tego lekarstwa. 
Miałam ta wyrzuty od przeszło 12 
lat i w ciągu tego Czesi wyda'am 
bardzo wiele pieaiedzy na te lekar- 
stwa, bez dostania uigi, Często czy- 
tałam o pańskiem lekirstwie w ga- 
zetach, le z myślałam, że nie jest 
lepszem od wielu innych patento- 
wanych lekarstw, których użyłam. 
Nareszcie przypadkowo» dostałam 
jeden egzemplarz * Światła” i po 
przeczytaniu takowego przyszłam 
do przekonania, że przecież spróbu- 
ję pańskie lekarstwo. 

Każdy raz gdy przechodziłam 
koło lustra i w nie wejrzałam i wi 
działam odbicie mojej twarzy peł- 
nej pryszczy, straciłam przyjemność 
i uciechę do życia. Nie lubiłam iść 

o zakupna do miasta i nawet czu- 
am się w kościele zaambarasowa- 
ną. Ponieważ coraz to gorzej mi 
się stawało, użyłam kilka butelek 
Gomozo, a wszystkie pryszcze i wy- 
rzuty zniknęły. 

Pańskie lekarstwo zawsze będę 
miała w domu. Z uszanowaniem, 

Pani L. Sawchetowa. 


Straszne życie, 


W Strassburgu w tych dniach 
zmarła w 86 roku życia panna 
Amelia Magnus, jedna z ofiar oblę 
żenia tego miasta w r. 1870 podczas 
wojny francuzko- niemieckiej Wdniu 
24 sierpnia 1870 do mieszkania 
panny Magnus wpadła bomba. 
Pocisk, pękając, poszarpał właści. 
cielce mieszkania nogi | ręce tak, 
iż musiano je amputować. Panna 
M., a raczej jej kadłuh, wegetowała 
po strasznych tych operacyach przez 
lat 28, ani na chwilę oczywiście 
nie opuszczając łóżka, 


wyprawę || 


Szczegółowe wiadomości 


O WOJNIE 


Hiszpańsko=-Amerykańskiej 
CODZIEŃ PODAJE 


Dziennik Chicagoski 
z ilustracyami miejscowości, osób, for- 


tec, okrętów, miast, itd. mających sty- 
czność z tą wojną. 


DZIENNIK CHICAGOSKI wychodzi codzień od r. 1890 
z wyjątkiem Niedziel i Świąt uroczystych i kosztuje 
tylko 1e dziennie czyli 25c miesięcznie, 75e kwar- 
talnie lub $3.00 rocznie. 


Kto przyśle $1.00 lub więcej otrzyma w podarunku je- 
dnę lub dwie książki powieściowe, stosownie do sumy na- 
desłanej. 


Prenumerata musi w każdym wypadku być opłacona 


Z GÓRY. 


Na okaz obecnie nie posyła się — trzeba najmniej za- 
płacić na jeden miesiąc tj. 25c, które przesłać można w je- 
dnocentowych znaczkach pocztowych. Większe sumy naj- 
lepiej przesyłać przez Money Order (pocztowy lub expreso- 
wy). Adres: 


POLISH DAILY NEWS, 


141 8 143 W. Division st., 
CHICAGO, ILL. 


714a 
NOWA KSIĄŻKA! 


Księża i Parafie Polskie 


W STANACH ZJEDNOCZONYCH P., A. a 


(Dyecezya Chicagoska) z 45ciu prześlicznemi rycinami ko- 
ściołów polskich, szkół, obrazów i fotografij księży. 


W tej książce znajdziecie opisy parefij polskich od czasu 
założenia aż do dnia dzisiejszego, jakoteż historya towarzystw, 
życiorysy księży itd. 

Cena wraz z przesyłką tylko 50c. Można nadesłać w mar- 
kach pocztowych. Adresujcie: 


W. Dyniewicz, 532 Noble Str., Chicago. 
Obecnie jest sposobność nabyć Sra 


DOBRY KOLOWIEG TANIO. 


Zawarliśmy umowę z tabrykantamı na, sprzedawanie iuiu- 


wców po cenach agencyjnych — tylko przez dwa tygodnie. 


Męzki Kołowiec, model B. $2250. 
% n Z F. $2400. 
Damski Kołowiec model D. $23.00. 


| ; H. $25.00. 
Powyższe kólka są jak najlepszego wyrobu ı dadzą wszech- 
stronna satysfakcyą. 
Is7" Należy pamiętać, że sprzedaż niniejsza potrwa tylko 
2 tygodnie. Przyślijcie $5 zadatku a wyślemy Kołowiec C O.D. 
na inspekcyą. 


ADRESOWAĆ: 


PULASKI CYCLE CO., 
582 Noble Str., Chicago, Il. 


GAZETA POLSKA. 3 


Czy mcżna nagle osiwieć? angielski, spadając z dachu, zdołał | lenia, jakie stanowisko mają zająć EEEEEEEEEEEEEEEEEEEEEECEEEE to ma wolą sprowadzić S07 
Włosy zwykle zaczynają siwieć schwycić się rynny; uratowano go, | Polacy berlińscy przy zbliżających [E! 


Gdy jesteście czystymi, ~> 


jesteście zawsze szczęśliwymi. Po kąpieli człowiek 
się czuje, że warto żyć. Pomyślcie o przyjemności 
zostania zupełnie przeczyszczonym. 


DRA PIOTRA GOMOZO 


wyruguje każdą skaz nieczystości z Waszej krwi, przywróci ży- 
al dop do zdrowej czynności. Dziewięć z dziesięć zwyczaj- 
nych chorób pochodzi z nieczystej i zbiedzonej krwi. Dra Piotra 

mozo ulecza takowe za pomocą przeczyszczenia, wzbogacenia 


bie drzewek owocowych lub 

cieniodajnych z mej Szkółki 

«First National Nursery 
of Chicago,” 


COR DIVERSEY & AUSTIN (N.60) AVS. 


erdziestu, czesto nawet | ale ciemie jego włosy od razu | się wyborach, względnie na kan- | jm] 
nai. ojew! gaer | zbielały. j dydata, jakiej partyi głosować mają? | poj 
ukazują się srebrne nitki i liczba Zdarzają się wypadki, że tylko Pan Berkan przemawiał za po- | 
ich wzrasta stopniowc; głowa staja | część włosów zmienia barwą. Itak | stawieniem kandydata polskiego. 
się szpakowatą, wreszcie siwą Wy- | pięcioletni chł piec jechał z matką | Poseł p. Szczaniecki odradzał od 
padki zupełnego osiwienia podczas | w powozie, kiedy konie się rozbie- | kroku tego, bo tylko Niemców po- 
kilko godzin zdarzają się n'eraz i8ą | gały; przestraszył się bardzo, ale | draźai, a nam żadnej nie przyniesie 
stwierdzone przez naukę. Boleść, | nie poniósł żadnego szwanku. We korzyści. Co więcej, nie zaimponu- 
obawa Jub gwałtowne wzruszenie, dwa dni później, dostał wysypki | jemy nim przeciwnikom, bo liczba 
mogą w krótkim czasie wywołać | na całem ciele, w tydzień zaś zauwa- | głosów na polskiego kand:data 
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EE 
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cicu, który usłyszawszy, że jest | nerwową, która wskutek gwałto- 

skazany ne, ścięcie, od AAB: z bru- | wnego wzruszenia osiwiała, zle STEELE WEDELES COMPANY, 
neta stał się biały jak gołąb. Gua | tylko w tem miejsca, gdzie mia'a | 179 S, Water Str., OCASO, 
rini, profesor języka greckiego | przedtem głcwę oparą na ręku. 
w Weronie, osiwiał, dowiedziawszy 


taką zmianę. Nieszczęś iwa królowa żono, że ma we włosach po lewej b,dzie tardzo małą * Zebranie 10ze- (e! i sęp Eral 
Marya Antonina PE zupełnie | dą ce głowy p ęć białych ; par shig sig age PAT ky = odiywi „ye Ne Jsti lekarstwo apteozno. Jost sprzedawane gdy. g CHICAGO, ILL., 
w przeciągu n'e tóra poprze: | w kształcie pięciu rozpost-rtych | wodu burdy, jaką "| p le przez regularnych Gomozo agent : 
dziła wykonanie wyroku. To samo | palców. Matka przypomniała sobie, liści. Gl PaRI Bia proiio prośc, hta Faai [D niech teraz sobie zapisuje. Cennik 
przytrafiło się księciu Sforza, kiedy | że podczas niebezpieczeń-twa trzy- FI = ANE E An E e Osą | R, Pl z drzewek i krzewów poseła się bez- 
został zwyciężony i wsięty do | mała rękę na jego głowie. Białe Importerzy i Hurtowni E adresujcie: ! O G ie każde dani 
niewoli sera Ludwika XII. Dr. | piętna rozszerzyły się z wiekiem. E Hoyne Ave. Chicago, Ills E = płatnie mu na żą e. 
i i szlach- | Ten sam autor zn ł kobietę bardzo 4 ? -m 
Junius opowiada o pewnym slao ni kobiete barzo | GROSERNIGY, E W. DYNIEWICZ, 


=] $83 Noble Street, Chicago, Ills. 


TD SS, JAN H. XELOWSKI, 


Na wszelkie korespondencye w 


Aug. C 


się, że skrzynia » rękopismami, WAR „ | polskim języku odpowiada z nasze- 
5 iózł Konstantynopola, | odbyło się w poniedziałek zebrznie | go biura nasz polski agent pan f W i 
sr RLE Pewien robotnik RFRA polskich, w celu uchwā- MARCEL STAN, 980 982 ELLS STREET, i A 0 o 
Tonne =| CHICAGO, - - ILLINOIS 


Telefon 3443. 709 MILWAUKEE AVE, 


šprzedawanie Książek po bardzo 5 „e 
= w Skład Fortepianów. sr sess 


nizkiej cenie,na miesiąc Czerwiec 


TYLKO DO 1-go LIPCA, 98 r. 


rurgicznych instrumentów, pasków 
na ruptury, bandaży kuli (erut- 


NAJLEPSZYCH FIRM, ches), tudzież lekarstw ape- 


cyàåinych, krajowych i im- 
mar JAKO TO ——— portowanych każdego ga- 


DECKER, tunku krople, medycy- 


ny patentowe, wina, 


Pyre . ę WA + > krajowe i importowane. 
' . y ? - 
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| i E ta ; ù SCHUBERT i 
zek, sprzedawać będziemy tak tanio tylko do 1-go LIPCA, 1898 r. CHUBER', | 
| 3o20000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000000002 GILBERT, SPROWADZANE ZE SZWECYI. - Dr. C. B. Ham N 
© 3:4 ` ` 
: 7 z PEASE. Zamówienia pot natychmiast | LECZY MĘŻCZYZN, KOBIETY I DZIEL 
H z H kż załatwiane i wysełane do wszystkich |  zagelt doktorzy nie mogli ro 
N w 4 j J zy nie mog! zpoznać twej chome 
H Pierwszy Kocznik Tygodnika Powie- Dwaj sąsiedzi, Poczciwi ludzie, Cnota 8 T e własnego wyroby. części kraju po odebraniu ceny. A Hamta 4 0a ci bieli MIAA AA 
2 ściowo * Naukowego, obejmujący 832 1 wina, Szymek i Handzia, Pierwsze e S š i . . Przyślijcie 2-centową markę po- doktor uznał chorobę za nieuleczalną, to pi 
t stronaice wyraźnego druku na pię- pycha — drugie łakomstwo, Bóg nie £ przedajemy taniej jak œ| cztową a dostaniecie odwrotną po. | yz 1 nie potrzebujesz być nicstratny. Dr, Ham 
| ka i dobi 5 A $ ści. k X © p est uczciwym i odpowiedzialnym, a chorymi opie» 
EJ knym papierze, ozdobiony 54 rycinami, opuści, kto się nań spuści, Szynon z © : k f cztą CYRKULARZ i RAD ak km e się z taką pieczołowitością, jak ojciec 8 
| 8 oprawny mocćLo w półskorek, za zło- Zawiśla, Pisanki Wielkanocne; wiele © $ jakimkolwie innym skłaazie, 3 A J a Ludzie, którzy Po na aei py e 
H conemi tytulikami, który zawiera na- powiastek czysto polskich — ludowych, e użyć słynnych familijnych lekarstw | nych doktorów, którzy, przecierpieli po kilkana- 
2 stępujące powieści: Czartowa Góra, Okrazków historycznych, baśni i wiele è| Nowe Fortepiany od $200.00 wyżej, także sprzedajem: | Dra BONKER. s6b zostali nięczeni przez Dra Hama. Nie mówi: 
| e Bezimienna, Córka hetmańska, Krwa- BRPO rozmaitej treści naukowej. © AŻSĘ: my tego z żadną przesadą, lecz tylko szczerą praw 
r$ we sieroty, Obrazek z naszej ziemi, (Powieści te w formacie książek koszto* 2 Organy I instrumenta muzyczne, Strojenia i reperacye to: Jan H. Xelowski, wig. Nie „przed ntaj awe: c horoby, bo mote wią 
5 Partyjka stosika czyli zakłaa wygrany wałyby przeszło $30.00). Cena $2.85 e tepianów wykonujemy akuratniej I po nizkich cenach. 709 Milwaukee Ave, Chicago. | „„ledrcya Doktór Ha mą nie można dostać w ts- 
3 i r f A p ej aptece, ani groserni, ani szynkn, an 
: Powyższy Tygodnik = Kto umie pisać po angielsku lub niemiecku niechaj pisze | —————— -L poderów. Ra ehea yë pewnym, de ds A Apm 
: J28ZY 198 3 | w tych językach. FIRST © 80 ER taika aku TEE Pe MA 
© o należy o! isać swą chorobę i załączyć w liście pie- 
; l 1 h fa jek pocztowy. KÓW p 
: jednego dolara. ($1.00.) i i.» camie. F.W.KORALESKI. | National Bank zo AĘ 
3 zta. zyéli, k F 
| 22000000000000000000000000000000000000000000000000000 000000 ooocecce00000000000 OF CHICAGO. powiedź Maree taki S arke pocztowa Ba 
000000000 
200000000000000000000000000002090 © PIERWSZY DR. C. B. HAM, 
a x i 
; . są obciążeni odzież. - ; - tional Union 
Zbiór Powiastek, ciekawych 1 wesołych O chińskich niew ustach 38 Postep kuk, fa '73 Placek arabski, (Wosa io wa Narodowy Bank |. AFIM 
opowiaaań historycznych, i artykułów tury w starożytności. tarożytn dej głowy). 18 Z młod yznan 8 Totedo, Ohio. 
seści naukowej | opisowej. Zabrane przebieg tolelowe, 23 ADe Puy u demów Snów. Zjednoczonych AA W W CHICAGO. 
« k . 
wę te starych Greków. 37 Naród pustelni- Zmysłowość: zwierząt. 15 Deszcz i AD OK ACI. Narożnik Monroe i Dearborn ul. A N T A |= M | DY i 
1 Osobliwaza para przyjaciół 2Zło- gaY 2s Naer Diay Mor © Stun; wiekach od czasów Kolumba Ti Eo KAPITAŁ $3.000,00 w Z, 
obliwsza p _ ki obojga płci. Jbiory z drzewai wieka um ba, o- ś Ł g 000. ° 48 CO 
aret ielboski H Parkie ai chleb z drzewa. 41 Do historyi kom- stne Ape A 19 Monte- Pokój 305-310 Unity Bld —79 Dearborn Street. 602 Noble Street. : z EKSLĘ ky zostają begirada tey AN | 
tego świata. 5 Potmarca, czyli mi- pasu. 42 Drogi doktór. 43 Ludzie u- zde k się Japończycy oola « 8 | Wieczorem—574 Dickson Street. CHICAGO, IEL. : ptywy z moczowych orga- (amg) 
ł 67, wiernie dochowana. 6- karani zy jako prezydenci, 44 Amerykań- Ślietmi. 88 Adwent, 5 Pok zę = eg Berlin — Niemcy, Wiedeń — Austrya, Peter- psułki bez niedogodności. C= 


s rg— Rosya i wszystkie inne europejskie kraje 


EETA: E E AET" "= tory xaubyrowa | W PERWIIE) MĘAARM POSEBI 


rodzice. 7 Szlachetny młodzieniec. 8 ski bawół. 46 Dziwna rzeczpospolita. . 84 Czarny papież. 85 Grób Ka- 
Król i gospo. 9 Dobry, kochany 46 Planeta Mars. 47 Coraz mniej ŻATEYCY Jagiellonki. 88 Z opoe Na. 


pan. 10 Czary. Powiastka z życia lu- złota. 48 Budhaizm. 49 Marzyciele poleońskiej. PEL z A s 

Ruse a nk SE), aE ARES Tw aty gme » meena | Kupujcie teraz farmy i zbogańcie siella „perz EZOTIOA, ba 

nie Boże dopomóż. Zdarzenie prawdzi morze na zachodzie. 52 Przyszłość *"likiem. Cena $150 Przenica i bydło kosztują w tym rokv | wa razy tyle ile | moeeyskieźnośc zPolaki Niemuc. Aauryh BOOT AZER CY 
klei 4 yakae arire ERE „wawy świata. 53 Micezkańoy. JAAA w roku zeszłym kosztowały. BOIA wiców pał 1 pry EAJK ob ście 532 Noble Street, - - `- Chicago, Ils 
ze . i $ otycncz . . : 

cnij gA a: SIE 0 zań Pasją TAANE Piotra Wielkiego. Nasze Zygte powieść w trzech częściach Ceny farm z peoos tak samo pójdą w górę jak ceny sanp yat y an e ja 

vis. (Z angielskiego). (OWE > S ie Karola I. 57 Choroba fa- . D. Chamskie OANE i P z 5 ŁO: 

leona I. 16 Wesele wiejskie. 17 Po- milijna, 58 Leczenie rudoskórców. 59 My m, go By za przenicę i bydło SAWL. M. NICKERSON, Prez. 


chodzenie Chińczyków. 18 Straszna Gazie dwóch się bije, tam trzeci ko- tuliki 
o R aa TTA nak: be? SŁ rayata. 60 Nowe historyczne odkrycie TA 
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GAZETA POLSKA 
W CHICAGO. 


TEPNA OOBE LR REKE SZĄ REA 
Głdest Polish Newspaper in the United States. 


„Appearing Every Thursday. 
Established 1878. 


Represents the intereste of nearly 2,000,000 
yes residing throughovt the United States and 
Janada. 


3ubseription, Two Dollars per year. 


RATES OF ADVERTISING: 


1 year a - 830.00 

i 6 months - - - Siob 
Qro inc 3 months -= . . $ 

p ee eiae ege SME 

LQne time ~= - - 82.00 

na line ore time Oc 


Bosding matter 40 cents per line per insertion. 


The “Gazeta Polska”, resd in ali the States 
and Territories of the Union, In Canada, Mexico, 
Central America, Brazil, Chile, Argentine Re- 


public, in France, Great Britain and Ireland, Ger- 
many, Austria, Switzerland, Servia, Darubian 
Principalit'ee, Turkey, in Asia, Africa and Aus- 


ralia, anā in all the provinces of ancient Poland, 
3 really a First Class Advertising Medium. 


AM Communications Ought to be Addressed: 
W. DYNIEWICZ, 
Publisher “Gazeta Polska”, 

532 Noble St., Chicago, Ills, 
“GAZETA POLSKA'S” BOOK DEPARTMENT. 


Imported Books. We hare over 400 works 
gf our own publication and edition. 


FAZETA POLSKA 
W CHICAGO. 


Najstarsze Czasopismo Polskie w Stan. Zjedn. 
Wychodzi co Czwartek każdego tygodnia. 


PRENUMERATA WYNOSI ROCZNIE: 
W Stanach Zjedn., Canadzie I Meksyku.. .. $2.00 
W Europie, Azyl, Afryce, Australii, 
Ameryce Południowej i Środkow 


POSZUKIWANIA krewnych lub znajomych nie 
wynoszące jednego cala druku na raz jeden 
50 centów, następnie połowę. 

POSZUKIWANIA na raz jeden jak 1 ogłoszenia 
o zmianie mieszkania lab zatożenin jakiego 
przedsiębiorstwa dla abonentów naprzód pła- 
tnych, bezpłatnie, 


ABONENCI zmieniający adres powinni podawać 
stary I nowy adres. 


PIENIĄDZE niżej jednego dolara można przyse 
łać w 1 lub 2-centowych znaczkach pocztowych. 


*IENIĄDZE winne być przesyłane przez P. O. 
Money Order, Expres lub w liście registrowanym. 


Rękopisów nie zwraca się. 


Wszelkie listy, korespondencye i pieniądze. 
winne być adresowane: 


W. DYNIEWICZ, 
532 Noble Str., - Chicago, Ill. 


PIERWSZA KSIĘGARNIA POLSKA W AMERYCE 
posiada na składzie 

Książki importowane z Europy, oraz własne 

wydania i nakładu przeszło 400 dzieł i dziełek. 


su i gdy opłacą całoroczn. 


a ec ; ksi 
więtych i sprowadzanych z Eu- 
wydaje się na premie jącym Ga- 

a nie przysyłającym ma nią przed- 
, poseła się tylko jeden numer na okaz. 


Jeszcze wielu nie opłaciło Gazet 

olskiej, przeto wysełamy w listae 
zapozwania do odsełania nam należy- 
tości na Gazetę Polską. 


W krótkim czasie rozpoczniem 
wstrzymywanie wysełki Gazety Pol- 
skiej tym, którzy nie opłacili. 


Chicago, Ill., 16 Czerwca, 189» r. 


Są tacy, którzy się mecierpliwią 
na powolue prowadzenie kampanii 
wojennej przeciw Hiszpanom, o ile 
się to tyczy armii lądowej. Należy 
nam ta podać parę faktów na otwo- 
rzenie oczów tym pp. niecierpliwym. 

Najprzód należy wiedzieć, że kraj 
nasz, rząd nasz nie jest zaborczym, 
jak Niemcy, Rosya i inne tym po- 
dobne kraje w Europie, które mają 
wielkie armie stojące a drugie mo- 

ą powołać, już wyćwiczone, we 24 

ub 48 godzinach do beju. Kraj 
nasz jest epokojnym, pokojowym, 
nikomu nie chce zabierać ziemi ani 
nikomu wydzierać wolności i swo- 
body. Ponieważ nie utrzymuje.ay 
ani wielkiej armii ani przymusowej 
służby nie ma, więc nas dłużej bie- 
rze uszykowsć wojsko jak jaki kraj 
w Europie, który rzec można jest 
każiej chwili do wojny gotowym. 
To jedna przyczyna dia czexo nie 
umiemy wystawić 4 miliona albo 
milon ludzi we 24 lub 48 godzi- 
nach. 

Druga przyczyna jest, że gdy już 
żeśmy zmobilizowali przeszło 250,- 
000 wojska, Prezydent i nasi mini- 
strowie, bacząc na to ażeby naszych 
ladzi jak najmniej niepotrzebnie 
ginęło, rozporządzili, ażeby wojsko 
to, (z wyjątkiem regularnego) naj- 

zostało dobrze wyposażone, 
przygotowane i trochę więcej wyć- 
wiezone. Dopiero, gdy zostało te 
raz należycie przysposobione do bo- 
ju, nauczone obrotów i rygoru, jak 
się zachowywać na polu bitwy — 
wtedy rozpoczynają się wyprawy 
jed a po drugiej. Nie ż śmy przez 
to nie stracili, że wojsko w obozie 
było (i jest jeszcze) kilka *ygodni 
dłużej niż sobie “niecierpliwi” ży- 
czą. Żołnierze nasi, ochotnicy, któ- 
rzy Czynnej wojskow j służby nie 
pełnili, mieli porę się wyu zyć w 
taktyce wojennej a przytem oswoić 
z niewygodami kampanii. Cuby to 
np. było wstydu i żalu, gdyby 
«łap-a >” popłynęło 25,000 lub 50,- 
(00 żołnierzy pod Havanę i tam zc- 
stali pobici przez wyówiczonych 
żołpierzy hiszpańskich? Zə późno 
byłoby tedy żałować. Dla tego też 
nasza starszyzna i ministrowie, bar 
dzo mą rze postępując i dbając o 
życie narzych wojaków, woleli zno- 
sié drwiny i kpiny tak zagranicy 
(zwłaszcza Niemiec) i od swoich, 
jax wystawić życie tysiące naczych 
obywateli (żołnierzy) na niepewny 
los szczęśc'a wojny. 

Za to, teraz, kiedy wojsko całe 
jest di: b'ze uzbrojone, umunduro 
ware raaczcne codziennemi ówi 
czeniami. służby wojskowej, gdy 
jest zehartowane do życia ob zowe 
go, teraz kiedy prócz zapału w ser- 
cach jest zaufanie w samych siebie 
— teraz wojsko to jest gotowem do 
boju, i to do zwycięzkiego boju, 
w którym nie zna się niczego 
prócz zwycięztwa lub Śmierci. 

Gdyby w Ameryce panował król 
lub cssarz albo car, który z ki ka 
set tysięcy żyć lndzkieł nie sobie 
nie robi, bo mu wszystko jedno 
czy zginą czy nie, toby może kam- 
pania od początku była inaczej pro- 
wadzoną. Ale mamy tutaj Prezy- 
denta i Kongres, z nas wychodzą- 
cy, więc życie żołnierzy naszych 


jest nam za drogiem ażeby je lek- 
komyślnie rzucać na ofiarę. 

Amerykanie światu pokażą, że u- 
mieją życie wystawić za ideę, że 
są nieustraszonymi, lecz że mają 
tyle rozumu, iż na chybił trafił bez 
przygotowania i wyrachowania woj 
ny nie prowadzą ani życia lekko- 
myślnie nie narażają. 


Z dziennników europejskich po- 
znańskich dowiadujemy się o wiel- 
kiej zmianie w ustroju społeczno po- 
litycznym. Oto lud polski, pobu 
dzony do życia, wybiera we wszyst- 
kich okręgach wyborczych swych 
własnych kar dydatów ludowych do 
pruskiej  reprezentancyi, zamiast 
przedstawicieli większej własności 
ziemskiej, jak dawniej. Złożyły się 
na to dwie przyczyny: 1) Upadek 
majątkowy szlachty, a ztąd i utrata 
wpływu jej w kwestyi politycznej; 
2) utworzenie przez szlachtę tak 
zwanej *partyi dworskiej”, która 
sobą wyłącznie przedstawiała naro- 
dową partyę polityczną polską, pod 
berłem pruskiem, a bez dopełniają- 
cego przedstawicielstwa interesów 
ludowych. Prócz tego polityczne 
dążuości w sprawach prowincyo- 
nalnych i Królestwa Pruskiego — 
<partyi dworskiej” i ludu często się 
mie zgadzały. A ponieważ lud li 
czebnie jest tym co i dawniej, a 
nadto vświadamia się politycznie, 
więc też w starciu się dzisiejszem 
dwu składowych części narodu, ży- 
wioł ludowy bierze górę. 

Jeżeli jakie wielkie zmiany nie 
nastaną — to jest tylko kwestyą 
czasu, kiedy szlachta polska pod 
Prasakiem, wykupiena przez Niem- 
ców, zniknęć może. Lud jednak dzi- 
siejszy interesy narodowe, tak pod 
względem własności gruntowej, jak 


i co do politycznego przedstawi- 


cielstwa, wesprzeć zdoła. 
Lud wespół z mieszczaństwem sku 


puje dzisiaj ziemię, rozwija han- 


del, wzbogaca gospodarstwo naro- 
dowe. 


To są słowa, czerpane ze staty- 


styk i ogłoszeń, podanych przez 


sam rząd pruski, który nie znajdu- 


je sposobu na wyplenienie Polaków, 


a jakkolwiek znakomicie wiedzie 


mu się ze zmniejszaniem liczby pa- 


nów i dziedziców, to w ludzie pol- 
skim natrafił na twardy żywioł roz- 


kładowy. 


O ile wiadomo z pism tamtej- 


szych, to sprawy taki obrot biorą — 
że niezadługo przedstawicielami Po- 
laków w Berlinie będą poslowie 
ludowi. 


“Czwarty L'piee”. 


4-ty lipca, dzień naszego święta 
narodowego, obchodzonym będzie 
tego roku uroczyściej jak zwykle 
od lat przeszło 30, z powodu toczą- 
cej się wojny z Hiszpaaią o niepo- 
dległość Kubańczyków. Po kraja 
całym kapłani i mówcy z ambon, 
estrad, i pod gołem niebem przema- 
wiać będą do ludu, przypominając 
mu dzieje walki Stanów Zjednoczo- 
nych o niepodl: głość, oraz sławiąc 
waleczność i cnotę bobaterów tej 
wojny. Polacy dumni być mogą,i 
cieszyć się, że w liczbie tyeh boha- 
terów mają dwóch rodaków: Koś. 
ciuszkę i Pułaskiego, którzy wal- 
czyli za wolność tego kraju. Tak 
więc uroczystość narodowa nie tyl- 
ko fajerwerkami będzie urozmaica- 
ną — lezzupamiętnioną zostanie mo- 
wami i wogóle głębszymi przeja- 
wami tradycyjnego uczuc a. 

——-.-p—>__-. 


KORESPONDENCYE 


*'CAZETY POLSKIEJ.” 


NELIGH, Nebr., 4 Czerwca, 98 r, 


Szanowny Panie Dyniewicz! 


Proszę o łaskawe zamieszczenie 
w łamach “Gazety Polskiej” nastę- 
pującej korespoudencyi: 

Od czas:: osiedlenia się w sąsiedz- 
twie tutejszego miasteczka pier- 
wszych kilku Polaków — nie było 
jeszcze uroczystości, która urado- 
wałaby tak serca rodziców tutej- 
szych polskich, oraz rozrzewniła Po- 
lonię naszą, nad tę, jaka d. 30 maja 
rb. miała miejsce w domku ob. A. 
Rakowskiego. Po raz pierwszy od 
czasu istnienia miasteczka Neligh, 
w domu owym, gdzie, dia braku ka- 
plicy, lub kościoła katolickiego, na 
bożeństwo dla Polaków i wogóle 
wszystkich tutejszych katolików 
zwykle się odbywa — przystępowa 
ły do pierwszej Komunii św. dzie- 
ci polskie, Mała ich tylko była garst 
ka, bo i małą tylko jest liczba ro- 
dzin polskich tu osiadłych, z któ- 
rych większcść nie ma jeszcze od- 
powiedniego potomstwa na przy 
stąp enie **do stołu Pańskiego”. Na- 
zwiska dzieci, które przystąpiły do 
Komunii św. są następujące: Anna 
Wróblewska, Apolonia Rakowska, 
Sylwester Wróblewski i Antoni Kar- 
łowski. 

Przygotowywać już zaczął dziat- 
wę tę do godnego przyjęcia Sakra- 
mentów św., zaraz po zimie, wiel- 
ks. Stanisław Jaszyński. Ten jed- 
nakże objął później daszpasterstwo 
Polaków w Elba, Nebr, a dzieło, 
przez niego rozpoczęte, zostało do 
konane chwalebnie przez wlb ka. 
Józefa Angnustyna, kióry załatwi- 
wszy Spowiedź Wielkanocną dla o- 
sób dorosłych — riezmordowanie i 
gorliwie w kilku ostatnich tygo- 
dniach pośwęczł czas swój dla 
dzia'wy. 

Podczas solennej M zy św, na 
iutencyę dziatek, przystępujących 
do pierwszej Komnnii św., wib. ks 
Augustyn pouczająco i serdecznie 
przemawiał, w dnin wyż wspomnia- 
nym, a obowiązkach: dzieci pol- 
skich i ich rodziców. Przestrzegał 
zwłaszcza dzieci, aby nieze pomina- 
ły nigdy o tem, że są polskierni i 
katolickiemi; ponczał je, by we 
wszystkich potrzebach ufali w po- 
średnictwo N. M. P., Królowej K. 


P., tłumaczył zarazem dla czego 
Najświętszą Pannę mianujemy Kró- 
lową Polską i podawał na to do- 
wody historyczne oraz inne. 

Mowa szanownego kapłana by- 
ła tak wzruszającą, że nie tylko 
dzieci zalewały się łzami, lecz na- 
wet starsi okazywali głębokie wzrn 
szenie. 

Po Komunii i Mszy św. dzieci 
przyjęły Szkaplerz M. B. z MiCar- 
mel, a po skończonem nabożeństwie 
kapłan wspólnie z dziećmi — zasie- 
dli do wspólnego, skromnego obia 
du; na ostatek zaś uroczyste ści uda- 
ły się dzieci do. fotografii. 

Wib. ks Józefo ri Augustynowi 
rodzice wspomnianej dziatwy oraz 
wszyscy miejscowi Polacy wogóle — 
nie mogąc wyrazić swej wdzięczno- 
ści w inay sposób, za starania je- 
go i troski około powierzonej pa- 
rafii — zasełamy publicznie, z całe- 
go serca, staropolskie “Bóg zapłać”! 

W.K. 


KENOSHA, Wis., d. 5 Czer. 98 r. 

Nowo założona Polsko-Rzym- 

sko Katolicka Parafia, pod 
opieką Św. Józefa, w 
Kenosha, Wis. 
Szanowna Redakcyo * Gaz.Polskiej”. 

Dzielimy się radosną nowiną z 
czytelnikami Gazety, o założeniu no- 
wej parafi', i wiadomościami o na 
szej Polonii. 1 

W sobotę d. 4 czerwca przybył 
do nas ks. Wacław Kruszka z Ri 
pon, Wis, aby nas przysposobić do 
Sakramentów Św .; rano dzisiaj, ti. 
w niedzielę, wypowiedział w cza- 
sie nabożeństwa piękne, rzewne ka- 
zanie, przemawiając do serc słucha 
czów. 

O g. 2-iej po dołudniu, w hali 
szkolnej przy tutejszej parzfii ze 
brało sę do 60 rodaków, celem za- 
łożenia nowej parafii. Posiedzenie 


zagaił ks. Kraszka, poczem nastą- 


piły wybory na urzędników nowo 


zakładanej parafii. Na przewodni- 


czącego powołano proboszcza tutej 


szej niemiecko-katolickiej parafii: 


ks. Józefa Dreiss; na kasyera wy- 


bravo ob. Felixa Nowockiego, a s€- 


kretarzem — niżej podpisanego. 
Budowa kościoła ma być rozpo- 


czętą skoro tylko dostateczny fundusz 
zebranym zostanie; mówią tu nie-, 


którzy, że trudno nam będzie do- 
piąć celu, lecz głoszą to przeważnie 
ci, którzy rami nie dać nie chcą; 
Lie możemy się tak wszyscy jak o- 
ni zapatrywać, bobyśmy nigdy nie 
przyszli do dzieła, ale powinniśmy 
szczerze się wziąść do pracy a nie- 
bawem dosięgniemy swego celu. 

Wib. księdzu Wacławi Kruszce 
w imieniu tutejszej Polonii skła- 
damy podziękowanie za trudy jego, 
jakich był łaskaw się podjąć, tem- 
bardziej zwłaszcza, że założenie i 
zarząd dwóch parafii nie przeszka- 
dzają mu pracować dla szerszego o- 
gółu polaków. 


Chwalebny to i naśladowania go- 


dny przykład, za co mu zasyłamy 
staropolskie *Bógzapłać”! 
Jan Lenkiewicz, sekretarz. 


Wojna rozpoczyna się 


teraz na dobre. 


(Ciąg dalszy ze str. 1-ej.) 
czerwca. — W Santiago de 
Cuba znajduje się obecnie 
20,000 wojska hiszpańskiego, 
głównie piechoty, lecz z do- 
brymi oddziałami kawaleryi 
i polowej artyleryi pością- 
ganej z okolicy. W ciągu 
dnia konnica wychodzi na 
utarczki, a na noc wraca do ko 
szarów, 


W ciągu ostatnich paru 
dni Hiszpanie rozwinęli nad 
zwyczajną czynność. 


do bateryj, oddziały wojska 
pracują przy nasypach i różne 
inne są oznaki, iż Hiszpanie 
się przysposabiają do rozpa- 
czliwego odporu. 

Niektóre armaty z okrętów 
wojennych eskadry admirała 
Cervery zostały zabrane do 
twierdz. 

Rewolucyoniści  kubańscy 
w sile 5,000 zajęli pozycyą na 
górze na zachód od Santiago. 
Z tej siły 2.000 jest bez broni. 
Gen. Max mo, około 150 mil 
dalej w głębi kraju, pospiesza 
do wybrzeża. 

Admirał Sampson czynnie 
współdziała z  rewolucyoai- 
stami. Wczoraj gen. Miniet, 
od sił kubańskich i jego sztab 
cały, przybył na pokład “New 
York” na naradę wojenną. 

Oficerowie marynarki wy- 
konywaują szalenie odważną 
pracę w przesyłaniu komuni- 
kacyj rewolucyonistom, wysa 
dzaniu na ląd broni dla uzbro- 
jenia nie mających broni Ku- 
bańczyków 1 w zdobywaniu 
intormacyj. Praca ta głównie 
spoczywa na _ dzłałowcach 
“Suwanee” i V xen” Dotąd 
“Suwanee” oddał rewolucyo- 
nistom kubańskim 300.000 
rzędów amunicyi, 300 Spring 
field karabinów, 2,000 ma 
chetów, oraz przybory izapasy. 

Wylądowanie odbywa się 
w Guantanamo i w pobliżu, 
zdobyte przez Amerykanów 


Wozy. 
ciągnione przez woły jeżdżą! 


POOLSE A. 


4 
a 


i używane obecnie na początek | stanie, z powodu czystego za- 


operacyj na Kubie. Zdobycia 
dokonały okręty “Marblehead” 
i “Yankee.” 


Havana sposobi się na atak od strony 
morza. 


niedbania. 


Sampson "oczyścił" 30 mil wybrzeża 
na wysadzenia wojska na ląd. 


KINGSTON, Jamajka, 10 


czerwca. — Marynarka ocze- 


KINGSTON, Jamajka, 10 | kuje teraz na przybycie armii. 


czerwca. — Havana, od morza 
jest prawie nie do zdobycia. 
Fortyfikacye jej zostały i by- 
wają dalej coraz to bardziej 
wzmacniane i praca ta trwa 
nieustannie. W stolicy Kuby 
znajduje się 50000 wojska 
hiszpańskiego, zdaje się w do- 
brym stanie. 

Dewey dostał polecenie zająć Wyspy 


Karolińskie i Ladrone, nale- 
żące do Hiszpanii, 


SAN FRANCISCO, Cal, | 


11 czerwca. — Do admirała 
Dewey posłane zostały in 
strukcye ażeby zajął najlepsze 
porty tak w Wyspach Karo- 
lińskich jak i w wyspach La 
drone. To będzie musiał wy 
konać z miałko się zanurzają 
cemi działowcami. Nie ma 
tam żadnego portu stósowne- 
go na wielki okręt wojenny 

Mejor-generał Merritt dzi 
siaj poprosił Wydział Wojny 
o przysłanie mu natychmiast 
4.000 więcej żołnierza dla 
Wysp Filipińskich. Gdy tych 
dostanie będzie tedy ogółem 
miał pod swoją komendą 20, - 
ooo tj. liczbę jaką żądał gdy 
został zamianowany wodzem 
wyprawy najazdowej, Doniósł 
iż jeźli wojsko to otrzyma 
wkrótce, to ostatnia ta wy 
prawa odpłynie w przeciągu 
dwóch tygodni. 

W środę wypłynie druga 
wyprawa. Wszystko jest już 
teraz prawie gotowem do od- 
płynięcia. 

Rezerwowa flota Hiszpanii, która 
miała jechać do Filipinów, po- 
tem na pomoc (Cerverze, po- 
tem na bombardowanie miast 
amerykańskich — znajduje 
się jeszcze w Kadyksie. 

KĄADYKS, 1o czerwca. — 
Hiszpański minister marynar- 
ki, kapitan Aunon. przybył tu- 
taj dzisiaj z kilkoma oflcera- 
mi, w liczbie tych kap. So- 
bral, były marynarkowy at- 
tache w Washingtonie a któ- 
ry teraz ma się przyłączyć do 
sztabu admirała Camara, dla 
tego że dobrze zna amery- 
kańskie wybrzeża i porty. Mi 
nister Aunon przyjętym zo- 
stał przez admirała Churruca 
i przez wszystkie władze woj- 
skowe i marynarkowe Ka- 
dyksu. Natychmiast odbył 
długą konferencyą z admira- 
łami Churruca i Camara, da- 
wając do zrozumienia iż chce 
wiedzieć akuratnie, ile okrę- 
tów jest gotowych do wypły 
nięcia. a stanowiących *'flotę 
rezerwową” pod admirałem 
Camara. 

Admirałowie Churruco i 
Camara powiedzieli mu, że 
krążownik “Alfonso XII” 
jest zupełnie niezdatny do 
służby, że musi być rozebra- 
nym, armaty powyjmowane, 
tuby torpedowe pozmieniane, 
kotły zastąpione innemi, i że 
inne jeszcze operacye są ko- 
niecznemi, wymagające jeden 
rok czasu. Dla tego rezerwo 
wa flota składa się tylka z: 
okrętu bojowego “Pelayo,” 
krążownika ‘Carlos V.”, nisz- 
czycieli torpedów: *'Osado,” 
«Audaz" i “Proserpina”, nie- 
uzbrojonych krążowników “Pa 
triota” i *'Rapido,” i z po- 
mocniczych krążowników “Ge- 
ralda,” “Leo XIII” “Alfon 
so XII,” “Lopez” i “Buenos 
Ayres,” — wszystkie ostatnie 
pięć potrzebujące wiele przy- 
gotowania. 

Władze marynarkowe tutaj 
mniemają, iż eskadra tə po- 
plynie przez ocean, a “pomo- 
cnicze” okręty będą przezna- 
czone na gonienie amerykań 
skich okrętów kupieckich na 
oceanie atlantyckim i w Za- 
chodnich ladyach. Wcale nie 
mówią już więcej o wysłaniu 
tej floty do Wyspów Filipiń- 
skich, dla tego, że jest za póź 
una pora. Załoga całej tej floty 
rezerwowej wynosi 3,650 lu- 
dzi. 

LONDYN, 1:1 czerwca. — 
Korespondent “Mail” w Las 
Palmas, stolicy Wysp Kana- 
ryjskich . donosi d. 6 bm.: 

«Trzy hiszpańskie torpedo- 
wce znzjdują się wciąż w re- 
peracyi w porcie Puerto de la 
Luz. Kotły i maszyny tychże 
znajdują się w straszliwym 


Bojowe okręty kontr admi- 
|rała Sampson'a i komodora 
Schley'a potrzaskały wybrzeż- 
ne fortyfikacye południowej 
Kuby i zapieczętowały flotę 
admirała Cervery w porcie 
Santiago de Cuba za pomocą 
zatopienia węglowca “Merri- 
mac” w kanale u wjazdu do 
portu. Zwiadowe łodzie, któ- 
| re podpłynęły aż pod “Morro” 
| prawie, poprzecinały podmor- 
j ski Hayti telegraf — tak że 
obecnie jest ''czystego” 30 mil 
| wybrzeża na wschód od San- 
| tiago de Cuba, włączając port 
| Guantanamo. Pod osłoną ar- 
mat floty naszej, najazd na 
| Kubę wschodnią może teraz 
być wykonanym bezpiecznie 
lądem i morzem; będzie moż- 
na zniszczyć flotę admirała 
Cervery, zdobyć i zająć całą 
ı wschodnią prowiacyą z mia- 

stami i portami za pomocą 
krótkiej kampanii. 

Port Guantanamo, dzisiaj 
w naszem posiadaniu, jest 
wybornym punktem operacyj 
lądowych i morskich. Port 
jest obszernym i ma 40 stóp 
głębokości. Dostępy lądowe 
nie są tak spadziste jak w 
Santiago de Cuba. Nizko le- 
żące górki można łatwo prze 
być pociągami z oblężniczemi 
działami, a do Santiago, 35 
m;l odległego, są dobre pro 
ste drogi. Są pozycye dobre 
na których można ustawić 
kilka górskich bateryj, z któ- 
rych można łatwo dosięgnąć 
miasto Santiago i hiszpańskie 
okręty. Guantanamo ma 6 mil 
wodnego frontu portowego i 
okaże się wielkiego znaczenia 
dla Ameryki jako stacya dla 
armii i marynarki, jako wę- 
glowa stacya i końcówka te- 
legraticzna. 

Port ten obecnie kontrolują 
“Oregon,” ''Marblehead" i 
**Yankee,” oczekując na wy- 
sadzenie na ląd marynarzy a 
potem armii lądowej. 
Bombardowanie twierdzy Santiago do 

Cuba trwa dalej. 


LONDYN, 10 czerwca. — 
Sampson, jak donoszą wiado 


mości z Bermudy mającej ko-' 


munikacyą telegraficzną z Ha 
vaną, znów - bombardował 
twierdze miasta Santiago, iże 
toczyła się zajadła walka przez 
trzy godziny trwająca, pod o 
słoną której amerykańscy ma- 
rynarze wyszli na ląd blizko 
portu Santiago. 

Czynność w hiszpańskich arsenałach i 

> _ dokjardach. 

LONDYN, 11 czerwca. — 
Depesza do ‘‘Standard” z Co. 
runna, Hiszpanii, datowana 
wtorek, podaje co następuje: 

«Arsenał w Ferrol był i 
jest jaknajbardziej czynnym, 
podczas gdy prywatne i rzą 
dowe dokjardy pracują dniem 
i nocą. Okrętami wojennemi 
w konsirukcyi są: opancerzo 
ny krążownik ‘(Cardinal Cis, 
neros,” krążownik “Vitoria,” 
torpedowe działowce * Dona 
Maria de Molina” i *'Don 
Alvardo de Bazan” i uzbro 
jony transport “Cuidad de 
Cadiz.” 

«Następujące są w toku re- 
peracyi: (Qpancerzony krążo- 
wnik “Princesa de Austnas,” 
«Maria Christina”, “Valla de 
Balboa”, monitor ‘Prig Cer 
da”, *"Gueopoz Coana,” 
«Książę Tetuan” i ‘ʻEjercito.” 

“Maria Christina” ı *Ciu- 
dad de Cadiz” opuściły Fer- 
rol do nieznanego miejsca 
przezuaczenia z zapieczętowa- 
nymi rozkazami. Pierwszy o- 
kręt wypłynął 6 czerwca, ten 
drugi dzisiaj.” 

Blanco moża się wkrótce podda. 

KEY WEST, Florida, 10 


czerwca. — Wiarygodna in- 
tormacya nadeszła tutaj z Ha- 
vany, że kapitan-generał Blan- 
co podda stolicę kubańską po 
jedynie pozornym oporze, 
Biauco ma 46,000 regularne- 
go wojska i blizko 25.000 o- 
chotników, lecz kapitan-gene- 
rał nie ma zaufania do ochot 
ników i nawet odmówił wyda 
nia broni niektórym kompa- 
niom. Kupcy hiszpańscy w 
Havanie utrzymują, iż mają 
żywności dosyć na 6 miesię- 


cy, lecz półki w warehauzach 
są próżnemi a każdego dnia 
coraz to więcej składów za- 
myka podwoje. 

«Reconcentradosi” i rodzi- 
ny robotników wymieraią Z 
głodu w swych nędzaych cha- 
tach bez usiłowania wyczoł 
gania się na ulice dla ż-bra 
nia o chleb, który i tak nig 
dy nie jest dawanym. 
fkręty nasze zbombardowały fortyfi. 

fikacye w Bayquiri. 

HAVANA, ro czerwca. — 
(Telegram ze źródła hiszpań- 
skiego). Kilka amerykańskich 
okrętów wojennych dzisiaj 
zbombardowało Bayqyviri. pe- 
wną odległość na wschód od 
Aguadores a blizko linii ko 
lejowej prowadzącej do San- 
tiago de Cuba, 

Urzędowe depesze z San- 
tiago donoszą, że bombardo- 
wanie “nie wyrządziło żadnej 
szkody,” 

Bayquiri jest miejscowością 
górniczą i kilka kopalń jest 
pod kontrolą amerykańską. 
Obóz Chickamauga Park jest niezdro- 

wym dla zmobilizowanego woj- 

ska, lecz doktorzy temu 
przeczą. 

OBOZ THOMAS, Chicka 
mauga Park, 1o czerwca. — 
Wydarzyło się tak, iż dzie- 
więć przypadków śmierci za. 
szło w trzech illinołskich puł- 
kach, rozłożonych tutaj obo. 
zem, w skutek czego są ta 
cy, którzy mniemają iż Chi- 
ckamauga Park jest niezdro- 
wym. 

Władze lekarskie w obozie 
z przyciskiem zaprzeczają ja 
koby tak było i powiadają, iż 
liczba przypadków śmierci nie 
jest abnormalną. Przeciwnie, 
powiadają że hczba chorych i 
umarłych jest bardzo małą i 
że obozowisko jest zdrowem. 
Madryt jet w rozpaczy z przyczyny 

upadku Manili. 

MADRYT, 10 czerwca. — 
Rozpacz panuje w Madrycie i 
w każdej części Hiszpanii 
gdzie wiadomym jest stan 
rzeczy pavujący w Manili. 
Rząd jest tak strwożony w 
skutek tego, że przedsięwziął 
już wszelką wojskową i poli- 
cyjną ostróżność w stolicy. i 
prowincyach, i pozwala tylko 
na posełanie telegramów do 
prowincyon=lnej i zagranicznej 
prasy po 8 godzinach opóź 
nienia, ażeby urzędowe depe- 
sze wprzód doniosły o złej 
nowinie. 

Liczne aresztowania zostały 
poczynione; wybitni republi- 
kańscy agitatorzy, dziennika- 
rze i inni są ploie  śledzeni. 
Detektywi i wojsko znajduje 
się w koszarach, gdzie poo- 
wa oficerów śpi każdej nocy, 
gotowa do czynu, jeźliby na- 
stąpił popularsy wybuch. Je- 
dnak to jest prawie niemożli- 
wem, albowiem niższe i śred 
nie klasy są osłupione, oszo- 
łomione i czują się zbrzydzo- 
ne, 


Urzędowy organ Ojca św. nie wyra. 
ża żadnej sympatyi dia Hisz- 
panów w ich klęsce. 

RZYM, 12 czerwca. 
« Osservatore Romano,” ofi- 
cyalny organ Papieża, podaje 
codziennie naczelny artykuł, 
komentujący o wojnie, W ar 
tykułach tych nie ma ani sło 
wa otuchy dla Hisz:anii, ani 
jedno życzenie aby Hiszpanie 
tryumtowali. Przeciwnie, po- 
znawać można wyraźny od 
głos przeciwności. 

W  najświeższym artykule 
organ Papieża rozwoda siĘ £ 
widocznem zadowoleniem nad 
powodzeniami Amerykanów 
na Kobie i w Filipinach, 
Dzi-n ik ten pochwala takty- 
kę Amerykanów i wyśmiewa 
się z telegramów hiszpańskich 
donoszących o fantastycznych 
zw ycięztwach Hiszpanów, 

Amerykański ambasador ze- 
brał tylko 12.00> franków (o- 
koło $2,490) na flotę hisz- 
pańską pomiędzy konsulstami 
w Neapolu, Palermo, Messi. 
na, Gemi, Medyolanie, Fio- 
rencyi i Turynie. Jedynie 2, - 
000 franków z sumy tej dane 
zostały przez Hiszpanów w 
Włoszech. 


Bohaterzy zatopienia “Merrimac” są 
zdrowymi. 
LONDYN, 12 czerwca, — 
Nadszedł tutaj telegram od 
gen. Linares w Santiago de 
Cuba, w którym tenże dono 
si, że porucznik Hobson i 7 


marynarzy — jeńcy w rękach 
Hiszpanów — są w dobrej 
myśli i zdrowymi i że odbie- 
rają wszystkie telegramy do 
nich posełane. 


Woluntaryusze czyli ochotnicy bisz- 
pańscy w Havanie grożą wyrznię- 
ciem w pień Kubańczyków 
bezbronnych a Hiszpanie 
chea spalić miasto gdy 
przyjdzie do zdobycia 
Havany. 
HAVANA, via Key West, 
Fla., 11 czerwca. — Kubań- 
czycy w Havanie są w nie- 
bezpieczeństwie wyrznięcia w 
pień. Woluntaryusze czyli o- 
chotnicy hiszpańscy grożą, iż 
powtórza to co uczynili byli 
w r. 1871, kiedy wyrznęli 
każdego Kubańczyka jakiego 
napotkali. Rozdawają oni cyr- 
kularze po mieście przypisu- 
jące Kubańczykom winę woj- 

ny Hiszpanii z Ameryką, 

Sytuacya jest bardzo groź- 
ną. Kubańskie niewiasty nie 
odważają się wyjść za drzwi. 
Nie mogą nawet stać przy 
mocno okratowanych oknach 
domów swych bez dostawa- 
nia obelg od swych nieprzy- 
jaciół Hiszpanów. Domy ich z 
zajściem słońca zostawają za- 
mykane, albowiem wtedy wo. 
luntaryusze hiszpańscy rozpo- 
czynają pijatykę w salunach, 
wznosząc toasty na cześć Cer- 
very, marynarki, armii, Hisz- 
panii a przeklinając swych 
wrogów Kubańczyków i A- 
merykanów. Zaburzenie i roz- 
lew krwi zajść może każdej 
chwili. 

Hiszpanie głośno oświad- 
czają, iż gdyby miało przyjść 
do zdobycia Havany przez A- 
merykanów, to spalą całe mia- 
sto. 

Prezydent McKinley podobno jest za 
wysłaniem silnej floty do 
Hiszpanii. 

WASHINGTON, D. C., 
4 czerwca, — Nie można pot 
wierdzić raportu, że wkrótce 
gen. Fitzhugh Lee popłynie z 
40 do 50 tysięcy wojska do 
Havany, lecz wiadomem jest, 
że Prezydent jest za energicz- 
nem prowadzeniem wojny. Ma 
plany, które zdumiałyby wie- 
lu. Oto jednym z nich jest 
ten, że ma popłynąć flota na- 
sza do Hiszpanii i zniszczyć 
tamtejsze floty dwie jakie 
Hiszpania jeszcze posiada. Je- 
dną z nich jest flota admirała 
Camary zwaną *rezerwową” a 
druga jest dopiero w proce- 
sie przygotowywania. 

Druga wyprawa do Filipinów wypły. 
nie w Czwartek ze San Francisco, 

WASHINGTON, D. C, 
14 czerwca, — W czwartek 
najpóźniej wypłynie druga ek- 
spedycya do Manili. Dowo- 


dzić nią będzie gen. Otis. 


Gen. Merritt, główno-dowo- 
dzący całej wyprawy do Wysp 
Filipińskich, popłynie z trze- 
cią czyli ostatnią ekspedycyą, 


Druga wyprawa popłynie do Puerto 
Rico, pod gen. Coppinger. 

WASHINGTON. D. C,, 
14 czerwca, — W czasie gdy 
przygotowywaną była wypra 
wa do Santiago de Cuba, puł- 
ki ochotnicze w obozach zo- 
stały ćwiczone w taktyce wo- 
jennej, nagromadzone zostały 
zapasy, broń i amunicyą, ite- 
raz z siłtych zostanie utwo- 
rzoną druga wyprawa na zdo - 
bycie i zajęcie Puerto Rico. 
Wyprawą tą dowodzić będzie 
geo. Coppinger i ma nieba- 
wem wyruszyć, najdalej w kil- 
kunastu dniach, bo wszelkie 
przygowvwania idą z ogro- 
maym pośpiechem. Prawdo- 
podobnie transporty parowe, 
które wiozą arm'ą gen, Shaf- 
tera, powrócą po wojsko na 
przewiezienie do Puerto Rico. 
Po, dokonaniu wyprawy na 
Puerto Rico ma przyjść kolej 
na H vinę. 

600 ams'ykavskich m rynarzy, „od 
komendą poruenska-putkowvika 
Hu:tiu ton wylądowało na 
ziemię kubeńs<ą i zajęio 
Fort Caimauera, w por- 
cie Guantanamo 


MOLE ST. NICHOLAS, 
Hayti, II czerwca, — Amery- 
kanie nareszcie dokonali wy- 
lądowania sił zbrojnych na 
ziemi kubańskiej. 

Sztandar gwiaździsty dzisiaj 
powiewa nad poniszczonymi 
blokhanzami i bateryami w 
twierdzy Caimanera, w porcie 
Guantanamo, 40 mil na wschód 
od Santiago. 

Twierdza Caimanera zosta- 
ła zajętą wczoraj przez 600 


4 

d 

} 

| 
f 

| 

| 


zzz AA 


marynarzy ze statku wojsko- 
wego “Panther”, po poprze” 
dniem zburzeniu bateryj hisz- 
pańskich przez nasze okręty 
«Marblehead” i «Yankee”. 
Wylądowanie odbyło się pod 
osłoną okrętów wojennych 
“Oregon,” «Marblehead,” 
«*Porter/* “Yankee,” “Yose- 
nute” “Dolphin” i Vixen” i 
zostało dokonane bez boju, 
albowiem garstka Hiszpanów 
jaka pozostała na straży czem 
prędzej uszła. 

O g. 1:50 wczoraj po po- 
łudniu sierżant: chorąży R'ch- 
ard Silvey od kompanii 
igo batalionu marynarzy ©: 
krętu wojennego «Brooklyn, 
wzniósł choragiew amerykań- 
ską po nad dymiące się JESZ 
cze logsy twierdzy. | 600 z 
liczby 990 marynarzy okrętu- 
wojskowego «Panther gro 
madnie przeszło z brzegu do 
blokhauzu, który oznacza 
wchód do portu Guantanamo. 
Z wylądowaniem merynarzy. 
przyłożono pochodnię do do 
mów, na rozkaz oficerów, któ- 
rzy przedsięwzięli tę i inne 
ostrożności ażeby zapobiedz 
wybuchowi żółtej febry pomię- 
dzy naszymi ludźmi. 

Pozostaje jeszcze do zburze- 
nia główna twierdza w obrę- 
bie granicy miasta, lecz to 
nie jest bardzo trudnem 1 mo- 
że być dokonanem w 15 mi- 
nutach kiedy tylko zechcemy: 


Pierwsza bitwa z wrogiem na ziemi 
kubańskiej, w której padło na- 
ch 4, a 1 ranny. 

MOLE ST. NICHOLAS, 
12 czerwca — Batalion por.- 
pułk. Huntiagton'a, który wy- 
Jądował z «Panther” w piątek 
i rozłożył się obozem na gór- 
ce, strzegąc opuszczonej sta- 
cyi telegrafu podmorskiego 
(kablu) u wchodu do portu 
Guantanamo, odparł atak hi 
szpańskich gierylasów i regu 
larnych i toczył bój przez 
13 godzin poczynając © & 
zciej po południu aż do 6 g- 
dzisiaj (w niedzielę) rano, kie- 
dy posuki wylądowały z okrę- 
tu “Marblehead”. Padło .tru- 
pem czterech naszych ludzi a 
1 jest rannym. Nazwiska po- 
leglych są jak następuje: 

William Dunphy, prosty 
żołnierz, z Gloucester, Mass. 

John Blair Gibbs, z Rich- 
mond, Va., asystent chirurg. 

James McDogan, prosty 
żołnierz, Z Stoneham, Mass. 

Charles H. Smith, sierżant, 
z Smaldwood, Mass 

Rannym jest kapral Glass, 
postrzelony w rękę. 

Asystent-chirurg Gibbs jest 
synem majora Gibbs, z regu- 
larnej armii, który poległ w 
rzezi Custer. 

Strata Hiszpanów jest nie- 
wiadomą, lecz niezawodnie 
znaczną. Kałuże krwi znale- 
zione o świcie w pozycyach, 
które Hiszpanie zajmowali, o- 
znaczają iż były straty, lecz 
Hiszpanie swoich zabitych i 
rannych uprowadzili ze sobą. 

Bój rozpoczął się urywczem 
strzelaniem do pikietów z od- 
ległości jednego tysiąca jar- 
dów (3000 stóp). Kompania 
kapitana Spicer pełniła stre ż 
i została wpędzo1a, lecz się 
oparła o obóz i nieprzyjaciel 
został odparty. IruPY żołnie- 
rzy McDogan'a i Dunphy go 
znaleziono potem z przestrze” 
lonemi głowami, obrane Z 
trzewików, kapeluszy i lado- 
wnic i strasznie pokaleczone 
«machetami”. 

Giy trupy poległych zo 
stały przyniesione do obozu. 
cały batalion utworzył czwo- 
robok w około obozu na wy 
żynie górki. Poniżej w porcie 
znajdowały SIĘ okręty wojen 
ne na kotwicy: P omiędzy gór- 
ką a wysokiem pobrzeżem znaj- 
duje się głęboki parów. Ca- 
ła okólica jest gęszczem sil 
nym. 

Hiszpanie mieli rzyś 
w _ podstępnym. napadzie, 1ż 
białe namioty Amerykanów 
stanowiły wyborny cel a sami 
byli ukryci w gęstych zaro 
ślach. Amerykanie mogli ich 
tylko wyszukiw.ć po błysku 
strzałów, które latały jak grad 
na Amerykanów. |! 

W ciągu strzelaniny prze- 
wozowa wielka łódź okrętu 
«Marblehead" z Colta ma 
szynowym karabiaem wy pły 
pęła ku brzegowi i roz„oczęła 
ostrzeli wanie Hiszpanów. Fym- 
czasem okręty na kotwicy rzu. 


tę korzyść 


cały potężne światła z daleko 
nośnych lamp i ujawiały tu i 
owdzie ukryte oddziały Hisz- 
panów. Z każdem takiem od- 
kryciem nieprzyjaciela począł 
się odzywać huk wystrzałów 
od strony Amerykanów lub 
maszynowego karab'nu ' łodzi, 
przeszukujący gęSzcza gradem 
ołowiu. 

Krótko po północy przy 
szło do głównego ataku. Hi- 
szpanie przypuścili odważny 
szturm od pochyłości połu 
dniowo zachodniej, lecz napo 
tkali na częste salwy z obozu 
amerykańskiego i poszli w 
rozsypkę zanim wbiegli je- 
jednę trzecią drogi pod górkę. 
lecz w niejednych punktach 
niektórzy podeszli tak blizko, 
że pczychodziło do bójki je 
den na jednego. Oficerowie 
używali swych rewolwerów. 
Trzem Hiszpanom udało się 
przedrzeć przez czworobok do 
brzegu obozu. Pułkownik 

osè Campina, przewodnik ku 

bański, dał ognia do nich ż 
rewolweru i ci wtedy ogłą- 
dnęli się a widząc że nie są 
wspierani przez swoich, zwró: 
cili się i poczęli uciekać i po- 
pędzili w nieładzie po drugiej 
stronie górki. W tym to ata 
ku właśnie padł trupem asy 
stent-chirurg Gibbs. Ugodzo 
ny został w głowę przed wła- 
snym namiotem gdy co do 
piero z niego wybiegł. 

Po odparciu Hiszpanów, 
chirurgowie szpitalnego kor- 
pusu wtedy przenieśli swoją 
kwaterę do fos w około sta 
rej hiszpańskiej stokady, na 
północ od obozu. Napady 
wroga powtarzały się z prze 
stankami całą noc aż do ra- 
na. Małymi oddziałami dawali 
ognia z różnych stron. 

Z nastaniem rana, strzelani- 
na ustała. Świt jest ulubioną 
porą na atak i gdy wschód 
się zarumienił, marynarze śpią 
cy na swych karabinach zo- 
stali zbudzeni i utormowani 
do odporu. Niektórzy spali 
istotnie, albowiem nie mieli 
spoczynku przez 48 godzin i 
znurzona natura nie mogła da 


lej wytrzymać. Lecz żadnego 


napadu nie było. 

Trzy nowe 2-funtowe ar- 
maty polowe, które nie mo- 
gły być używane w ciągu no- 
cy z obawy ażeby nie trafić 
naszych własnych ludzi, teraz 


sypnęły pociskami z nastaniem 


dnia na kilka oddziałów Hi 
szpanów. Ci lecieli do zarośli 
jak pieski polae w rowy; pod- 
czas gdy granaty rozpękiwały 
się nad nimi. 
W ciągu dnia wysadzono 
na ląd posiłki i podwojono o 
strożność. Ilu było atakują 
cych nie podobna jest podać. 
Jedni mówią, że 200, drudzy 
że 1ooo. Widocznie byli to 
regularni żołnierze hiszpańscy 
albowiem Mausery były ich 
bronią, podczas gdy większość 
gierylasów ma Remington'y. 
Pomimo straty 4 ludzi, cze 
go bardzo żałują nasi, mary- 
narze cieszą się, że byli pier- 
wszymi walczącymi na ziemi 
kubańskiej i że z powocze- 
niem odparli atak wrogów. 
WASHINGTON, D.C., 12 
czerwca. — Prezydent McK in- 
ley życzy sobie ażeby jak 
najprędzej armia wylądowala 
na Kubie, albowiem obawia 
się o naszych marynarzy aby 
napróżno nie tracili życia w 
podjazdowych napadach Hi 
szpanów, którzy zdae się 
chcą prowadzć z Ameryka 
nami taką wojaę jak Kubań 
czycy Z nimi prowadzili i je 
szcze prowadzą. Slny korpus 
armii po zajęciu prowiacyi 
jest w stanie w krótkim cza 
sie wytępić te podjazdowe 
bandy regularnych i gieryla- 
saw. + 
Sagasta życzy sobie pokoju. 
BRUKSELA, Belgia, 13 
czerwca. — Specyalny ma- 
drycki korespondent tutejsze 
go "Petit Bleu” zatelegrafo 
wał interwiu jaki — jak po- 
wiada — miał z senorem Me- 
rimo, prywatnym sekretarzem 
hiszpańskiego . premiera, w 
którym powiada sekretarz u 
rzędownie iż rząd hiszpański 
teraz przyjmie wszelką pro- 
pozycyą pokojową jaka będzie 
przedstawiona, "pod wyra- 
źnym warunkiem iż nie będzie 
pochodziła od nieprzyjaciela”, 
lecz że pożądańszą byłaby me- 
dyacya czyli pośrednictwo w 
razie gdyby zostało zapoczą- 


czerwca. 
wiadomość, że miasto Manila 
upadło. Donoszą, iż jestteraz 
zajętem przez 
filipińskich pod komendą gen. 
Aguinaldo. 
powstańczy, 
pińscy wyspiarze cieszą się 
niezmiernie z 
Stanów Zjednoczonych był 
przepelnionym 
Konsul amerykański, p. Wild- 
man, 
szowań, 
przypisuje jemu tyle zasługi 
w zdobyciu Manili ile daje 
samemu gen. Aguinaldo, po- 
nieważ Wildman był ich nigdy 
niezmiennym i 
służył im swoją radą w wszy- 
stkich planach “junty.” 


tkowane przez Francyą i Au 
stryą.” 


W Hopg Kong dowiedziano się, 
iż Manila się poddała. 

HONG KONG, Chiny, 8 

Nadeszła tutaj 


powstańców 


«Junta”, czyli rząd 
jak i bogaci fli 


. . 


tego. Konsułat 
cały dzień 


odebrał setki 
albowiem 


powin- 
“junta” 


szermierzem í 


Hiszpanie walczyli rozpa- 
czliwie, lecz ich celność była 
licha iponieśli dotkliwe straty. 


MADRYT, 8 czerwca. — 
Następujące zawiadomienie od 
kapitana - generała Augusti, 
datowane: “Manila 3 czerwca”, 
zostało tutaj ogłoszonem: 

«Stan rzeczy jest bardzo 
groźnym. Aguinaldowi po 
wiodło się pobudzić cały kraj, 
i linie telegraficzne i kole- 
jowe  zostawają przecinane. 
Jestem bez komunikacyi zpro- 
wiacyami. Prowincya Cavite 
cała się zbuntowałai miasteczka 
i wsie są zajęte przez liczne 
oddziały. 

“Jedna kolumna hiszpańska 
broni Zapote linii, ażeby nie 
dozwolić nieprzyjacielowi wtar- 
gnaąć do prowincyi Manila, 
lecz wróg wtargnął przez 
Bulacan, Laguia i Moron, tak 
że Manila zostanie zaatako- 
waną od lądu i od morza. 

«Staram się podnieść ducha 
mieszkańców i wyczerpię 
wszelkie środki odporu, lecz 
nie ufam krajowcom i ocho- 
tnikom, dla tego że już było 
wiele dezercyj. Baccor i Imus 
zostały już zabrane przez nie- 
przyjaciela. 

«powstanie doszło do ol- 
brzymich rozmiarów i jeźli nie 
będę mógł polegać na pomoc 
kraju, to siły pod mojem 
rozporządzeniem nie wystarczą 
dla utrzymania gruntu przeciw 
dwom nieprzyjaciołom.” 

Gen. Correo, minister wojny 
i kapitan Aunon, minister 
marynarki, udali się do pa- 
lacu dla naradzenia się z kró- 
lową regentką w sprawie ko- 
munikacyi gen. Augusti. Do- 
noszą, że Hiszpanie w Manili 


już zmuszeni byli schronić się 
do  ufortyfikowanej części 
miasta, 


Pewien członek rządu, któ- 
rego nazwiska użyć nie można, 
przyzneł się dzisiaj. że wy 
słanie wojsk hiszpańskich do 
Wysp Filipińskich nie mogłoby 
zmienić sytuacyi. Dodał on: 
«Moglibyśmy wysłać 6,000 
wojska, lecz jeźli krajowcy są 
przeciw nam, to ta siła byłaby 
niedostateczaą. Jeźliby byli po 
naszej stronie, toby nie po 
trzeba wysełać wojska do Wysp 
Filipińskich.” 


Obiega tutaj wieść dziś 
wieczorem, że garnizon hisz- 
pański w Menili, zamiast 


pozwolić się dać wy rznąć przez 
powst- ńców, wolał się poddać 
Amerykanom jako jeńcy wo- 


jenni. 


Gen. Correa, minister wojny, 
oświadczył, iż kap. gen. Augusti 
będzie się bronił do samego 
ostatka. 


washnyton. 


Nowy bil podatkowy na przyspożenie 
rządowi pieniędzy na koszta 
wojny. 


Washington, D. C., 9 
czerwca. — “Wojenny bil po- 
datkowy” został przyjęty przez 
komitet konferencyjny z łona 
Izby i Senatu i w paru dniach 
będzie obowięzującem prawem, 
Podatki będą jak nasiępuje 
(w najgłówniejszym zarysie): 

Podatek $2 na każdej becz- 
ce piwa. “ale”, «|ager-beer”, 
“porter”, i innych podobaych 
fermentowanych napojach, 
najmniej 31 galonów w beczce. 
(Do tego czasu podatek był 
I dolar na beczce). 

Zaś od 1go lipca będą w 
operacyi następujące podatki: 


GAZETA POLSKA- 


1. Bankierzy zatrudniający 
kapitał nie przenoszący $25, 
ooo — 50 dolarów; przeno- 
szący $25.000 dwa dolary za 
każdy $1,000. W kapitale li 
czy się także nadwyżkę jako 
część kapitału. Banki oszczę- 
dności, nie posiadające kapi- 
tału, przyjmujące tylko depo 
zyta, nie będą płaciły żadne- 
go podatku. 

2. Meklerzy (czyli *brokers”) 
$50, lecz jeźli który płaci po 
datek jako bankier, nie po 
trzebuje płacić podatku jako 
mekler. 

3. Pożyczający pieniądze na 
zastawy (pawn brokers) $20. 

4 Kupieccy meklerzy, $20. 

5. Ceni meklerzy $10. 

6. Właściciele teatrów, mu- 
zei i sal koncertowych w mia- 
stach mających więcəj niż 
25,000 mieszkańców, $100. 
To nie włącza halów wydzie- 
rżawianych lub używanych 
czasami na koncerta i przed- 
stawienia teatralne. 

7. Cyrki, $100. 

8. Właściciele lub agenci 
wszystkich innych publiczaych 
przedstawień lub pokazywań 
za pieniądze, nie wymienione 
powyżej, $10. 

9. Kręgielnie i pokoje bi- 
lardowe, $5 za każdą kręgiel- 
nią lub stół bilardowy. 

W miejsce podatku na ty- 
toń, cygary, papierosy i ta- 
bakę do zażywania obecnie 
prawomocnego, będzie nowy 
podatek 12 centów od każde 
go funta od wszelkiego tytu 
niu, tabaki i wyrobów z te- 
goż. Fabrykanci zaś płacić 
będą: $3 60 za tysiąc od cy 
gar ważących więcej niż 3 
funty na 1000, $I od tysiąca 
cygarów ważącej nie więcej 
jak 3 funty na tysiąc, $3.60 
na papierosach ważących wię- 
cej niż 3 funty na tysiąc, i 
$1.50 od tysiąca papierosów 
ważących mniej niż 3 funty 
na tysiąc; pod warunkiem, iż 
w miejsce dwu trzy-i cztery- 
uncyowych paczków tytoniu 
i tabaki do zażywania obe- 
cnie dozwolonych przez prawo 
mogą być paczki po jednej i 
dwie trzecie uncyj, dwa i pół 
uncyj, i trzy i jedna - trzecia 
uncyj, względnie; w dodatku 
do tego są upoważnione pa- 
czki po jednej uncyi tytoniu. 

Co do asekuracyi: Na po- 
lisach asekurujących życie po 
10 centów na każde $100 a- 
sekuracyi. *Polise na planie 
industryalnym czyli tygodnio- 
wym 40 procent od pierwszo- 
tygodniowej premii. Wyłą- 
czonemi od płacenia tego po- 
datku są towarzystwa bratniej 
pomocy, farmerskie czysto 
lokalne kompanie, robotnicze 
bratniej pomocy stowarzysze- 
nia operowane na systemie 
lóż, czyli zorganizowanych i 
prowadzonych jedynie dla 
członków ich, dla ich korzy- 
ści a nie dla żadnego zysku.” 

Marynarkowa, lądowa od 
ognia: Każda polisa półcenta 
od każdego dolara. Wyłączo- 
nemi od płacenia są kompa- 
nie kooperacyjne i wzajemnej 
pomocy. 

Ąsekuracya przypadkowa, 
od wierności i gwarancyjna: 
Każda polisa i każda kaucya 
(bond) za wypełnienie obo- 
wiązków urzędu lub pozycyi 
lub innej obligacyi w naturze 
indemnizacyi, i każdy kontrakt 
lub obligacya gwarantująca 
ważność "bondów” lub innych 
obligacyj wystawionych przez 
Stan, powiat, municypalność 
lub inne ciało publiczne, luv 
gwarantujące tytuły do wła 
sności realnej albo kupieckich 
kredytów, wystawione lub ża- 
gwarantowane przez jaką ase- 
kurującą kompanią — płacić 
się będzie pół centa na dola- 
rze na sumię żądanej premii. 

Kontrakta dzierżawy grun 
tów lub domów, nie przeno 
szące rok czasu, 25 centów; 
przenoszące jeden rok; a nie 
dłużej jak trzy lata, 50 cen 
tów; przenoszące 3 lata $ı. 
Moryecze na realność lub ru- 
chomość przenoszące $1,000 
a nie więcej jak $1,500 25 
centów, na każde $500 dalsze 
nad $1500, 25 centów. 

Bilety przewozowe od ja- 
kiego portu w Stanach Zje 
dnoczonych do jakiego cu- 
dzoziemskiego portu jeźli prze- 
noszą $30, jednego dolara po- 
datku; przenoszące więcej niż 
$30 a nie więcej jak $60, trzy 


dolary podatku; kosztujące 
więcej nic $60, — pięć do 
larów. 

Za *'proxy” czyli zastępstwo 
przy głosowaniu w jakich wy- 
borach na urzędników jakiej- 
kolwiek inkorporowanej kom- 
panii 1o- centów podatku, 
oprócz towarzystw religijnych, 
dobroczynnych, literackich i 
publicznych cmentarzy. 

Pełaomocnictwa, 25 centów; 
lecz nie od pełnomocnictw na 
skolektowanie zażądań byłych 
żołnierzy za służbę wojskową 
lub marynarkową. 

Protestowanie weksli (no- 
tów), “bills of 'x:hange,” 
"acceptacyj”, czeków lub draf 
tów, lubjakikolwiek marynar 
kowy protest, 25 centów. 
Kwity od domów składowych 
(warehouse-receipts) 25 cen 
tów. Podatek celny znaczko- 
wy nie stosuje się do paro- 
wców lub innych statków pły- 
nących pomiędzy portami 
Stanów Zjednoczonych a por- 
tami w brytyjskiej Ameryce 
Północnej. 

Na każdej paczce, pudełku, 
butelce, garnku, lub szkle, lub 
innym przedmiocie zawierają 
cym jakie pigułki, proszki, 
tynktury, “troches” czyli *lo- 
zenges”, Syropy, kordyały, 
«bittersy”, anodyny, toniki, 
plastry, linimenty, maście, kle- 
je, krople, wody (oprócz wód 
z naturalnego źródła lub wód 
karbonizowanych wód natu- 
ralnych źródeł), esencye, spi- 
rity, oleje i wszelkie lekarskie 
preparacye lub kompozycye 
jakiekolwiekbądź, robione lub 


sprzedawane, nie przenoszące 


w cenie cząstkowej 5 centów, 
podatek wynosi jednę ósmą 


centa, za cenę od 5 do 10 
centów jednę - czwartą centa 


podatku; pomiędzy 10 a 15 
centów, pięć ósmych centa po- 


datku, i za każde 25 centów 
dalsze w cenie, pięć ósmych 


centa podatku. Perfumerye i 


kosmetyki to samo. Guma do 


żucia każda pakietka nie prze- 
nosząca $I w wartości, 4 cen- 
ty podatku i za każdy dalszy 
$I 4 centy. 


Wina musujące lub inne 


zabutlowane na sprzedaż, bu- 
telka pajntowa lub mniej, 1 


cent; więcej niż 1 pajnc 2 cen- 
ty. Znaczek czyli markę się 
przylepia gdy się artykuł w 


tym spisie sprzedaje. 
Każda osoba, firma lub kor- 
poracya lub kompania prowa- 


dząca lub wykonująca biznes 


rafinowania petroleju lub ra- 
finowania cukru, lub posiada 


jąca albo kontrolująca linią 
rurową na przewóz oleju lub 
tego produktów, których do- 
chód ogólny roczny przenosi 


$250000, płaci podatek spe 


cyalny akcyzowy 1 procentu 
od ogólnej sumy przychodu 


od kwoty przenoszącej powyż 
szą sumę. 


$10,000. 
Podatek Iı 


sprzedane w wagonie pała- 


cowym lub parlorowym i od 


każdego miejsca sypialnego w 
wagonie sypialnym a podatek 
ma być przyłączonym do bi- 
letu i ma być zapłaconym 
przez kompanią bilet wydającą. 

Podatek na spadkobierstwa 
i zapisy przewyższające $10,- 
ooo jest jak następuje: 

Na sumach od $12,000 do 
$25.000 — (1) potomkowi w 
prostej linii albo rodzicom w 
prostej linii bratu, siostrze 
zmarłemu, po 75 centów od 
każdych $100. (2) potomko- 
wi brata lub siostry, $1.50 na 
każde $1oo (3) bratu lub sio 
strze ojca lub matki, lub po 
tomkowi brata lub siostry oj- 
ca lub matki, po $3 od ka- 
żdych $100. (4) bratu lub sio- 
strze dziadusia lub babusi, lub 
potomkowi brata lub siostry 
dziadusia lub babusi, po $4 
od każdych $1oo (5) któremu- 
kolwiekbądź z innego stopnia 
pokrewieństwa pobocznego lub 
obcym co do pokrewieństwa 
albo ciałom politycznym lub 
korporacyjnym, po $5 na ka- 
żde $100. Wszelkie zapisy prze 
chodzące za pomocą jakiego 
prawa Stanu lub terytoryum, 
mężowi albo' żonie, są wyłą- 
czone od podatku. 

Na sunach pomiędzy $25 
coo a $100,000 stosunek po- 
datek ma być pomnożonym 
przez półtora; na sumach od 


Rachunki muszą 
być składane miesięcznie i 
kara wynosi od $1,000 do 


centa będzie 
zbierany za każde siedzenie 


$100,000 do $500,000 stosu- 
nek ma być pomnożonyw 
przez dwa; na sumach wyno- 
szących od $500,000 do $1,- 


000,000, stosunek pomnaża się 


dwa i pół razy; na sumach 
wynoszących nad $1,000,000, 


stosunek ma być pomnożonym 
przez trzy. 


Podatek ten jest ciążącym 


długiem (lien) na własności 
tak długo aż nie zostanie za- 
płaconym i się wymaga aże- 


by podatek był zapłaconym 
wprzód zanim legat jest wy- 


płaconym. 


Minister skarbu jest upo- 
ważniony do pożyczania od 


czasu do czasu, po stopie pro- 


centowej nie przenoszącej 3 
procent, takie sumy pienię- 
dzy jakie w jego zdaniu bę- 
dą potrzebnemi, na spłacanie 
publicznych wydatków, oraz 
do wydania “certyfikatów 
długu” w denominacyach $50 
lub jakiego mnożnika tej su- 
my. Suma wydanych tych 
certyfikatów nie ma przenosić 
100 milionów dolarów. 

Handlarze liściowym tyto- 
niem, których roczne sprze- 
daże nie przenoszą 50,000 
funtów, płacić będą $6 poda- 
tku na rok. Których sprze- 
daże roczne przenoszą 50 000 
funtów a nie przenoszą 100,- 
coo. $12 podatku, jeźli prze- 
noszą 100,000 na rok, $24. 
Handlarze inaym tytoniem 
których sprzedaże przenoszą 
50,000 funtów, $12 na rok. 

Ci, którzy sprzedawają wła- 
sne produkta w ich miejscu 
fabrykacyi wyłączeni są z pod 
tego podatku. Fabrykanci ty 
toniu płacą $6 od sprzedaży 
nie przenoszących 50,000 fun 
tów na rok; $12 za 50 000 do 
$100,000. Fabrykanci których 
sprzedaż przenosi 100,000 a 
nie dochodzi do 200,000 Cy- 
gar płacą $12 podatku, a któ- 
rych sprzedaże przenoszą 200, 
ooo cygar na rok, $24 po- 
datku. Kara jest od $100 do 
$500 lub więzienie 6 miesię 
cy albo obydwie kary dla 
tych, którzy prowadzą ten bi 
znes a tego podatku nie za- 
płacą. 

Od wszystkich czeków, 
draftów, “bills of excpange”, 
notów czyli weksli lub jakich- 
kolwiek przekazów płatnych na 
żądanie lub za okazem albo 
po pewnym czasie, (oprócz 
bank notów), wystawiane na 
sumę nie przenoszącą $100 
płaci się 2-centy, za każde 
dalsze roo lub vłamkową 
część tegoż, po nad $100, po 
2 centy. Te same czeki, draf- 
ty, noty itd. wystawiane dla 
zagranicy płacą po 4 centy 
od $roo i po 4c. za każde 
dalsze $ioo lub części $100 
nad pierwsze $100. Jeźli wy 
stawiane po 2 lub więcej nie 
przenoszą $100, płaci się 2 
centy. 

Podatek 1 cent od każde- 
go telefonowego zlecenia za 
jakie najmniej 15 centów jest żą- 
danem, każda depesza telc- 
graficzna 1 cent. Certyfikaty 
zysków stowarzyszeń od ka- 
żdych $100 wartości podanej, 
2 centy podatku. 

Minister Skarbu jest upo- 


"ważniony wydać za 400 mi- 


lionów dolarów “wojennych 
bondów” w  denominacyach 
po $20 lub mnożników tej 
sumy, które rząd może spła- 
cić za 10 lat a płatne są za 
lat 20, z procentem 3 na rok, 
płatnym kwartalnie. 
Wszystek “bulion” srebrny 
w posiadaniu rządu „ma być 
tak szybko wybitym na dola 
ry jak będą publiczae wyma- 
gania, lub nie więcej jak pół- 
tora miliona dolarów na ka- 
żdy miesiąc. 

Podatek od herbaty impor- 
towanej z zagranicy wynosi 
10 centów od funta. 


— zd 


AMERYKA: 


200 trampów zdobyto pociąg kolejo- 
wy w Kansas. 


Newton, Kas., 9 czerw. 
— Dwieście ludzi, którzy utrzy 
mują,iż nie są ani trampami 
ani wisielcami, przejeżdżali tu- 
taj przez naszą miejscowość 
dzisiaj w absolutnej kontroli 
regularnego Santa Fe pocią- 
gu. Opanowali pociąg ten na 
wschód od tutaj i lubo nie ope- 
rują go osobiście to musi je 
chzć jak każą. 

Ludzie ci powiadają, iż usil- 


5 
nie starali się znaleźć pra 
polach żniwowych w ARS 
niem Kansas i że są w takim 
stanie, iż muszą dostać pracę 
i jedyne co im pozostawało by- 
ło opanować pociąg aby gdzie 
do pracy zajechać. Uczynili 
to też wczoraj w nocy. Powia- 
dają, że są z Illinois, Indiana 
Ohio i Pennsylvanii iże zosta- 
li zwabieni do Kansas rapor- 
tami o zyskownym zarobku 
przy pracach żniwowych, 


Dr. J. B. Murphy, na ko - 
warzyszenią iea aami 
oznajmił, iż odkrył sposób na ; 
wyleczenie suchot. 
Denver, Colo., 9 czerw 
—Dr. J. B. Murphy, z Chica- 
go, który odkrył guzik jelito- 
wy, noszący jego nazwisko, O- 
raz wynalazł sposób na “spla- 
tanie arteryj, na mityngu Sto- 
warzyszenia Lekarskiego Ame- 
rykańskiego dzisiaj oznajmił 
zgromadzonym, iż posiada wa- 
runkową kuracyę na suchoty 
czyli płucną chorobę. Jest to 
sposób wyrzucenia chorego te- 
go organu z funkcyi chwilo- 
wej za pomocą przytępienia go 
gazem nitrogenu wdzielauego 
do piersi. Podczas spokojnego 
odpoczywania płuc, postępuje 

leczenie choroby. 

Wiadomość powyższa wy- 
wołała wielkie zdumieaie u ze- 
branych na zjeździe lekarzy, 
lecz nie wątpią iż ich koledze 


udało się odkryć dobry sposób 
na leczenie suchot. 


Sprzedaż wielkiej kopalni. 


Butte, Montana, Io czer. 
— Kopalnie węgla “Horr,” 
włączając 6,000 akrów węglo- 
wego gruntu we wschodniej 
części Stanu, zostały sprzeda- 
ne syndykatowi nowo-yorskie- 
mu za $750,000. J. Howard 
posiadał cztery piąte udziału, 
więc dostał $600,000. 


Rabusie zatrzymali pociąg, zastrzelili 
palacza lokomotywy, lecz mu- 
sieli umknąć. 

Dallas, Texas, Io czer. 
—Pociąg jadący na zachód na 
Lampasus & San Angelo ga- 
łęzi “Gulf, Colorado i Santa 
Fé” kolei żelaznej został za- 
trzymany wczoraj w nocy o 
godz. 1itej blizko Coleman 
Junction przez 5 ,zamaskowa- 
nych rabusiów. Palacz John- 
śon z liczby kolejników padł 
trupem przeszyty kulami a je- 
den z rabusiów został ranio- 
ny przez posłańców ekspreso- 
wych. Rabusie nie spodzie- 
wali się takiego odporu, więc 
gdy jeden z nich padł rannym, 
zabrali się do ucieczki bez 
dalszego usiłowania rabunku, 
zabierając rannego ze sobą. 

Urzędnicy kolei wyznaczyli 
$400 nagrody, kompania eks- 
presowa Wells.Fargo $300 a 
Stan Texas $250 za każdego 
pochwyconego rabusia.. Wy- 
sokie te nagrody, $950 za każ- 
dego, zniewolą niezawodnie 
wielu do urzędzenia pościgu. 
Zamężne kobiety nie mogą być nau- 

czycielkami w Milwaukee. 

Milwaukee, Wis., 930 
czerwca. — Nie mogą być wię- 
cej zamęążne niewiasty nauczy- 
cielkami w tutejszych szkołach 
publ cznych, tj. przynajmniej 
nie te, których mężowie mogą 
im dać utrzymanie. Wolno 
tylko będzie wdowom i żonom 
chorych mężów (iawalidów) 
pozostać nauczycielkami. Po- 
dobno wpływ na dzieci nie- 
wiast mających mężów, jako 
takich, nieoddziaływa dodatnio, 


Otiary piorunów, 


Pana, Ills., 10 czerwca. — 
Harry Stephens, mający lat 
16, w czasie gdy odprzęgał 
parę koni w polu, gdy srożył 
się szturm deszczowy z bły- 
skawicami i gromami, został 
trafiony przez piorun i na miej 
scu zabity. 


Moweaqua, Ills., rogo 
czerwca. — Tom Proctor, ne- 
gier parobek, padł trupem ra- 
żony gromem, w Prairie Ho- 
me dzisiaj po południu. 


Stockport, Iowa, rogo . 
czerwca. — James Miller, tar- 
mer mieszkający blizko Bir- 
mingham, padł nieżywy z po- 
rażenia gromu. 
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Tower Hill, rogo czer. 
— W czasie szturmu elektry- 
cznego dzisiaj wieczorem, pio- 
run uderzył w Fred'a Shanks, 
złamał mu nogę i raniąc w 
inny też sposób, oraz zabił 
jego parę koni, z którymi orał 
w polu. 


Budowa pomnika Mickiewicza w War- 
szawie 


Budowa pomnika Mickiewicza w 
Warszawie, jax donosi *Karjer 
Warszawsk. znacznie postąpiła na- 
przód w ciągu ostatnich kiiku mie- 
sięcy. Jeduocześnie z nastąpieniem 
pierwszych dni wiosennych (d. 7-go 
marca) przystąpiono do wykończe- 
nia, rozpoczętej w jesieni, budowy 
fundamentu. Pokłady betonowe (z 
szabru granitwego i cementu), Się- 
gające kilka łokci w ziemię, zaj- 
mujących na powierzchni 30 me- 
trów kw., ukończono w końcu mar- 
ca, poczem przystąpiono do robót 
murarskich, celem wzniesienia scho- 
dów i platformy, na której stanąć 
ma cokół pomnika. Ta część re- 
bot, zarówno jak i fundament, wy- 
konała firma murarska Czosnowskie- 
go. Mury wzniesione są z prze- 
dnich gatunków cegły krajowej i 
zagranicznej. W ostatnich dniach 
kwietnia i pierwszych dniach ma- 
ja firma ciesielska braci Bevensee 
wzniosła rusztowanie, niezbędne do 
użycia windy, która dźwigać ma 
bloki granitu, ornamenty i figurę 
bronzową. Na szczycie rusztowa- 
nia urządzono na szynach dwa wa 
gony. Jeden z nich jest tak szero- 
ki, jak podstawa pomnika, na nim 
zaś, na szynach poprzecznych, znaj- 
duje się wózek mniejszy, mieszczą- 
cy windę. Obydwa te wozy, posu- 
wane w miarę potrzeby we właści- 
wych kierunkach, umożiiwiają spu- 
szczenie na oznaczone miejsce,'wznie- 
sionego na windzie ciężaru. 

W tych dniach użyto windy po 
raz pierwszy do dźwignięcia pier- 
wszego z dolnych bioków granito- 
wych, rozpoczyna się bowiem te- 
raz konstruowanie cokółu dolnego. 
Granity, przeznaczone do tej części 
pomnika, koloru szaro różowego, 
przybyły już kilku wagonami z ko- 
palni włoskiej, znajdującej się w 
posiadaniu firmy medyolańskiej In- 
nocentego Pirovano. Wszystkie blc- 
kisą polerowane, i doszły do miej- 
sca przeznaczenia, na plac budowy 
pomnika, bez uszkodzeń. 

Firma Pirovano przysłała do War- 
szawy specyalistę kamieniarza któ- 
ry zajęty jest obəcnie dopasowywa- 
niem i wykończaniem grnnitów. Pod 
jego kierunkiem dokonane będzie 
ustawienie cokółu. 

Granitu, przeznaczonego na plat- 
formę i schody dostarcza warszaw- 
ska firma Norblina i Sp., z kopalń 

iewańskich z guberni podolskiej. 
Część tego granitu dostawiono już 
na plac budowy, gdzie szlifierze za- 
jęci są polerowaniem. Granit ten, 
obrobiony w powierzchnie szorstkie, 
jest kolora popielatego, po wypole- 
rowaniu zaś przybiera barwę pra- 
wie czarno zieloną, i odznacza się 
pięknym połyskiem. 

Po za samym placem trwają r3- 
boty przy rozmaitych częściach po- 
monika jeszcze nie wykończonych. 
Więc warszawski zakład bronzowni- 
czy Łopieńskiego zajęty jest odle- 
waniem dolnych ozdób pomnika, 
zakłady ześ ślósarskie Zielezińskie- 
go pracują nad kratą żelazną, ja- 
ka ma aaa gi dzisiejsze ogrodze- 
nie skweru. Rysunek tej kraty, wy- 
konany przez architekta Zenona 
Chrzanowskiego, ofiarowała komi 
tetowi bezintere+ownie firma Go- 
styńskiego i Sp. Dostarczone już 
części robót, wykonanych zagrani- 
cą, oraz wiadomości o dalszych po- 
stępach prac dają komitetowi pe- 
wność, że wszystkie części pomni- 
ka będą na czas wykończone. W 
tych dniach komitet otrzymał pier- 
wszy transport górnych ozdób co- 
kółu, wykonanych z bronzu; sy 
gnalizowano też po nowy transport 
granitów włoskich 

Cyprian Godebski wykończył już 
zupełnie posąg Mickiewicza w du- 
żych rozmiarach, i jest zajęty obe- 
cnie przygotowaniami do odlewu 
figury. Posąg, według otrzymanych 
wiadomości, wyszedł wspaniale. O- 
dlew figury tak znacznych rozmie- 
rów należy do rzeczy wyjątkowo 
trudnych; o reznltacie odlewu doj- 
dzie wiadomość za kilka miesięcy. 

Odlewu figury i ozdób, prócz 
tych, które powierzone zostały fi'- 
mie Łopieńskiego, podjął się za- 
kład Filipa Lippi w Pistoi. 

Kierunek technicznych robót wy- 
konywanych w Warszawie, spoczy- 
wa w rękach budowniczych, Józefa 
Dziekońskiego i Władysława Mar- 
koniego, którzy wespół z d-rem Ks- 
rolem Bennim, przez komitet dele- 
gowanym, tworzą komisyę wyko- 
nawczą komitetu 

Posiedzenia komitetu odbywają 
się jak i dawniej pod przewodnie- 
twem Henryka Sienkiewicza, w lo 
kalu członka komitetu br. Leopol- 
da Kronenberga, gdzie mieśsi się 
też biuro komitetu. 

W ciągn rocznej działalności ko- 
mitetu odbyło się 40 posiedzeń. 
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Kłopoty zabobonnych ludzi. 


Pan Damazy był bardzo zacnym 
i prawym obywa:elem, tylko to 
miał do siebie, że był nieco zabo- 
bonnym; mianowicie nie mógł sie- 
dzieć przy stole, gdy było 13 osob, co 

dy mu się zdarzało w gościnie — 
bladł, drżał i, tłumacząc się słabo- 
ścią, wstawał od stołu i wychodził; 
u siebie zaś umiał zawsze tak urzą- 
dzić, że fatalna liezba. nigdy nie 
wypadała przy stole. Pani Dama- 
zowa również posiadała tę słabość, 
i dlatego też w rocznicę Ślubu pc- 
stanowili oboje zaprosić najbliż 
szych 9-ro tylko sąsiedztwa i miej- 
scowego ks. proboszcza, tak że do 
stołu było ich razem 12 osób, gdyż 
ani dzieci, ani rezydentów w domu 
nie mie:i. 

Kiedy w najlepszych humorach 
skończyli zupę i wypili pierwszy kie- 
liszek, *aby doktorowi wyciągnąć 
dakata z kieszeni,” zaturkotało na 
dziedzińcu, drzwi się otworzyły, a 
do sali wkroczył jeden z dalszych 
sąsiadów, który nie wiedząc o ni- 
czem, przypadkowo zawitał w go- 
ścinę. Grościuni gospodarstwo wita 


ją nowoprzybyłego i sadzają do sto 
łu, lecz pan Damazy, spostrzegłszy 13 
osób przy stole — zbladł jak ściana. 
Podazas gdy gość jadł zupę, pan 
Damazy się zastanawiał, i dobra 
myśl przyszła mu do głowy. Nalał 
kieliszki, podziękował za toast zdro- 
wia przez proboszcza wniesiony, na- 
lał powtórnie i wyszedł ze służą- 
cym, z zamiarem daria mu niby pe- 
wnej dyspozycyi. W rzeczy zaś 
samej pobiegł do leśniczego, mie- 
Bzkającego tuż obok w ofivynie i 
poprosił go czemprędzej do stołu. 
Leśniczy kawaler, nieco elegant, nie 
potrzebował długiego czasu na u- 
bieranie, bo zawsze prawie gotów 
był do stołu we ;dworze; czemprę- 
dzej więc wdział kamizelkę, cza. 
markę, kołnierz i m-nkiety — poi: 
czas gdy pan Damazy czekał na 
niego. 

Tymczasem pani Damazowa spo- 
strzegła bladość na obliczu męża, i 
sama też trwogą przejęta, przemyśli- 
wać poczęła, jakby fata]ności zara- 
dzić. Po wyjściu pana Damazego, 
przyszła jej myśl szczęśliwa: szep- 
nęła coś naucho swej siostrze, nale- 
żącej do gości sąsiedztwa, i ta, zro- 
zumiawszy © co chodzi, wypiła po 
chwili szklankę zimnej wody i za- 
częła narzekać na gwałtowny ból 
zębów; wstała też natychmiast od 
stołu 1 wyszła z sali, a pani Da- 
mazowa z radością wyglądała po- 
wrotu męża. 

Ale jakże opisać jej przerażenie, 
gdy ujrzała wchodzących do poko- 
ju: leśniczego i męża, który go 
przedstawił, jako spoźnionego go- 
ścia! Znowu 18 osób przy stole! 
Pan Damazy również niedługo to 
spostrzegł, i zimny pot wystąpił 
mu na czoło. Wnet jednakże uspo- 
koił się — leśniczego możaa popro- 
sić, aby wcześniej wstał od stołu, 
bo przecież o koniec obiadu głó- 
wnie chodzi. I pani Damazowa by- 
ła też spokojną, bo przecież siostra 
może przyjść do siebie i powrócić, 
trzeba tylko jeszcze cokolwiek za- 
czekać. 

Już podawać miano ostatnią po- 
trawę — kiedy pani Damazowa wy- 
szła zobaczyć, jak tam ze siostrą. 
Tymczasem pan Damazy szepnął 
coś na ucho leśniczemu, i ten nie- 
bawem “dla pilnego zajęcia” wstał 
od stołu. Już pan Damazy tryum- 
fował, że obiad się skończy przy 
12 osobach, gdy wtem małżonka 
jego wprowadza m siostrę z tą 
wieścią radosną, że ból zębów już 
minął. Można sobie wybrazić prze- 
rażenie i humor państwa Damazc- 
stwa, gdy obiad się skończył przy 
trzynastu osobach. 

Oboje państwo chorowali pcdc- 
bno ze stracha. 


Walka dawna. 


Od Kaina i Abla począwszy wo- 
juje jeden naród z drugim. Jest to 
nie po bożemu, nie po chrześcijań- 
sku, ze szkodą spraw ludzkich, prze- 
ciw miłości biiźaiego, przeciw mi- 
łemu pokojowi — lesz jest tak, by- 
ło i pewnie będzie. 

Od kiedy znane są dzieje ludzko- 
ści — wiadomo nam, że Niemcy wo- 
jowali przeciw Słowianom, a mia- 
nowicie przeciw Polakom. Zawsze 
Niemcy zaczepiali, a Słowianie Po- 
lacy tylko się bronili. Krzyżacy, 
— niemiecki zakon rycerski — n.- 
szczyli Słowian i tępili, pod pozo- 
rem szerzenia między nimi chrześ- 
cijaństwa, palili i rabowali z mie- 
czem w ręku i krzyżem na szatach. 

Całe prawie Ni pó królestwo 
pruskie, mianowicie Pomerania, Pru- 
sy wschodnie i zachodnie, Branden- 
burgia, a do tego Meklemburg, kra- 
je ku Hamburgowi nad Elba (Ła- 
bą) — wszystko to było zamieszkałe 
przez Słowian. Niemcy ich wyni- 
szczyli, kraje zabrali; ludność, ja- 
ka pozostała — zniemczyli. 


Walka Niemców przeciw Słowia- 
nom trwa bez przerwy aż do na- 
szych czasów. Aby zrozumieć to, 
c» się teraz dzieje, trzeba wejrzeć 
w to, co się działo przed wiekami. 
Kto czytał i wie, w jaki sposób 
występowali Niemcy niegdy wzglę- 
dem Słowian i Polaków, ten się nie 
będzie dziwił temu, co dzisiaj Niem 
cy między nami czynią. 

Z pokolenia w pokolenie z krwią 
niemiecką 1dzie hasło: wytępić albo 
zniemczyć Polaków i Słowian. 
rozmaity sposób prowadzi się wal. 
ka; niegdyś mieczem, dziś przy po- 
mocy nauki pieniędzy i koloniza- 
cyi. 

Niemcy mają w walce po strc- 
nie swej wszelkie, środki ludzkie, 
gą liczniejsi, zorganizowani, mają 
całe państwa za sobą, więcej nauki, 
kapitału, są przebiegli i sprytni. 
Dobroduszni Polacy są mniejsi hez- 
bą, ubodzy, mniej oświeceni, podbi- 
ci, wszystko ludzkie przeciw nim, 
tylko Bóg i prawo boskie jest z ni- 
mi. Byle Polacy trzymali się Bo- 
ga i praw bożych, żyli w zgodzie, 
byli onotliwi i oświeceni — a nie 
zginą. Jak słabego i nielicznego 
Izraela wyzwolił Bóg z rąk przeci- 
wników, tak i Polakom może do- 
pomódz w sposób, o jakim ludzie 
nie myślą. 

Walka Niemczyzny przeciw Pols- 
kości toczy się i na G. Szlązku. 
Już niemczyzna zagarnęła wszyst- 
kich wyższych i bogatszych, od 
książąt Piastów szlązkich począwszy, 
aż do dzisiejszych polaków zniem- 
czałych. Teraz niemczyzna choe po 
chłonąć i lud O to chodzi, tem 
sięfwszysuko tłómaczy. A jak szero- 
ko niemczyzny — tak i pro.estan- 
tyzm zalewa Słowian. 
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Każdy 


prawie naród posiada jakiś symbol 
kwiatowy, z którym łączy się 
legenda lub zdarzenie historyczne. 
Lilia jest ściśle związana z dzie- 
jami królestwa francuzkiego, gdyż, 
wedłag podania, Ludwik Święty 
otrzymał ją z rąk anioła. W historyi 
angielskiej ważaą rolę odgrywa 
róża; jedna z najdłuższych 1 naj- 
krwawszych wojen domowych zo- 


stała nazwaną wojną “Dwóch róż”, 
gdyż dom Yorków wziął za symbol 
białą rcżę, a dom Lancastrów czer- 
woną. Jastrun jest herbem Japonii. 
Nędzny oset, rosnący obficie na 
szkockich torfowiskach, został umie- 
szczony na tarczy herbowej swojej 
ojczyzny. Szmaragdowa koniczyna 
drogą jest sercu każdego Irland- 
czyka, jako talizman narodowy. 
Na wszystkich pomnikach staro- 
żytnego Egiptu widzimy kwiat 
lotosu, symbol wieczności, święty 
dla krainy nadnilowej. 


Gorzałka a elektryczność. 


„W Madgdeburgu (Niemczech) 
przy tamtejszej kolei elektrycznej 
zrobiono ciekawe spostrzeżenie co 
do związku pomiędzy elektryczno- 
ścią a alkoholem. Prąd elektryczny 
działa zabójczo dopiero przy na- 
pięciu i sile 500 voltów. 

Tymczasem w zeszłym tygodniu 
zdarzył się wypadek, że dwóch 
ludzi, zajętych przy kolei, po ob- 
fitem uraczeniu się wódką, zostało 
śmiertelnie porażonych prądem o sile 
jeden 130, drugi 22: voltów. W obec 
tego dyrekcya kolei magdeburskiej 
zakazała zajętym przy elektryce 
robotnikom używać gorzałki pod 
grozą natychmiastowego wydalenia 
ze służby. 


Nie do uwierzenia, ile piwa znieść 
potrafi niemiecki żołądek. 


W Monachium odbywało się 
dnia 7 maja poświęcenie własnego 
domu związku burszowskiego *Reno- 
Palatin.” Z okazyi otwarcia urzą- 
dzono w dzień ten “próbę czar- 
nego piwa” (boku), do której 
użyto 112 hektolitrów Gambrynuso 
wego napoju. Ponieważ w jene- 
raluej uczcie tej wzięło udział 
około 600 osób, wypadło więc na 
głowę około 12 litrów piwa. Jeśli 
zaś taka moc piwa okazała się po- 
trzebną dla samej próby — ileż go 
wychodzić musi, gdy Niemiec na- 
prawdę pije! 
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W Pierwszej Księgarni Polskie 
w Ameryce Wł. Dyniewicza, są do 


nabycia 
Obrazy 


Pamiątka Przyjęcia 
Pierwszej Komunii 
Świętej. 

Gena 15c 

Odstępujemy stósowny rabat tym 
którzy biorą w większej ilości. x 
IES Kto chce czytać dobre 

Gazety, musi je opła- 
cać i to naprzód. 

Jeszcze wielu nie opłaciło 
Gazety Polskiej cd Nowego 
Roku. tych więc prosimy aby 
przysłali przedpłatę; Jeżeli nie 
mogą przysłać cało oczną, 
niech przyślą półroczną — je- 
dnego dolara. Niech się nie 
ociągają, aby im wysełk Ga- 


zety Polskiej nie zostala 
wstrzymana, x 


Książki do nauki języ- 
ka angielskiego 
DO NABYCIA 


w Pierwszej Księgarni Polskiej, 
w Ameryce, 


WŁ. DYNIEWICZA, 
532 Noble Str., Chicago, Ill, 


POŚREDNIK POLSKO-ANGIEL.- 
SKI, ORA dla Polaków w Ame- 
ryce dla łatwego nauczenia się po 
angielsku; z opisaniem każdego 
wyrazu jak się m» wymawiać, 
wypracował Wł. Dyniewicz; przej 
rzane, poprawione i znacznie po- 
większone a. mianowicie dodane 
są rozmowy i różne listy w pol- 
skim i angielskim języka Cena 656 


OLLENDORFFA TEORETYCZ- 
NOPRAKTYCZNA METODA 
nauczenia Się czytać pisać i mó- 
wić po angielsku w sześciu mie- 
siącach, z oryginalnej edycyi prze- 
robiona i do użytku Polaków za- 
stósowana. Dwa tomy. I Tom 
Gramatyka, II Tom Klucz. W 
mocnej oprawie, Cena $2 00 

ALEKSANDRA CHODŹKRI SŁO- 
WNIK Polsko Angielski i An- 
gielsko-Polski w mocnej oprawie 
ze złoconemi tytulikami. 

Cena $4.00 


Obok ,„„Gazety Polskiej” wyda- 
jemy „Tygodnik Powie. 
ściowo Naukowy,” zawiera- 
jący powieści historyczne, romanse, 
opowiadania i sztuczki teatralne. 
Cena Tygodnika na rok wynosi je- 
dnego dolara dla tych, którzy pre- 
nameratę przysełają przed lóym 
marca. Po tym czasie Tygodnik 
wynosi 2 dolary na rok. 

Tym, którzy mie znają jeszcze 
Tygodnika Powieściowo- Naukowe. 
go poseła się jeden numer na okas 
bezpłatnie. 

Kto pisze aby mu zmienić adres 
na Gazetę Polską a utrzymuje ta- 
kże Tygodnik, niech pisze aby ma 
i na Tygodnik adres amienió. Przy 
zmianie adresu nalcty nam podać 
stary i nowv adres 


rep” Zwracamy uwagę tym pa- 
nom abonentom, którzy wykupują 
na poczcie ży Aa Orders (przekazy 
ocztowe niebieskie) aby nam te 

oney Ordery przysełali, gdyż bez 
tychże nie dostaniemy pieniędzy s 
tutejszej poczty. 
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GAZBTA POLSKA, 


PRACOWNIA 
OBRAZÓW 
i PORTRETÓW 


KSIĘGARNIA POLSKA. 
Skład Ram i Obrazów, 


tak regilijnych jakoteż narodowych 
oraz wszelkich przedmiotów potrze- 
bnych do użytku pobożnych jako to: 


Krzyże, Krzyżyki, Gromnice, Szkaple- 
rze, Różańce, Koronki, Kropielni- 
czki, Obrazki do książek, Medalio- 
niki z polskimi napisami, staro- 
krajowe Kropidła, Figury św., itd. 


Piękne wykonane z fotogra) 


fii portrety kredkowe (crayons- | 


oprawione w gustowne ramy 


po cenie $2.00, $3.00 lub 


Portrety tuszowe po $1.25 i 
wyżej stósownie do wielkości. 
Na żądanie prześlę potrzebne 
informacye i cenniki. 

Sprzedaję I wysełam czy to 
pojedyńczo czy we większej i- 
lości 


Obrazy religij- 
ne i Narodowe 


w pięknych kolorach 
olejowane pocenie 18c. 
i ż5c. Obrazy narodowe 
po cenach możliwie 


tanich. 


PRZESYŁKĘ POCZTO- 
WĄ OPŁACAM. 


RAMY do obrazów, 
portretów, fotografii 


itp. dostarczam po cenach od 
50 c. i wyżej. 


Polecam mego wydania pię. 
ke OBRAZY A i 


Pamiatka Ślubu 


w cenie po 5Q œ. jeden, z 
przesyłką, 


AGENTÓW 


potrzebuję w każdej kolonii polskiej 
i daję dobry rabat. 


Pieniądze uależy przesyłać przez Money Orders 
lub w liście registrowanym. 
Piszcie Sz. Rodacy do mnie 


a oszczędzicie wiele!! 


AdresoTrać ; 
J. KWAŚNIEWSKI, 
642 Becher Str., Milwaukee, Wis 


«i 
WANDERINGS AWHFEL,” 
NOŻE 


W. J. Mead Cycle Co., Chicago, Lis. 


Pan Wawrzyniec Radomski, nasz podró- 
żący agent i kolektor, bawiący obecnie w Mas 


sąchusetts, zkąd udaje się dalej na wschód, będzie kole 
ktował po drodze; z powrotem zaś w Philadelphii, Balti- 
more i po całym Stanie Pennsylvanii do Pittsburga, Ohio, 
Michigan, Indiana i Illinois. 

Posiada nasze zupełne zaufanie i ma prawo kolektować 
abonament za "Gazetę Polską”, *'Tygodnik P. N.” i książki, 
kto jemu zapłaci to tak dobrze jakby sam Redakcyi zapłacił. 

Abonenci, którzy zalegają z zapłatą za ''Gazetę Polską” 
idąc do pracy niechaj pozostawią w domu i upoważnią swo- 
je żony do zapłacenia abonamentu, a odbiorą swoją premią, 
jaką sobie wybierą, przez pocztę, gdyż wieczorem po  Gtej 
godzinie wnet zapadnie zmrok to mało tylko obejść można, 


a dzień cały się zmarnuje. 


Maatpalia Bprewizeem 
Upraszam także i ja szanownych abonentów "Gazety 
Polskiej” aby raczyli uwzględnić moją trudną pracę i do po 
wyższego ogłoszenia się zastosowali. 
W. RADOMSKI, 
Agent i Kolektor. 


Dla tych, którzy Gazetę opłacą na rok z góry (dwa 
dolary na rok,) podajemy następujące premie z 
dopłatą.— Premia jest $1.00, który to dolar 
się odciąga od podanej ceny. 


Eclipse Dubeltówki. Cena $16.00, Gazeta na rok i mapę CY 
Colta karabin Magazynowy. © $17.50. Gazetę na rok i Cora 
Amerykański Bull-Dog Rewolwer. 083-50, Gazetanarok 
Odwrotna Mapa Ameryki i całego świata. E 16 


T 
Giem Roller Organ. ©: 96% 33 wuria] Gaseta na rak ten Orjan 


Mandolina. cena $3.75. Gazeta na rok 1 Mandolina 99.75. 
Zegarek NikloWy. Cena $2.50. Gazeta na rok | Zegarek Niklowy $3.50. 


Zegarek Elektrozłocony. ©" +50 Gazeta na rok i zozarok Bie- 


OOM: A AER 


Teleskop, czyli Dalekowidz. 7 59% Gazeta na roki Tele- 
Autoharpy. Cena 89.00. Gazeta na rok i Autoharp $10.00. 

Skrzypce (pierwszej klasy.) 7 11-50- Gazeta na rok | Skrzypce 
Nowy Stereoskop, z 24 komicznemi i światowemi widokami. Cena $2.00. 


Gazeta na rok i Nowy Stereoskop 83.00. 
Stereoskop z 24 widokami Meki Pańskiej, Cena $2.00. Gazeta na rok AA „pas 


(same dla tych któ: mają Stereoskop czyli szkło:) Amerykańskie, E - 
Widoki skie i rozmaite komiczne Czy aperti Dan cena ac? 100 wiiokiw 4 
4 dolary, kolorowane 100 za $ dolarów. na rok i 100 widoków kolo- 
rowanych $10.00. 


Atlas całego Swiata. Cena 4 dolary. Gazeta na rok i Atlas $5.00. 
«p opularny Atlas”. Cena $2.50. Gszetanaroki “Popularny Atlas" $8.50. 
Ścinacz WłoSÓóW. Cona 83.75. Gazeta na rok | Ścinacz Włosów 84.76. 


albumy po $2.00 $3.50 4.50 i 6.00. Odchodzi $1.00 premii, 


6 39 Użyteczne Narzędzia Domowe Szewieckie, Tynkowe i R: z 
Combination skie. Cena $4.50. Gazeta na rok i Combination 86.50. 


«Polska Drukarnia” ©! przyrzad do drukowania. „Orna 83 60. Gazeta 
Waga (Scale platformowa.) % $14.00, 818.00, 2290, Odchod 

Celestina (Mały organ ręką kręcony.) $r $15,00; Gazeta na 
Zegarki możkię poztacane po Si EEE EE 
Łańcuszki xęzxie po 84.00. Damskie pv 75 183.0). Otchsdal $1.09 preni 
Harmoniki po $3.00 i po $6.0u. - Odchodzi $1.00%premii. 


Concert Roller Organ, z 5 wsłkami, Cena $12.00. Gazeta ra rok i 


Concert Roller Orin 313.00. mał = 4 
o uzin. 

Gitara. Cena $9.75. Gazeta na rok i Gitara $10.75. 

Zegary Kukawki, sprowadzane z CRA, Niemiec. Cena 87.50. Ga- 


na rok i Zegar Kukawki 88,56 
IB" Na życzenie poślemy Katal i t 
mii oraz o raskami tychże. og ź lepszym opisem powyższych pre 


Premia Mo. 2. 


DLA STARYCH I NOWYCHABONENTOW “GAZETY POLSKIEJ.” 


Nowi abonenci, którzy przyślą $2.00 na Gazetę Polską mogą dostać Polską 
drukarnią za dopłatą $2.50 to jest Gazeta i Polska Drakówiia razem $4.50. 


Polski Przyrząd do Drukowania 


busa na kilka lat. 


22===—(7ZVY LISEES== 


POLSKA DRUKARNIA 


(LITERY GUMOWE.). 


Któremi drukować każdy sobie może: 
LISTY, NAGŁOWKI NA LISTACH I KOPERTACH 


ADRESY, KARTY BIZNESOWE, IT_ 


BLIZKO 1000 LITER 


! Przyrząd ten składa się: z liter, pieczątki na 4 linie (4 cale szeroka) sa- 
mo-atramentowej tuszowej poduszki, która zatrzymuje w sobie atrament czyli 
Cena $3.50. 


AAAAAAAAaaaaaaaaaaaaaaaaB BRBBBbbbbbbbbbbbbCCC 
CCCeceeceeceeeeDDDDDDdddddddddddd EEEEEFeeeeeeecece 
eeFFFFfIFTTPA AGGGGzgggggzzzgzzzHHHHHHhhhhhhhh 
hhhhIETIIUUDiiiiiiiitiiiiiiJJJJJJJ. JjjiJJJJIJJJJIijJjJKKKKKK 
KKkkkkkkkkkkkkkkkkkLLLLLLLLINNDNUNUDIMMMMM 
MMMmmmmmmmmmmmnmmmmNNNNNNNNnnnnnnnn 
nnnnnnnn000600000000000000600000PPPPPPPPppppp ` 
PPPPPPPPPPPQQQ44QQ4q4 RRRRRRrrrrrrrrrrrrSSSSSSSNsg 
SS8SSSSSSSSSSSTTTTTTTT(ttttttttttttttŁUUUUUUuuuuuuuuu 
uuuVVVVvvYvVVYVVYWWWWWWWWWWWWWWWWWWWWW 
wwwXXXXxYxxXxXXXYYYYYYYYYYVYYVYVYJYZZZZZZZ 
Zzzzzzzzzzezzzzzz%8811111222223333344444500556666677 
444888889999900000......ssygsgyzyy oco" PPSZSĘ 
M ĄaaqaaaaFEFeceeeeeoĆOććććććElNŃintnńnó606 
OPPE AAIR Ener 


Powyższy obrazek przedstawia alfabet polski. Każda litera jest osobną tak, 
ge można dowolnie składać słowa polskie i angielskie. 

W Dla tych. którzy mają dość czasu a chcą sobie drukować listy do 
znajomych lub rodziny albo karty lub nagłówki dla przyjaciół — jestto bardzo 
pożyteczne i pouczające zatrudnienie. 


RE Który z abonentów premią ma już wybraną a życzy sobie tę Dru- 
karnią odebrać, niechaj przyśle $3.50. 
Przesełkę my sami opłacamy. 


SOSSOS RAR 


„Doborowe, 


Skład założony w r. 1851, 


Henry Schoellkopi, 
— GROSERNIK — 


Hurtowny i drobiazgowy 
232—334 E. Randolph Str 
pomiędzy Franklin i Market nl. 
CHICAGO, ILLINOIS. 


Sprzedaje po najtańszych cenąch 
Pa 2] pawasiwy ser ataia 


Francuzki h, najlepsz. 
Niemieckie Szparagi, krajsk: 


, 8 
jet p 
Kaszę tata/czanną, kaszę owsian 
ką ryžową, 
Lr y, paprykę, 
wieże orzechy, 
Suszone gruszki, 
rancnzkie | śliwki, 
Najlepszą Vanille czekoladg z Cocao, 
Prówdsiwą zosiaką herbatg, extrakt migen: 
Prawdaiwą tabakg do zaśrwknia Looback 
wdziwą o a Loe A 
Niemieckie kołowęotki i gremplo, 3 
Drewniane trzewiki i panłofie (drewniaki), 
a wieże siemig waizywowe, siemię trawy, 
iemie dla kanarków, siemis <4onopnian? 
rzepikowe. 
iako i wszelkie inne towary korzenna 


Henry Schoelkopf. 


REENEBAUM SONS, 
BANKIERZY 


83 & 85 Dearborn Str., 


CHICAGO. 


Pożyczki na własność realną. 
Załatwiają ogólne sprawy bankier. 
skie 


e o E y. 
GOLDZIER % RODGERS, 
ATTORNEYS aND COUSELLORS AT LAW 
CHAMBER OF COMMERCE BLDG 
Róg LaSalle i Washington ulic. 


TAKE ELKVATOR. RE: 


Se 
FRANCISZEK LECHERT, 


poleca rodakom swój 


SALOON POLS 


531 Noble Ul., Chicago, Ills. 
piwo, wina, wódki i 
cygaro. 


sms” Zawsze świeżą przekąska. 
Dogodna hala do posiedzeń towa- 
rzyskich. 


iD WY C 

Bacznoścć!! 
-....IKto? Go? 
Gzytajcie dalej! 


wasze: ro! 
odpowiedzieć a 
to za choroba, j 
co sie kosztować. 
sztuje. Choroby zastarzałe ts 
i ski ludzi, którzy napróżno szukali u in- 


czonych, którzy to co piszemy wi 
Instytut nasz jest pod zarząde sławnych 
doktorów, którzy e lata w sapiiajach euro- 


pejskich | ameryxsñsk ch spędzi | 
siące ludzi życie zawdzięcza. e ce TB 


Pamiętajcie, że zapytanie się nie nie 
kosztuje, I że jest łatwiej zapobiedz 
chorobie jeżeli w czas da Się znać, niż 
jeżeli ię z dnia na dzień odwleka, 


zwi*kać jest niebezpiecznie. Cz: 
tysiące l kr] umiera rocznie przez n rręenj 


Choroby kobiet jak: krwiotok, niee 
odność, białe upławy leczymy pr 


ko i . że raz wyleezo 
za TRN, y ne nigdy słę 


Medyce 7. s4 wyrewowa pag; 
ding chorobę, ba my nie leczymy ak inni je- 
afemožebnem. wo -75tich chorób, bo to jęg 
Choroby męzkie jak: sekrotne cho- 
roby są naszą specyalnością, i tysią- 
ce iudzi, którzy u innych się na tych 
chorobach leczyli i już stracili na» 
dzieję zupełnie po naszych lekach 
wrócili do zdrowia. 
Przyślijcie jednę 2 oentową mar 
kę na odpowiedź. 
Pisać możecie po polsku, angie! 
sku lub niemiecku. Adresujcie, 


PEDICURA CO., 


31 N. Wright Str., Chicago, I1 


tar" Na odpowiedź należy przy *łać 2-centow: 
znaczek pocztowy. Kto nie przyśle, nie red 
nie odpowiedzi. 


Sunderland, Mass., 21 
cnra Co.. 31 N. Wright Str, Chicago. P 
czam niniejszem, że panskie lekarstwa były eku- 
Mecz wa laty, Z Choroby, na którą 


ywałem róznych 


w = 
ktorów, lecz wszystkie starania były gajch,do- 


mi, nawet żadnej ulgi nie przyni 

już zwętpiłem ażebym kiedy wógł. Przyjąć do 
zdrow'a Nareszcie udałem się do pana, do 2 
dicura Co., i ten mnie wyleczył i dzisiśj cie ka 
się dobrem zdrowiem i moge pracować. >e 


Wojciech Boryczka 
Daan potwierdzam powyższe jako świa- 


Marcin Sroka, 
Stowarzyszenie Polskich ręko- 
dzielników pracujących w metalu w 
hicago, odbywa swe posiedzenia 
w każdą pierwszą niedzielę w mie- 
siącu w hali ob. Lecherra 531 Noble 
ul. o godzinie Zgiej po południn. 
e 08) 


Na sprzedaż 


lub na wymianę na pró. 
zne loty. 


Murowany dom 4-piętrowy s lctą 
na dobrej ulicy, 


Po bliższą informacyg zgłosić sę 
do redakopi. “(Gazety olskiej pt. 

Ra~ W koloniach polskich w Ą-. 
meryce, gdzie nie ma księgarń „* 
skich chegoy trudnić się sprzęp... 
książek polskich do nabożeńst”, 
religijnych i powieściowych mogą 
ładny pieniądz zarobić. Po warun- 
ki i rabat należy się zgłosić do 
pore Księgarni Polskiej WŁ. 

yniewicza. 532 NobleStr., Chica- 
go, Tle. Szczegolnie ludzie bez pra- 
cy mogł prowadzić dobry interea 
sprzedażą książek. x 


| 
i 
| 


f 


; 


| 
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Pierwsza Księgarnia Polska 
W AMERYCE, 


W. Byniewieza, 382 Noble Street,  Ghicago, 


posiada wielki zapas Książek do Nabożeństwa, 
sprowadzonych z Europy, które się sprzedaje 
tak tanio, jak jeszcze nigdy przedtem. 
Książek tych nie wydaje się na premią ani 
też taniej handlarzom się nie sprzedaje. 
Yæ Przesyłkę opłacamy sami. <W 


iół Stróż albo książka do nabożeństwa (mały format) dla 
zę Sleda; W oprawie białej z rżniętym krzyżem białem, Z 

klamerką < z > A $ Cena $1.00 
Aniół Stróż. Ta sama. W oprawie naśladującej bursztyn, 

kolor ciemno-bronzowy, z klamerką. b A R Cena 
Aniół Stróż. Ta sama. W pięknej skórce, oprawne miękko, 

złocone brzegi i tytulik. ę k ę Cena 800. 
Anioł Stróż, oprawne w skórkę, wyzłacane brzegi, okute 

i z klamerką, . . . : . . 600, 
Anioł Stróż, w białej oprawie, okute i ze zamkiem, wyzła- 

cane brzegi, z krzyżykiem z kości słoniowej. . 106. 
Aniół Stróż. Ta sama. W pięknej skórce, z pozłacanym 

krzyżem tytulikiem i brzegami.  . + * > Cena 606. 
W ozdobnej oprawie skórkowej, 


906. 


Aniół Stróż. Ta sama. 


złoc. brzegi i tyt. . . . Cena 800. 
Anioł Stróż, oprawne w skórkę, wyzłacane brzegi 400. 
Anioł Stróż, oprawne pięknie, miękko, w skórkę, wyzłacane 

brzegi. . Ą . . $ , . 800. 
Anioł Stróż, oprawne w aksamit, z krzyżykiem z kości 

słoniowej, okute i zam. i pięknemi wyrobami $1.40 
Anioł Stróż, w pięknej miękkiej moroko oprawie Cena 60c. 


Anioł Stróż. Ta sama. Oprawne, ozdobnie w biało z kości, 
s biala i aksamitu z srebrną klamerką, 3 X 

Panu. Zbiór Nabożeństwa katolickiego. 

PR a: m skórkę; wyzłacane brzegi, z chromo obrazkiem na o- 


kładce. . > . . . 8 . Ą 506. 
osławmy Panu. Ta sama oprawna w aksamit, z 
Bà próbami metalowemi, okuta i ze zamkiem. . . 80c. 


4 Wola Twoja. Zbiór Nabożeństwa Katolickiego, ozdo- 
pe baie są w sika skórkę morocco, złoc. brzegi i tyt. $1.10 


Bądź Wola Twoja. Modlitwy i Rozmyślania na wszystkie dni 
© tygodnia i miesiąca, na wszystkie uroczystości kościelne i na 
wszelkie okoliczności życia, ułożone przez Kapłanów i Świętych 
katolickiego kościoła ku czci i chwale ukrzyżowanego Chrystusa. 
Ozdobnie oprawne w skórkę z krzyżykiem na okładce 
(Wydanie dla kobiet). . . . Cena $1.20 


Bądz Wola Twoja. Ta sama; oprawna ozdobnie w moroko z wy- 
ciśniętym krzyżykiem. (Dla niewiast). Se © Cen. $1.40 


a Twoja. Zbiór Nabożeństwa Katolickiego mie- 

ik, płowa sobie as sposoby słuchania Mszy éw., Nabożeństwo 

do Trójcy prsenajéwigtze], do Najświętszej Maryi Panny, do 

Świętych Pańskich i Aniołów Bożych, Modlitwy na główniej- 

sze uroczystości roczne, oraz Pieśni kościelne. Oprawne w 

piękną cielęcą miękką skórkę z pięknemi wyciśniętemi ozdo- 

bami 1 krzyżem. . . . : $1.00 
Bądź Wola Twoja. Ta sama. Oprawne w czarną sza 
grynową oprawę z wyrobami i krzyżem z złota i perłowej ma- 


cicy, z złotą i z perłowej macicy klamerką. . k 800. 
Bądź Wola Twoja. Ta sama. W piękną gładką najle- 
pszą cielęcą skórkę z krzyżykiem złotym. . > 81. 


Bądź Wola Twoja. Tasamą. W piękną czarną szagrynową 
oprawę z krzyżem pozłacanym i z posrebrzaną klamerką. 80c. 


Chwała Boża zbiór nabożeństwa katolickiego, (mały format.) 
W opr. naśl. bursztyn, kolor ciemno-bronzowy, z klamerką. 90c. 


Chwała Boża, Ta sama. W oprawie białej, z krzyżykiem 
i wyrobami mosiężnemi i w perłowej macicy, zzameczkiem. $1.00 

Chwała Boża. Ta sama. Oprawna w morocco skórkę, z 
złoc. krzyżem, brzegami i tyt. . . . Cena 60c. 

y x Oprawna ozdobnie w miękką skórkę 
zk ye S osy ew, złoc. brzegami i tytulikiem. ' 800. 

T tchnienia. Modlitwy i rozmyślania na wszy- 

Ci lnie we tygodnia i uroczystości kościelne całego roku, w 
pięknej oprawie skórkowej, złocone brzegi i tyt. Cena 600. 


Ciche Westchnienia. Ta sama, W oprawie białej z krzy- 
żykiem i wyrobami białymi pa wierzchu, złoc. brzegi. 700. 
Cicha Łza Chrześciańska. Zbiór Modłów i Pieśni służący 
dla dusz pobożnych (Wydanie dla niewiast) z dodatkiem nie- 
szporów i pieśni łacińskich, Zawiera blizko 650 stronnic wy 
raźnego druku na pięknym papierze, format 3ł x 5 cali. — 
Oprawne w morocco skórkę, wyzłacane brzegi, ze złoconym 
tytulikiem. . . . 40c. ze zamkiem 60c. 
vicha Łza Chrześciańska. Książka do Nabożeństwa 
dla Katolików. paes i ułożył ks. J. A. Łukaszewicz. Opra- 


wne w czarną miękką skórkę z złotym krzyżem. 606. 
Cicha Łza. Ta sama, Oprawne w najlepsze skitogin z pozła- 
canym krzyżem. ° > A 3 c 406. 
Cicha Łza. Ta sama. Oprawue w dobrą wiśniową skórkę z 
złotym krzyżem. . . . + è . 800. 
Cicha Łza. Ta sams. Oprawne w morrokko z złotym krzy- 
żem. . ' . 5 A . . . 
Cicha Łza. Ta sama. Oprawne w najlepszą, miękką, wi- 
śniową, skórkę. $1.00 
Cicha Łza. Ta sama. Okuta w morrokko z metalowym 
krzyżem, i okute i z posrebrzaną klamerką. R ` 6Ce. 
Cicha Łza. Ta sama. Okute w najlepsze skitogen z meta- 
lowym krzyżem. 300. 
Cicha Łza. Ta sama. Oprawne w morrokko. 40c. 


Cicha Łza. Ta sama. Oprawae w skitogen, Z wyrobami z 
aksamitu i metalu - . s à - 600. 
Cicha Łza. Ta sama. Oprawne ozdobnie w czarną skórkę. 300. 
Cicha Łza. Ta sama. Mniejszy format. Oprawne w morrokko. 
Z pozłacanym krzyżem. z » X 4 i 400. 
Dziennik albo krótki sposób nabożeństwa codziennego (wy- 
danie szlązkie) gruby druk w moo. opr., ze złoconym. tyt. 50c. 
Dziecię do Boga. Książeczka do Nabożeństwa dla młodzie- 
ży katolickiej, Mały format. Oprawne w biało w czeskie 
<chasta”, z chromo litografiami na obydwóch stronach i ob- 


wódką złotą. . EA . s < 15c. 
Dziecię do Boga z dodatkiem ministrantury. (Oprawne w 
; Bótnoj ; . . : + . h 100. 
Dunina, książka do nabożeństwa, wydanie dla mężczyzn, o- 
prawna w skórkę, wyzłacane brzegi. o i 30c. 
Dunina, ra rę do nabożeństwa, wydanie dla kobiet, opra- 
wna w skórkę, wyzłacane brzegi. 80c. 


Dunina, keigżka do nabożeństwa, wydanie dla mężczyzn o- 
prawna w dobrą skórkę, okuta i ze zamkiem SKS $1.20 

D'un ina, książka do nabożeństwa, wydanie dla kobiet oprawna 
w dobrą skórkę, okuta i ze zamkiem 


Wilotea czyli Droga do życia pobożnego napisane przez $. Fr. 

o jalezyusza, biskupa i książęcia genewskiego. moc. Opr., 
p złocone brzegi i tyt. . f . . . 

—« a Serca. Zbiór modłów i pieśni dla pobożnych. (W yda- 

nie mniejsze z dużemi głoskami.) Oprawne w skórkę, okute 

i ze zamkiem wyzłacane brzegi i złoo. tyt. 60c. 


Kwiat Niewinności. Książeczka do Nabożeństwa. O- 
sobne wydanie dla chłopców i dziewcząt. Mocno oprawne 
w płótno. . z . è . 15c. 
Książka do nabożeństwa w pięknej miękkjei oprawie 
skórkowej, na wyzł. brzegi i tyt. . Ate $1.00 


$1.20 


$2.50 


GAZETA POLSKA. 


Książka do nabożeństwa w oprawie białej, z piękne- 
mi wyrobami metalowemi, z krzyżykiem z kości słoniowej, 


okute i ze zamkiem. > ; A : .20 
Marya Nasza Pomoc. Książka Modlitewna ku chwale 
Bożej i Czci Niepokolanej Panny Maryi. Ułożył ks. Józef 
Krośmiński. Oprawne ozdobnie w biało z kości, metalu i a- 
ksamitu, x pusrebrzaną klamerką, . . . 800. 
Marya Nasza Pomoc. Ta sama. Oprawne ozdobnie w 
piękną czarną skórkę. . h 600. 


Marya Nasza Pomoc. Ta sama. Oprawne bardzo ozdo 
bnie w czarnej szagryu z krzyżem i kwiatami z złota, meta- 
lu, mosiędzu i perłowej macicy z klamerką z złota i perłowej 
macicy. . . . . . å $1 


Manna Duchowna albo Nabożeństwo katolickie dla mło- 
dzieży szkolnej. Ułożył ks. Józef Krośmiński. Mały format. 
Oprawne w biało w czeskie “chasta”, z chromo litografiami 
na obydwóch stronach i obwódką złotą. . . 150. 


Ołtarzyk Polski Katolickiego Nabożeństwa itd. W opra- 
wie skórkowej, złoc. tyt. złow. brzegi, z chromo-obrazkiem na 
okładce. . - - - - Cena 600. 


Ołtarzyk Polski. Ta sama. Oprawne bardzo ozdobnie 
w czarnej szagryn z krzyżem i kwiatami z złota, metalu, mo- 
Biądzu i perłowej macicy z klamerką z złota i perłowej ma- 
cicy. - - - $ . . 81.20 


Ołtarzyk Polski. Książka do Nabożeństwa ułożona z 
olecenia ye wsz X. Arcybiskupa Dunina dla wszystkich 
atolików. ydanie zmniejszone. Ka. J. A. Łukaszkiewicz. 

Ozdobnie oprawne w biało z kości metalu i aksamitu z po- 
grebrzaną klamerką. - . - - : 100. 


Ołtarzyk Polski. Okute i zamkiem, - . + 800. 
Ogródek Duchowny. (Wielki druk) 600. 


— Ta sama, okuta i ze zamkiem 80c. 
Ołtarzyk Złoty oprawne w aksamit, z krzyżykiem z ko- 

ści słoniowej, okute i ze zamkiem i pięknemi wyrobami $1.40 
Ołtarzyk Złoty, oprawne ozdobnie w aksamit z krzyży- 

kiem metalowym, wyrobami mosiężnemi, stalowemi i z per- 

łowej macicy, okute i ze zamkiem. . . . $1.60 
Przewodnik do Boga. Oprawna w skórkę, wyzłacane 

brzegi, wyciski i chromo obrazkiem na okładce. ; 400. 
Panie zostań z nami. Oprawne w skórkę, wyzłacane brze 

gi i wyciski z chromo obrazkiem na okładce. A 40c. 
Panie zostań z nami, Ta sama, w mocnej oprawie, ze 


złoconemi brzegami, i tyt. A 50c. 


Przyjdź Królestwo Twoje, Zbiór Nabożeństwa Ka- 
tolickiego z szczególnem ję opty modłów do Naj- 
słodszego Serca Jezusowego i Najczystszego Serca Maryi. O- 
zdobnie w biało oprawna w kość, aksamit i metal z piękne- 
mi wyrobami, z trzema posrebrzanemi medalami okute i z 


klamerką : $ R . 800. 
U Stóp Maryi. Nowenny, Litanie i Modlitwy odpustowe 
na cześć Najśw. Maryi Panny zebrane i ułożone przez Maryę 
Rafaelę. Oprawne ozdobnie w czarną skórkę, ały format. 

, 5 ` 5 Cena  70e. 


U Stóp Maryi. Ta sama. Oprawne w białej oprawie z 
wyrobami z kości, metalu i aksamitu z posrebrzaną klamerką. 
Mały format ; A ` 1 7 Ą 700. 

Wianuszek Nabożeństwa Katolickiego uwity 
(format 2x3 cali), w morocco skórce, złoc. brzegi i tyt. 400. 

Wianuszek Nabożeństwa Katolickiego. Ta 
sama. Ozdobnie opr. w piękną miękką skórkę, złoc. brzegi i 
tytul. . . i ; - - Cena 70c. 

Wianek Maryi w ozdobnej białej i pluszowej oprawie, z 
wyrobami z kości słon., i metalowemi, z okuciem i klamer- 


ką, wyzłacane brzegi. 3 $1.30 


Wianek Maryi, w opr, skórkowej, wyzłacane brzegi, ze 
złoconym tyt., okute i ze zamkiem. 800. 
Wianek Maryi. 600. 


Wiara nadzieja i miłość książka do nabożeństwa, w 
pięknej oprawie białej, okute i ze zamkiem Cena 90c 
W yborek czyli krótki sposób Nabożeństwa Codziennego dla 
Rzymsko Katolików. Z dodatkiem Pieśni. Oprawne ozdobnie 
w piękną czarną skórkę. * s i - 
Wyborek. Ta sama. Oprawne ozdobnie w biało z kości, me- 
talu i aksamitu, z posrebrzaną klamerką, 800. 
Wyborek. Ta sama. Oprawne w biało w czeskie “chasta”, z 
chromo litografiami na obóch stronach i obwódką złotą 250. 
Wyborek. Ta sama. Oprawne bardzo ozdobnie w czarnej 
szagryn z krzyżem i kwiatami z złota, metalu, mosiędzu 1 
perłowej macicy z klamerko z złota i perłowej macicy. $1.20 
Wyborek. Oprawae w moroko skórkę. Z okuciem niklową 
klamerką. y f p h Cena 400. 
Wyborek, oprawne w płótno i czerwone brzegi Cena 200, 
W yborek, oprawne w kość słoniową z krzyżykiem i z srebrną kla- 
n.erką, č > ý À . . Cena 600. 
Zdrowaś Marya, nabożeństwo dla młodego wieku, ozdobnie opra- 
wne w angielskie linteum z wyciśniętemi wyrobami (dla niewiast). 
Cena 800. 


800. 


Zdrowaś Marya, ozdobnie oprawne w najlepsze angielskie linte- 


um z wyciśniętemi wyrobami (dla niewiast). Cena 90c. 


Zdrowaś Marya. Oprawne miękką, czarną cielęcą skórką 

z wyciskanymi wyrobami. 60c. 
Zdrowaś Marya. Oprawne ozdobnie w morrokko. 400 
Zdrowaś Marya. Oprswne w morrokko. 300. 


Przy tej sposobności ażeby niemieckich 
pisarzy <Żywoty Świętych” wyrugować z 
Ameryki sprzedajemy 


ŻYWOTY 
ŚWIĘTYCH 


PAŃSKICH 


Ks. Piotra Skargi. 


Napisane przez 


POLAKA DLA POLAKÓW, 


(inne wydania (nie Skargi) są tłómaczona z niemieckich 
pisarzy.) Po cenach następujących: 


Oprawne w półskórek ze złotymi 
ybNIIKAMA: 062095 07,078 
Oprawne cało w skórę ze złotymi 
tytulikami. - > me OMAR 
Oprawne cało w skórę, wyzłacane 
brzegi z złotymi tytulikami. - 
Drukowane na pargaminie, ozdo- 
bnie oprawne. AE - 


$2.50 
$3.25 
$4.00 


$6.00 


Żywot Pana i Zbawiciela 


JEZUSA CHRYSTUSA 


BOGARODZICY DZIEWICY 


MARTI, 


Z wieloma rycinami, format 9x11 
cali, zawiera 750 stronnic wyraźne- 
go czytelnego druku, oprawne w 
angielskie płótno, marmurowe brze- 
gi, z wyzłacanemi tytułami na 
grzbiecie i okładce. $3.00. 


Żywot Bogarodzicy Naj- 
śwjętszej 
PANNY MARYI 
I JEJ OBLUBIENCA 


ŚW. JÓZEF, 


połączony z opisem m ec 
szych miejsc cudownych czcicieli 
Maryi, opracowane łag O. Be- 
nedyktyna, ks. Beat. Rohner'a. 


Pad pensant. Jego Książęco 


iskupiej Mości Dr. Fr. Alber- 
ta Eder, ięcia Arcybiskupa w 
Salzburgu. 


Polecone przes 33 Książąt ko- 
scioła ów. 

Ozdobione 8 ślicznemi obrazkami 
kolorowemi i przeszło 700 drzewo- 


rytami. 83.50. 


Nauka Wiary 
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Obyczajów Kościoła Katolickiego 


Wyłożona obszernie, stwierdzona 
i objaśniona miejscami pisma św. i 
Ojców Kościoła i przykładami s 
życia oraz przewodnik życia dla 
rodzin  chrześciańskich. Potwier- 
dzona i polecona przez 24 książąt 
Kościoła i ozdobiona 10 kolorowe- 
mi prześlicznemi obrazami oraz li- 
cznemi bardzo rycinami. Format 
duży, albumowy, oprawa elegancka, 
stronnic 1238. Dzieło to składa się 
z trzech części i zawiera w części 
I naukę o wierze, w części II naukę 
o przykazaniach, w części III naukę 
o środkach łaski. Książka ta znaj- 
dować się powinna w każdej pol- 
skiej rodzinie, bo zx miej czerpać 
można navkę i pociechę w każdej 
potrzebie. Cena całego dzieła o 
prawnego w płótno angiei. z złote- 
mi wyciskami 25. 


GOFFINE. 


Książka do oświecenia i zbudowa 
nia duszy chrześciańsko-katolickiej, 
czyli krótki wykład Lekcyi i Ewan- 
gelii na wszystkie niedziele i świę- 
ta wraz z wynikającą ztąd nauką 
wiary i obyczajów i gruntownem 
wyjaśnieniem roku kościelnego, naj- 
główniejszych obrzędów kościelnych, 
mszy świętej, nabożeństwa domo- 
wego i dla chorych, drogi krzyżo- 
wej, jako też życiorysami Świętych 
Pańskich, czczonych mianowicie 
przez lud polsko-katolicki 


Z licznemi obrazkami i litogra 


fiami, $1 00. 


t Przesyłkę opłacamy sami. _$71 
tag Obstalunki prosimy wyciągać zawsze ze świeżego nu- 


meru Gazety. 


"W. DYNIEWICZ, 


532 Noble Street, Chicago, Ills. 


(udy świata naturalne 
1 inne. 
Dla “Gazety Polskiej.” 


Opis niektórych najdziwniejszych dzieł 
natury i ludzi. 


Wodospad Niagara. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 

Najwspanialszym kataraktem w 

„ świecie jest słynny wodospad Nia- 
gara. Rzeka Niagara, która płynie 
na północ z jeziora Erie do jezio- 
ra Ootario, tworzy jedyny wypust 
jezior Superior, Michigan, Huron i 
Erie, i dla tego cały odpływ wody 
z tych olbrzymich jezior musi 
przechodzić przez ten katarakt, 
Rzeka jest około trzydzieści sześć 
mil długą i spadzistość jej od po- 
ziomn ed Kd jeziora do poziomu 
drugiego wynosi około trzysta trzy- 
dzieści i cztery stopy. Wypływając 
z jeziora Erie jest trzy ćwiercie 
mili szeroką, lecz w swym przepły- 
wie rozszerza się na kilka mil ro- 
biąc miejsce dla pewaej liczby 
wysp, z których największa, Grand 
Island, jest dwanaście mil długą i 
od dwóch do siedmiu szeroką. 
Przy końcu wyspy Grand Island, 
Który się znajduje około półtora 
mili od wodospadu Niagara, rzeka 
ścieśnia się na szerokość dwóch mil 
i pół i staje się coraz węższą, im 
dalej płynie. Przez to, i przez spa- 
dzistość w kanale czyli łożysku 
rzeki, która wynosi około sześć- 
dziesiąt stóp na milę powyżej wo- 
dospadu, tworzą się szybkie prądy 
znane pod nazwą “‘Rapids,” w któ- 
rych rzeka pomimo jej wielkiej 
głębokości, jest nieustannie białą 
od piany. Przy wodospadzie, który 
się znajduje dwadzieścia i dwie 
mile od jeziora Erie, rzeka jest 
rozdzieloną przez wysepkę Goat 
Island, obejmującą około siedm- 
dziesiąt i pięć akrów; lecz wsku- 
tek skrętu w łożysku, większa część 
wody spada po stronie kanadyj- 
skiej. Po stronie amerykańskiej 
jednakże znajduje się wspanialszy 

atarakt, zwany wodospadem pod- 
kowym — Horseshoe Fall, — lecz 
już właściwie nie odpowiada swe 
mu nazwisku, gdyż spadziatość wyż- 
łóbiła się z okrągłowego na ponie- 
kąd czworokątny kształt. Ten pro- 
ces wyżłobywania postępuje wciąż 
naprzód i w roku 1863 spadła częś- 
ciowo po stronie kanadı jskiej ska- 
ła znana pod nazwą “Table Rock.” 

Wodospad podkowowy jest oko- 
ło sześć set stóp szeroki i około 
sto pięćdziesiąt i e tery stopy wy- 
soki. Woda jest tak głęboką iż 
zatrzymuje swą zielonawą barw 
na dość znaczną odległość bonis 
wierzchu spadzistości, i rzuca się z 
taką siłą, że spada około pięćdzie- 
siąt stóp od podnóżka skały. Czło- 
wiek może więc, mając na sobie u- 
biór odwodny, przechadzać się o 
dwa lub trzy jardy po za spadają- 
cą masą wody, lecz woda odpry- 
skająca jest tak zaślepiającą, hałas 
jest tak ogłuszającym a prąd po- 
wietrza tak silnym, iż trzeba posia- 
dać silne nerwy i stałe nogi, aby 
się módz tam przez kilka minut u- 
trzymać, 

Podział spowodowany przez *Goat 
Island” pozostawia duży wał skali- 
sty pomiędzy wodospadem kana- 
dyjskim a amerykańskim, który to 
ostatni jest znów podzielony przez 
małą wysepkę niedaleko od Goat 
Island Ten wodospad jest z ośm 
do dziesięć stóp wyższym od 
“Horseshoe,” lecz jest tylko około 
dwa sta i dwadzieścia jardów sze- 
roki. Cokolwiek powyżej tego spa- 
du łożysko rzeki jest rozdzielone 
przez Ba h Island, która to wysep- 
ka jest za pomocą mostów połączo- 
na z Goat Island i brzegiem ame- 
rykańskim. 
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Stała wieża, do której można się 
dostać z Goat Island, została wy- 
budowana na skale znajdującej się 
tuż nad wierzchem wodospadu 
“Horseshoe”; z tej wieży przedsta- 
wia się najpiękniejszy widok po 
stronie amerykańskiej; ze skały 
“Table Rock” zaś po stronie ka- 
nadyjskiej przedstawia Bię najdo- 
skonalszy widok całego kataraktu, 
Wodospadowi można się także 
przypatrzeć z dołu po jednej i dru- 
giej stronie — amerykańskiej i ka- 
nadyjskiej. 

Przez rzekę można się przedostać 
dwa sta lub trzysta jardów poniżej 
wodospadu, gdzie jest dwadzieścia 
set jardów szeroką Prąd zmniejsza 
się na przestrzeni jednej mili, lecz 
powiększa się znowu, gdy łożysko 
staje się węższą a spadzistość wię- 
kszą. Przeszło trzy mile poniżej 
wodospadu pokład skały przecina 
prosty bieg rzeki, która tworząc 
wielki okrągłowy basen z wirem 
nieprzebywalnym zostaje następnie 
prostokątnie partą do starego swe- 
go łożyska. Słynny wiszący most 
drutowy Great Western kolei, pod 
którym się znajduje droga dla wo- 
zów i piechotników, unosi się nad 
rzeką o jednę i pół mali poniżej 
wodospadu; jest ośmset stóp dłu- 
gim, czterdzieści szerokim i unosi 
się dwa stopy nad poziomem wody. 


Dolina Yosemite. 


Sto i czterdzieści mil od San 
Francisco, na zachodniej spadzisto- 
ści Sierry Nevada, trzydzieści mil 
od jej wierzchu, i w wysokości 
przeszło czterech tysięcy stóp nad 
poziomem morza leży duma Kali- 
fornii, chwalba Stanów Zjednoczo- 
nych i jeden z wielkicn cudów 
świata — dolina Yosemite. Leży 
mriej więcej w środku stana i jest 
prawie równym obszarem sześć mil 
długim i pół mili do mili szero- 
kim. Leży w milowej prawie pro- 
stopadłej głębokości od sąsiedniej 
okolicy 1 jest otoczona grożącymi 
wałami granitowemi, z których 
niektóre wznoszą się uieoma] pro- 
stopadle do zadziwiającej wysokoś- 
ci trzech tysięcy do sześć tysięcy 
stóp. Ze szczytu spadzistości tu i 
owdzie wypływają strumienie wo- 
dy, które tworzą katarakty piekno- 
ści nieznanej gdzie indziej /pomię- 
dzy widokami gorzystemi. Niezró- 
waoana charakterystyka doliny Yo- 
semite jest nadzwyczajnie ścieśnio- 
ną. Jednym prawie rzutem oka 
można wszystko objąć. W obsza- 
rze, który można przejrzeć w je- 
dnej minucie, są zawarte niezró- 
woane cudy. Jest to jedan wielki 
ogród kwiatowy; rośliny, krzewy, 
kwiaty każdego pięknego kształtu 
i koloru pckrywają ziemię jakby 
kobiercem. Oko jest przejęte kolo- 
rytem. Powietrze jest przeładowa- 
ne wonią. Wysokie sosny rosnące 
pomiędzy wznoszącemi się skałarhi 
wyglądają pomiędzy niemi jak 
kwiaty w zwyczajnym lesie. Stró 
żem doliny jest góra El Capitan. 
Chociaż jest o kilka tysięcy stóp 
niższą od niektórych z jego  sąsia- 
dów, to odznacza się jednakowoż 
przez swe odosobnienie i przez swe 
prostopadłe ściany, z których szczy- 
tów można spuścić przedmiot jaki- 
kolwiek prosto aż do samego pod- 
nóżka. Jest to prawdopodobnie 
najbardziej prostokątna i imponu- 
jąca skała w całym świecie. Na 
przeciw El Capitan'a jest piękny 
wodospad *Welon Srebrny” (the 
Bridal Veil) gdzie potok spada ze 
skały w wysokości dziewięciu set 
stóp do doliny, rospryskująo się w 
mgłę i pienią wysoko nad swem 
skalistem łożyskiem. Spadując po 
za jedno wysokie ramię El Capi- 
tana znajduje się katarakt “Łzy 
Dziewice” (Virgin Tears), rzucają- 
xi się z 'wysokości tysiąca stóp. 

iedaleko ztąd znajdują się rzeź 
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bione prawie masy granitu znane 
pod nazwsmi: «Skała Katedralna” 
(Cathedral Rock), “Wieże” (Spires', 
“Trzech Braci” (Three Brothers), 
«Placinka” (Sentinel) i t. d., wzno- 
szące się ku niebu jakob omne 
katedre. Cokolwiek dalej ku środ- 
kowi doliny znajduje się wodospad 
Yosemite, najwydatniejszy rys tej 
sceneryj, który spada z*wysokości 
dwóch tysięcy i sześć set stóp. Ża- 
den wodospad na świecie nie może 
się równać z tym wodospadem co 
do wysokości i wspaniałości. “Pół- 
trem” (Half dome) jest najwyższą 
górą właściwej grupy Yosemite, 
wznosząc się do wysokości czterech 
tysięcy siedm set i trzydzieści i 
siedm stóp nad doliną czyli dzie- 
więć tysięcy stóp aad morzem. Nie 
mamy dosyć miejsca aby wyliczyć 
nawet dziesiątą tylko część cudów 
tej zadumiającej i romantycznej 
doliny, i jedynym sposobem, w ja- 
ki podróżnik może osięgnąć właś- 
ciwe wyobrażenie o nich, jest w 
skratemi na szczytach po Jicznych 
«ścieżkach,” które zostały wydy- 
stane po bokach od spodu aż do 
wierzchu. Można to uczynić pie- 
szo lub też po większej części ście- 
żek na mule. Ścieżki są dobremii 
bezpiecznymi. 
Park Yellowstone. 

Rzeka Yellowstone ma swój po- 
czątek w pięknem jeziorze tegoż 
samego nazwiska wysoko w gó- 
rach skalistych a zabierając liczne 
potoki z południa płynie w północ- 
no wschodnim kierunku przez Mon- 
tanę i wpada do rzeki Missouri w 
północno zachodniej Dakocie. Przy 
ujściu jest osmset jardów szeroką, 
tysiąc mil długą i spławną na siedm 
lub eśm set mil. Okolica nad rze- 
ką Yellowstone i około jej źródła 
została po pierwszy raz zbadaną 
przez ekspedycyę ze Stanów Zje- 
dnoczonyck w r. 1870 i 187l i 
zdaje się być jednem z najcudow- 
niejszych miejsc na całej kuli 
ziemskiej. Eksploratorzy posuwa- 
jąc się wzdłuż rzeki przez wspa- 
niałą sceneryę gór Skalistych, przy- 
byli do miejscowości obejmującej 
milę kwadratową obszaru, napeł- 
nionej gorącemi źródłami będącemi 
w operacyi, które pokrywają spa- 
dzistości pagórków osadami biały- 
mi jak śnieg, podobnymi do zmarz- 
niętej kaskady. Trzy lub cztery 
mile na około były zajęte przez 
źcódła, które już wyschły. Znajdu- 
ją się około sześć tysięcy stóp nad 
poziomem morsa i bywają odwie- 


dzane przez ludzi, którym zdrowie 


niekoniecznie służy. 

To był tylko początek cudów. 
Następnie przybyli do straszliwej 
przepaści, dwa tysiące stóp głębo- 
kiej, w której głębinach nurtuje 
rzeka; jest to “wspaniałe, posępne, 
straszliwe miejsce” Przy końcu te- 
go *cannon'u” znajduje się wodo- 
spad wieżowy (Tower Falls) — wo- 
da spada tutaj z wysokości 
rech set stóp. 

Lecz “Grand Cannon”  przewyż- 
sza to wszystko. Straszliwa ta 
przepaść jest 3,000 stóp i to pro- 
stopadle głęboką a człowiek pa- 
uzący w górę z jej dna widzi 
gwiaedy w pełnym dniu. Głębina 
ta jest pełną gorących źródeł za- 
wierających siarkę, anlfst miedzi, 
alum; zewsząd wybucha para w 
rozmaitych kształtach.  Wspania- 
łość “cannonu” jest powiększoną i 
zarazem urozmaiconą przez Wyższy 
i Niższy wodospad; ten ostatni jest 
jedną nieprzerwaną symetryczną 
masą wody, spadającej z wysokoś- 
ci trzech set i pięćdziesięciu stóp. 
Pomiędzy tym wodospadem a je- 
ziorem znajduje się okolica pełna 
wrzących źródeł i kraterów, z dwo- 
ma pagórkami utworzonymi zupeł- 
nie z osadu wyrzuconego z źródeł, 
z których jeden jest siedmdziesiąt 
stóp długi a czterdzieści szeroki, 

Jeszcze dalej dotarli do doliny 
zawierającej tysiąc i pięć set “gey- 
serów” wyrzucających niezmierne 
T w03) do wysokości prze- 
szło dwóch set stóp. i 
RI p- Wspaniały to 

Jezioro, z którego rzeka wypły- 
wa, obejmuje około trzysta mil w 
kwadracie i jest położone siedem 
tysięcy czterysta i dwadzieścia j 
siedem stóp nad poziomem morza 
i jest opisane jako “klejnot, dla 
którego wszystkie inne cudy two- 
rzą oprawę.” 

a jednem miejscu znajduje się 
wygasły “geyser”, który przez to, 
co wyrzucał, utwcrzył kemienuy 
pagórex wapienny czterdzieści i 
dwa stopi wysoki a mający dwa- 
dzieścia i dwie stopy średnicy u 
podnóżka. Ten pagórek został naz. 
wany “The Cap of Liberty.” 

Cudowna Yellowstone okolica 
została przez rząd Stanów Zjedno- 
czonych przeznaczona na stały park 
narodowy i nosi miano “Yellow- 
stone National Park.” 


(Ciąg dalszy nastąpi ) 
a a 


Śpiew reconcentradorów *). 
(Przez R. Kiplinga.) 
Tuczyliśmy Chciwość przez czte- 
pz rysta lat 
A PR jesteśmy zdał. plese; 
Codzień śmiertelnie niejeden z nas 
ię? 5 bladł, 
Zuikając za śmierci wrotami. 
Na krople któż pod nasz obli. 
h czyćby móg!? 
A nie był nim wróg Abra R 
Gdy krwią za swobodę ma spła- 
cać się dług, 
Na Boga! nasz dług już spłacony! 
A Chciwość nakarmić nie zgodzi 


si 

Choć wiecznie ją karmić aaa. 

Historyę, co tworzył przez tysiąc 
: lat czas, 
W okręcie rozbitym ujrzymy. 

W zaducku więziennym wyciskał 
nam wróg 

Pot krwawy, do dziś nie pom- 
szczony. 

Gdy krwią za swobodę mas e 
cać się dług, 

Na Boga! nasz ding już spłacony! 


*) Ludno Ć w'ejsk 
umierająca na dicea spędzona do Havany, 


ezte- 
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W. SŁOMINSKA, 
679MILWAUKEĘ AV. 


Poleca swą trzydziesto-letnią pr 
eownię rozmaitych przyborów koś- 


eownia moja znaną jest w całej 
Ameryce z pierwszorzędnej, ele- 
ganckiej i sumiennej roboty. Ceny 
zawsze najtańsze. 


POSZUKIWANIA. 


Poszukuję znajomych moich: Korneliusza 
Schwinkier i Nicko Henek, którzy przebywali 
w St. Paul i kilka lat temu ztam przybyli 


do Chicago i tutaj msją się znajdować 
nic! Ab oni sami niech>j mi raczą donieść: 
aac Knop, 34 W. Madison St., __ 
Chicago. 


"RNA AOO 
Poszukuję ojca Woj.cecha Slasarza, który wy- 
tygodnie przed wielkanocą. 


Miners Mills 
Ang- 1- 1898. Luzerne Co. Pa. 
Poszukuję aieszzi Jądrzejowskie, z domu 
Lachowska, która ma przebywać prawdopodo- 
Pale anisław Lachowski, 4612 Cambridge St 
isław owski, e 
TEGA Pniladeldhia, Pa. 


Poszukuję mego brata Leonarda Jądrzejew- 
skiego. Ktosy o nim wiedział lab on sam, nie- 
chaj doaiesie pod adresem: 

Władysław Jendrzajewski 

(Aug - 1 - 98) Tyler, Pa. 


Melcya 
co Józeph Wierzbicki. 
Schuylkill Co, Pa. 


Poszukuję Michała Geroń. Prenumerował 
«Gazetę Polska” w West View, a teraz ma 
rzebywać w Minnesota, Rtobyo nim wiedział 
fab on sam niechaj donieste adresem : 
Adam B.ill z rcky Str. 
Cleveland, Ohio. 


Poszukują Jana Kuczefńiskiego, który ma prze- 
bywać w Harley, Wis. Kioby o nim wiedział 
lab on arm niechaj don'esie pod adresem: 

Wiktor Tomaszewski, Alb'on, N. Y. 


Poszukują Spóluiczki Panny lub wdowy z 
kapitałem od 3%0 do 400 dol., jestem kawaler i 
pracuję w bandin 8 lat proszą zgłosić się li- 
stownie do A. Stokes 8% 8. 8. PE) a 


Ja niżej podpisany poszukuję psnny któraby 
miała zamiar wstąpić w stan małżeński, Więc 
nupraszam szanownych panien o przysłanie mi 
fotografii a w zamian poślą moją odwrotną 


3 an her, 
. O. Superior. Boulder Co. 28) 


Poszukuję Franciszka Podlaskiego który 
przebywał przed 4 laty w Yonker: e „8 
tem we Fishkill on the Hudson. Niechaj sig 
zgłosi pcd adresem: Walenty Parzich 
rP. & F. Corbin Mfg. co. New Britain, Conn. 


K 


mkujęą swego oj'a który pochodzi z po 

wiatu Gorlickiege zo wsi Zagoszany. Przebywał 

w O:l City prz-d Wielkanocą a > wyjechał 
nie wiem gizle 


teraz pax ywa. Ktoby o 
m wiedział lub on sam niechaj mi doniesie 
Xd adresem: Feliks Walag, 


103 R. R. Street, Oil City, Pa. 


I 
10 Melrose str., Frankfort, Philadelphia, Pa. 


(24- 27) 
Poszukują brata cioiecznego Marcina Wojna- 
i, który przebywał w Newarku. Jest werortu 
d 


niego. > 
aka JÓZEF WÓJC'K, 
17 Willow str., Amsterdam. N. Y. 


POTRZEBA 


A nawet więcej można za- 
robić dziennie. Każdemu 


Korzystna praca! 
Mężczyźni i Kobiety otrzymają 
atwe, uczciwe i dobrze sig opłaca- 
ące zajęcie w domu, przez co za- 
użyć mogą oł 10 do 20 dolarów 
ygodniowo. Piszcie zaraz załącza- 

3c 20 markę na odpowiedź. 
C. De Kela, 
2009 E. 2ud Ave, 


Pine Bluff, Ark. 
(28 25) 


Dobra farma na sprzedaż, 


280 akrów jest dobrej roli a 160 
ikrów jest boru. 

Farma znajduje się w Illinois 
blizko dwóch Paraf'i polskich. Po 
bliższe informacye zgłosić się do: 

Max Wiśniewski L. B. 8 
Radom, Washington Co., Ill., 


Na sprzedanie 


3 loty rogowe w Columbia Highta, 
przy ulicy Halsted, blizko dworca 
kolejowego. Cena: bardzo tanio 
5800.00. Zgłosić się: 

315 N Sangamon Str., 


BERNARD STANISŁAW. 
(July 16) 


Na Sprzedaż 160 Akrów 


iobrego gruntu farmer:k'ego. M że być kupio- 
16 w całości lub podzielone na dwa kawały po 
30 akrów uaźdy. Dobre ognisko dla dwócn fa- 
mil J. Lub sprz dam jeden 60 axrowy kawał. 35 
ikrów jest a rawna z emia, dobra woda, d. bre 
sudynki, bydło i wszelka potrzebsa maszyne- 
tya farmerska i narzędzie. 

Drugie 50 akrów ma 26 akrów ziemi uprawnej 
+ reszta borek Dobra droga, dwie koleje żel, 
jzkoła i kościół katolicki 4 mili od Junction 
Jity a 2 mil od Steyens Poin., Wis, Dob y targ 
1a wszystkie produkta farmy. Zgłosić się do: 


Jakób Skiba, Junction City, Wis. 
Oo 117707 eena A A. A A AM M R. 0 


EF” Komu wychodzi prenume- 
rata *'Gazety Polskiej” na 1 
ipca, niechaj przyseła przed- 
płatę na dalszy czas, aby mu 
przesyłka ‘‘Gazety Polskiej” 


nie zostaja wstrzymana 
| 
IT "Gazeta Polska” kosztu- 


je od teraz do 1 stycznia 1899 
roku (na 6% miesięcy) $1.10 


Gdzie jest 
John Sędzio? | 


od bierał Ga A 
s taze 
4% Wilkes Bans Ñ S 


GHIGAGO. 


Spadł 7 piętr na dół. 
— Karol Richards, z pn. 4070 
Wentworth ave., mający dozór 
oad dziennymi stróżami w 
gmachu Boyce, 112-114 Dear- 
born ulica, spadł otworem ele- 
watorowym na dół z siódmego 
piętra o 10:30 godz. wieczo- 
rem w piątek i pokaleczył się 
niebezpiecznie, tak że potem 
umarł. 


Pojechał elewatorem do 7go 
piętra, tam wyszedł i poszedł 
korytarzem za jakimś sprawun 
kiem. Elewator pozostawiony 
bez kontroli, jakimś sposobem 
pojechał dalej w górę. Gdy Ri- 
chards powrócił, nie uważał, iż 
już tam elewatora nie ma i 
wstąpił w próżnią. 

Zawieziono go do szpitala 
powiatowego, gdzie wyzionął 
ducha o 1 godzinie w sobotę 
rano. Liczył lat 30, i pozosta- 
wił żonę i kilkoro małych dzie 
ci. 


—Były policyant Behn- 
ke musi zapłacić $10,000 od- 
szkodowania przyznanego mu 
przez sędziów przysięgłych w 
trybunale sędziego Hanecy 
przeciw ex-policyantowi Ed 
wardowi Behnke. Sprawa by 
ła ta, że Behnke kopnął chło. 
pca w lędźwie dnia 27 marca, 
1896 r., wskutek czego chło 
pak jest kaleką na całe życie. 
Behnke odsłużył za to 2 lata 
kary więziennej w penitencya- 
cyi, przytem teraz musi zapła- 
cić $10,000 co pochłonie cały 
jego majątek i jeszcze może nie 
starczy. 


— Grom uderzył w 3 
gmachy. — W piątek po połu- 
dniu podczas panowania bu- 
rzy, połączonej z rzęsistym de- 
szczem, błyskawicami i biciem 
piorunów, gromy uderzyły w 
gmach powiatowy, w gmach 
sądu kryminalnego i w gmach 
biznesowy p. Warren Springer, 
pn. 166 do 174 South Clinton 
ulic. 

W gmachu powiatowym 15 
stóp kamiennego gzymsu zo- 
stało ukruszonego, w gmachu 
sądu kryminalnego grom po- 
trzaskał słup na chorągiew a 
w domu p. Spriager rozwalił 
komin, z którego spadające ce 
gły zabiły konia. Prócz tego 
jeden cziowiek w budynku u- 
legł lekkiemu porażeniu. 

Prócz tego, wskutek tej na- 
wałaicy z biciem piorunów, 
spaliły się dwa domy, trafione 
piorunem, pięć osób zostało 
onieprzytcmnionych i 5 koni 
zabitych w południowo-zacho- 
dniej części miasta. Szturm 
nadszedł z południowo zachodu 
z takim wirowym wichrem, że 
powyrywał małe drzewka z ko- 
rzeniami, zwalił dachy z kilku 
domów i poniszczył kominy tu 
iowdzie w swym pochodzie. 

Gdy cały impet nawałaicy 
uderzył na obóz cyganów przy 
47mej ulicy i Western avenue, 
wszystkie namioty zostały po- 
roznoszane po całej preryi. W 
jeden namiot uderzył piorun i 
trzech jego cygańskich miesz- 
kańców odniosło uszkodzenia, 
lecz nie niebezpieczne, 

W namiocie stajennym znaj- 
dowało się 5 koni i wszystkie 
padły zab'te a namiot został 
rozdartym i częściowo popalo- 
nym, 

Namiot cygana Kotaire znaj 
dowało się niedaleko i 5 człon- 
ków jego rodziny postradało 
przytomność i dopiero po do 
brej chwili inni cyganie przy- 
wrócili ich do zmysłów. 

Pioruny trafiły w domy: 
Henryka Chambers, przy 43ej 
ul. i Kedzie ave., i Augusta 
Beck'a, przy 5tej i Western 
ave. Obydwa się spaliły. 

W czasie szturmu wicher 
zerwał dach z kościoła Naszej 
Pani z Lourdes, nar. Leland i 
North Ashland avenues, lecz, 
prócz tego, żadnej innej szko 
dy nie było, 

Takiego szturmu z ulewnym 
deszczem już dawno nie za:na 
Lśmy. 

— Proces z powodu zde- 
rzenia się kolarzy. Czytemy w 
czwartkowym ‘“‘Tribune:” Ks, 
Nowakowski, jeden z kapła 
nów katolickich w polskim 
kościele przy Paulina i 17ej 
ulicy, stawał wczoraj pred 
sędzią pokoju Chott dla pro 
sekucyi pewnego J. Karlic na 
zarzucie pobicia i zakłócenia 
porządku publicznego. Karlic 


GAZETA POLSKA. 


skazany został na $25 kary. 
Dnia 29 maja kapłan jechał 
na kołowcu blizko swego ko 
ścioła i zderzył się z 10 letnim 
synem Karlica. Ksiądz N. po- 
spieszył z pomocą uszkodzo- 
nemu chłopakowi. Gdy tak 
był zajęty, chłopaka ojciec wy- 
biegł z domu i uderzył księ- 
dza w twarz, mocno uszka- 
dzając mu nos. 


— Obrabowanie niewie= 
ściego balbierza. — Pani Jo 
hauna Austin, pa. 2521 Calu 
met ave., *balbierka,” została 
w sobotę obrabowaną z dya- 
mentów w wartości $300, z 
$17 gotówki z niektórych na- 
rzędzi balbierskich i innych 
artykułów, które miała w wa- 
lizce. Policya aresztowała bal 
bierki Mianie Peterson i Lillie 
Gibson i golibrodę Charles 
Strong w balbierni pn. 23 W. 
Madison ul., na podejrzenie 
że kradzież popełnili, Walizka 
z zawartością całą nagle zni- 
knęła w godzinie obiadowej w 
balbierni przy West Madison 
ulicy. 


— Bardzo niebezpieczna 
a pomyślna operacya chirur- 
giczna.—W czwartek rano w 
szpitalu *''Chicago,” przy 49ej 
ul. i Drexel buleward doko- 
nano niebywałej operacyi w 
rocznikach chirurgii z zupeł- 
nem powodzeniem. Pacyentką 
była pani Boakes, z pn. 4561 
Wabash avenue, a operacyi 
tej niesłychanej dokonał dr. 
W. Harrison Hipp, z pn. 4229 
Indiana ave. Operacya została 
dokonana dla wyjęcia kamie- 
ni żólciowych w pęcherzu, i 
powiodła się znakomicie, bo 
pacyentka żyje i przyjdzie do 
siebie, pomimo wydobycia z 
pęcherza 452 kamyczków żół- 
ciowych, wielkości począwszy 
od główki śpilki aż do pół 
cala w średnicy. Pani Boakes 
ma lat 40 i jest bardzo kor- 
pulentną. Cierpiała na coraz 
to większe liczby kamyczków 
żółciowych, tworzących się w 
pęcherzu. 

Kamyczki te powstawają z 
wyrzuconych przez wątrobę 
niepotrzebnych odpadków cia- 
ła i obecność ich stanowiła 
dolegliwość równie bolesną 
jak i niebezpieczną. Pani Boa- 
kes zawdzięcza przeżycie nie- 
bezpiecznej operacyi swej mo 
cnej konstytucyi. 


— Morderstwo w skłam 
dzie cygar.— Dzielnica miasta 
zwana Lawndale była wido- 
wnią tragedyi w sobotę wie 
czorem w składzie cygar pn. 
2044 W. 26 ul., w której Ed- 
ward Kunz, właściciel składu, 
zastrzelił Oskara Swanberg a 
potem zamknąwszy i zabary- 
dowawszy drzwi i okna domu 
stawił opór ludowi i policyi, 
lecz ta wreszcie po wybiciu 
drzwi pochwyciła go i zabrała 
go na policyą. Przez pewien 
czas zdawało, iż Kunz zostanie 
doraźnie powieszony przez 
tłum oburzony, jednak policya 
nie dała go sobie wydrzeć z 
ręki. Do zbrodni tej przyszło 


z kłótni o pieniądze, które. 


Kunz miał Swanbergowi za 
brać z kieszeni. Swanberg po- 
zostawił żoaę i dwoje dzieci. 


— Bankructwo wielkie- 
go spekulanta. — W poniedzia- 
łek zawiesił wypłaty i wszel- 
kie operacye finansowe w iz- 
bie handlowej p. Józef Leiter, 
syn milionera Levw'go Leiter, 
znanego ogólnie z dawniejszej 
jego spółki z p. Marshall Fi: ld 
pod firmą “Field, Leiter & Co”. 
Młodszy Leiter miał zrobić 
jak wieść niosła, w ciągu jed- 
nego roku 3 do 5 miljonów 
dolarów na pszenicy; przez ca 
ły ten czas kontrolował targ 
zbożowy, dyktując cenę psze 
nicy na rynek wszechświato- 
wy. Teraz, wobec pomyślne- 
go stanu ogólnych interesów 
zbożowych, gdy całyświat han 
dlowy oparł się śm'alemu mo 
nopolizmowi, przedstawiciel te 
goż stracił nie tylko własny 
1 milion dolarów, ale nadto 
zrobił do 4 milionów długu, 
jaki zapewne pokryje ojciec 
jego. Młody Leiter (liczący 
31 lat wieku) tak podniósł raz 
cenę pszenicy, że ta stała na 
$1.85 za buszel. Operacye je- 
go bywały niekiedy kolosal- 
ue, miał bowiem raz ''na rę 
ku” 35 milionów buszli. Po- 
nieważ starszego Leitera liczą 
na 40 milionów dolarów, więc 
kredytorzy nie obawiają się 
o swą należność. 


— Uroczystość wywie- 
ssania flag odbędzie się w so- 
botę w parkach miasta. Kon- 
gresman Lorimer i sędzia C. G. 
Neely wypowiedzą mowy w 
Douglas parku. 


— Z wojny Mexyku ze 
Stanami Unii żyje naszych 13 
tylko weteranów. — nie- 
dzielę w Sherman house ho- 
telu zebrało się 13, siwych jak 
gołąb, weteranów z wojny me 
ksykańskiej, w celu uregulo- 
wania spraw, pozostałych po 
jednym ze zmarłych towarzy. 
szów Henryku Sloor, pocho- 
wanym zeszłegotygodnia. Sta- 
ruszkowie żartowali sobie z 
nieparzystej 13 tki, w jakiej 
liczbie pozostali, i odgadywali, 
który z nich znowu napocznie 
pierwszy ową 13-tkę w dro- 
dze na łono Abrahamowe. Śp. 
Henry Sloor służył w mary 
narce wojennej, i ostatnio za 
mieszkiwał pn. 733 W. Sup- 
erior ul. 


— Polski chłopak w e= 
skadrze admirała Dewey. — 
W przyszłym tygodniu poda- 
my listy, pisane przez syna 
policyanta p. Tamilło dorodzi 
ców, gdzie opisuje całkowicie 
bitwę Manilską. W liczbie więc 
zwycięzkich marynarzów pod 
admirałem Dewey, w Manili, 
mamy też jednego rodaka. 


Ceny Targowe. 
Chicago, 14 Czerwca 1898. 


Pszenica 


Na Lipiec 69—724 
Zimowa 
No. 2 czerwona 85—87 
« No. 8 * 80—85 
Latowa 
€No dz: 15—81 
Kukurydza, buszel 
No. 2 biała 324—324 
No. 2 żółta 382—324 
Owies, buszel 
NOS S. DIRTY, 284—29 
Żyto, buszel 
No. 8. . A 43—434 
Jęczmień à : 33—34 
Wieprzowina, 100 funtów 
9.35—9 45 
Smalec, z A R g0 
Żeberka, . . 5274—5.,40 


Siemiona, 100 fantów 


lniane —!.09 
tymotka —2.674 
koniczyna : . 5.25 
Ospa (bran) |. 9.75 
Siano 
Wyborna tymotka 9.50—10.50 
No. 1 : > 9.00 —9 50 
No. 2 8.00—8 5u 
No. 3 1.00—7.50 


Choice prairie 10.00—10.50 
No 1 . 8 00—9.00 
No 3 6 50—7.50 


No 3 4.00— 6 00 

No. 4 > 3.50—4.5:) 
Słoma tona 5.6 
Jarzyny: 


1.00—1.25 


Kapusta, crate 
1.6 —1.75 


Cebula miech 


Selera, pęczek 15—20 
Redyski, 100 40—50 
Ogórki, crate 100—1.25 
Kalafiory, tuzin 50—75 


Sałata case, 10—2) 
Marchew, nowa, tuzin pęczków 25 
Rzepa - - 40—r0 
Spiniak koszyk - 30—40 
Pomidory, 4 kosz. orate, 


25—30 


S agi 3 tuzin pęczków 
sparg p? 4)—50 


Szablak, zółty buszel 
Groch słodki 50—75 
Zielona Cebula 25—85 
Skóry: No. 1, zielone, solone, ft. 94 
0. 2, « « 84 
Cielęce No. 1 104 
KE NO S - 9 
Bydło, sto funtów: 

Pierwszej klasy, 1,200 do 1,690 
funtów 5.15 —5.35 

Woły Wyborne, 1400 do 1600 


funtów 4 90—5.19 
Dobre .  460—4.85 
Zwyczajne .  4.25—4.50 
Texaskie byki . 3.15 —4.70 
Dobre krowy . 3.90—4.50 
Cielęta . A 4.15—6 75 
Świnie, 100 funtów: 
Wyborne 3.924—3.974 
Zwyczajne 3 75—3 924 
Asortowane, 140'do 190 funtów 
8.50—3 85 
Biedne A 4 2.00—2.75 
Owce, 100 funtów: 
Wyborne . 4 85—5.25 
Zachodnie 4.75 —5.25 
Jagnięta zwyczajne  4.70—490 
Wyborne jagnięta 5.25—6 60 


Whisky — finished goods on the 
basis of $1.19 for highwinee. 


Mąka: Pszenna zimowa pa- 


tent 5.50 
Clears 4.90—5 10 
Spring patents +  5.50—5.70 
Piekarska,worek 196 ft. 4.00—4.25 
Żytnia miech 3.25—3,40 

Masło: 
Creamery, funt. ; 16 
Dairy 14 
Packing - 9—10 
Łój, funt 24—3 
Drób żywy: 
Kury funt A : 7 
Kaczki > 6 —64 
Gęsi tuzin . 38.50—4.0u 
Owoce: 
Banany, pęk 60—1.25 
Pomarańcze, case 1.50—3,50 


3.25—5.00 
8.00—4.00 
3.75—4.25 

90—2 75 


Cytryny, pudło 

Jabłka, Beczka 
Pine apples 4 crate 
Trzuskawki «4 qt. box 


Ser: Young America 74 72 
Twins TŁ=T4 
Brick 74—8 


Szwajcarski . 


50—60 
Pie-plant, bunch 8 


Limburger 1—8 
Jaja, tazin $ E 94 
Cielęcina: 

yborna, funt 84—9 

Dobra 14 8 

Cienka 6—64 
Kartofle 

Burbanks buszel 52—55 

Hebrons ź f 40—52 

Peerless 40—53 

Kings 4—52 

Rose k 40 - 52 
Nowe kartofle 1.65—1.85 
Bób i groch, buszel: 

Nowy - —1.05 

Red kidney 2.00—2.10 

Lima, 100 funtów 3.75—3.B0 


PRZEGLĄD 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNYCH 
A OSTATNIEGO TYGODNIA. 


Klęska Moskali w Azyi. 
PETERSBURG, roczerwca. 


Wiadomość o niespodziewa- 
nym napadzie 1,000krajowców 
na posterunek rosyjski, mają- 
cego garnizon 300 żołnierzy, 
w Audijan, w prowincyi Ferg- 
hana, w Turkiestanie, po- 
twierdza się, 

Powstanie, wskutek którego 
20 żołnierzy legło trupem 
i tyleż rannych, jest czysto 
z powodów religijnych i na- 
stąpiło wskutek intrygowania 
kapłanów muzułmańskich, 
którzy podnieceni zwycięztwem 
Turcyi nad Grecyą, wywołali 
powstanie. 

Wódz oddziału powstań- 
czego, wysoki kapłan muzuł- 
mański, przyznał się, iż jest 
w tajnem porozumieniu z wy- 
sokiemi kołami w Konstan- 
tynopolu i dalej się przyznał, 
iż powstanie miało być ogól- 
nem w prowincyi Ferghana. 


* 
* * 


Niema obawy już o wojnę pomiędzy 
Ang ią a Fraucyą. 
PARYŻ, 12 czerwca. 
Zatarg granicy Niger, w któ- 
rym angielskie dzieaniki i po- 
litycy widzieli chmurę wo 
jenną, jest faktycznie zała- 
twionym. Ugoda, pokrywa- 
jąca wszystkie punkta sporne, 
jest już gotową do podpisu. 
Francya dostaje dwie han 
dlowe stacye nad niższym 
Nigrem na wypust francuz 
kiego handlu z górnego Da- 
homey, podczas gdy nabytek 
Anglii składa się z teryto- 
ryum na Złotem Wybrzeżu. 


* 
* * 


Podobno udało się wychodować 
czarne róże, 

LONDYN, 12 czerwca. — 
«Kronika Ogrodników” do- 
nosi, że p. Felisow, amator- 
ogrodnik w Weroneżu, Rosyi, 
dokonał tego, co się zdawało 
niepodobieństwem — to jest 
udało mu się wychodować 
czarne jak węgielróże. Żadnych 
szczegółów o sposobie wycho- 
dowania nie odebrano tutaj. 


— ese — 


Romans kubański zakończył się ślu- 
bem. 


Baltimore, Md., 9 czer. 
—pPanna Evangelina Cosio y 
Cisneros, córka generała Ci- 
sneros w armii kubańskiej, 
która z pomocą jednego ame- 
rykańskiego korespondenta i 
kapıtana Carlos Carbonell u- 
biegłego października uszła 
szczęśliwie do New York City 
z kazamat więziennych w Ha. 
vənie, zaślubiia się dzisiaj ze 
swym wybawcą kapitanem 
Carbonell. 

Kapitan Carbonell jest do- 
wódzcą w 7ym korpusie armii 
i sztabowym oficerem pod ge 
nerałem Fitzhugh Lee. 

Opiekunowie paany Cisne- 
ros była pani Logan i jej cor- 
ka, które były przytem jedy- 
nemi świadkami bardzo pro 
stej ceremonii ślubnej. 

Ślub odbył się w hotelu 
Rennert, w Baltimore, i udzie- 
lił go ks. Frank M. Bristol, 
pastor metodysko-episkopal- 
nego kościoła w Washington. 
Kapitan Carbonell ma lat 
a jego małżonka teraz lat 


Po ślubie, mała partya we- 
selaa zasiadła do sutego obia- 
du, poczem wszystkie odje- 
chali do Washingtonu. 


Z powodu pomyłki eksperta elektry- 
cznego dwóch ludzi postradało życie, 


Jacksonville, Fla., 1o 
czerw. — Jedna z najsmutniej 
szych tragedyj wojny wyda- 


14 | rzyła się dzisiaj blizko St. John 
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Uniżenie podajemy jedno z zaświadczeń, jakie otrzymujemy prawie codziennie 


DO PANA HENRY DETMER, 


Detmer'a Dom Muzyczny. 
po  %61WABASH AVENUE, 


CHICAGO. 


Fortepiany po 
wszystkich cenach! 


Łatwe wypłaty! 


Chicago, Ill., 19 Lipca, 1896. 


Szan. Panie! — Wielebna Matka Przełożona i nasze stowarzyszenie 
jak również inni którzy słyszeli nasz prześliczny Upright Fortepian—Pań 
skiego wyrobu —są zadowoleni z jego tonu słodkiego i giędtkiego. Prąca 


tego instrumentu jest wyborną a akcya łatwą. 


Mamy ten instrament w 


użyciu niemal 12 lat i jesteśmy zadowolone z niego pod każdym względem. 
Mamy «»czerą nadzieję, iż będzie Pan miał powodzenie w zaprowa- 
dzeniu Pańskich instrumentów we wielu instytucyach i u familij prywat- 


nych. 


Z szacunkiem, 


MATKA SHERIDAN, R. 8. C. J., 
“Sacred Heart Convent Szkoła,” Nar. Taylor i Lytle Ulico. 


Inne referencye: 


The Chicago National Bank. 
Kollegium dw. Ignacego (przy t2ej u'.,) Chicago 
Wlbne Siostry polskie Notre Dame, Chicago. 

s $ « 8. Fam. z Nazareth, Ghicago 
Wlbny ks. Winc, wat r Chicago. 

rd « J. Nawrocki, Chicago. 

leć « F, Wojtalewicz, Chicago. 

wy « Fr. Byrgier, Chicago. 
Kapitan Piotr Kiołbassa, Chicago. 


A. J. Kwasigroch, Chicago. 

Prof. Ant. Małłek, Chicago. 

St. Szwajkart, Chicago. 

O. W. & E. M. Dyniewicz, Chicago, 
Ald. John F. Smulski, Chicago. 
Pani And, Kurr, Chicago. 

Jan Wojtalewicz, Chicago 

Szymon Wojtalewicz, Chicago. 

B. Klarkowski, Chicago, 


i setki innych Polaków w Chicago i po całych Stanach Zjednoczonych, 
Mamy Muzykę dla Kościołów, Szkół i Domów 
Importujemy i fabrykujemy wszelkie Instrumenta Muzyczne. 
zs Ao stroimy, przeprowadzamy i reperujemy. 


Telefon: 


ong Distance Telephone Harrison 265. 


Bluft, nad rzeką St. Joha, dziś 
rano o godz. — na pokładzie 
parowczyka Edith Porucznik 
Hart, na czele kilku biegłych 
elektrotechników, zakładał mi- 
ny w rzece naprzeciw urwi- 
skom, kiedy fatalną omyłkę 
popełnił J. J. O'Rourke. Je 
den z elęktrotechników, Ed 
ward Houston, próbował tor- 
pedo. O'Rourke trzymał apa- 
rat próbny i przez omyłkę ko- 
rek wsadził w złe miejsce. 
Nastąpiła straszna eksplozya, 
której rezultatem była śmierc 
dwóch ludzi: Edwarda Hour- 
ton i J. J. O'Rourke'a, oraz 
poranienia fatalnego trojga in- 
nych. 

O'Rourke był tormanem dla 
Western Union Telegraph 
kompanii w naszem mieście 
a Houston był w usługach 
rządu. A 


Powrócił z Klondike bogaczem, 

Buffalo, N. Y., 1ogo 

czerwca. — Ośmnaście lat temu 
znikł ze swego domu w Tona- 
wanda Arthur Bride. Przyja- 
ciele jego nic o nim nie sły- 
szeli przez ten cały czas jego 
nieobecności. Rodzice jego 
myśleli, iż nie żyje. Dwa dni 
temu powrocił do Tonawanda 
bogaczem. 

Bride przybył wprostz Daw- 
son City, w Klondike kra 
inie. Był on jednym z naj- 
, pierwszych do dostania się 
|do pól złotych i dobrze się 
mu poszczęściło, Powiada, iż 
kontroluje trzy cenne klej- 
my i że już z nich wydobył 
$300,000. Na potwierdzenie 
swego utrzymywania okazał 
kilka kawałków złota. 

Bride opuścł dom bez do- 
lara w kieszeni. Prospekto 
wał w Brytyjskiej Kolumbii 
w r. 1887, odkrył bogaty 
klejm i sprzedał go za$9 ooo, 
potem wyjechał dalej na pół- 
noc. Później dostał się do 
Dawson City. Bride powiada, 
że kilka z najbogatszych ko- 
palń w Klendike zostały od- 
kryte już w r. 1873. Właści- 
ciele ich pracowali spokojnie 
i utrzymywali swoje odkrycia 
w tajemnicy przez wiele lat, 
Bride wyjechał z Dawson 
dwa miesiące temu. Przybył, 
ażeby poczynić przygotowania 
na wysłanie ciężkiej maszy 
neryi górniczej do Alaski 
i z nią powróci napowrót. 


Nowa browarnis w Milwaukee. 

Milwaukee;-Wis., 12g0 
czerwca. —Odebrano tutaj wia- 
domość od porucznika Dre- 
her, syna Aanton'a Dreher, mi. 
lionowego browarza w Au- 
stryi, podawającą iż postano- 
wiono w Milwaukee urządzić 
filią Dreher browarni z w 
kładem 10 milionów dolarów. 

Partya dla wybrania miejsca 
stosownego pod budowę plan- 
tu browarniczego, przybędzie 
tutaj przy końcu miesiąca i 
zakupi miejsce. Prawdopodo- 
bnie lokacya będzie gdzie na 
krańcu miasta gdzie grunt jest 
tanim. 

Dreher podobno ma być 
najbogatszym browarzem na 
świecie, posiada 4 planty w 
Austryi i Czechach, z ogól- 
nym kapitałem 40 milionów 
dolarów i roczną produkc 
1,300,000 beczek piwa. 


Ostatnio | Wiadomości. 


Znów naszych padło 2 trupem, 4 ran- 
aych—Hiszpanów 15. 

Z obozu McCalla, port Gu- 
antanamo, Kuba, 13 czerwca, 
via depeszowy okręt *'Wan- 
da” do Mole St, Nicholas, 
Hayti, 14 czerwca, — Piętna- 
stu Hiszpanów legło trupem 
a naszych 2 i 4 jest lekko 
rannych w drugim większym 
napadzie Hiszpanów na na- 
szych marynarzy, lubo można 
mówić, że bój prawie jest nie- 
ustannym, bo z częstemi wy- 
cieczkami podjazdowemi wro- 
ge. Nasi polegli dwaj nazy- 
wają się: 

Sierżant maj. Henryk Good, 
Prosty marynarz Tauman. Hi- 
szpanie walczą jak Sioux'y, 
Ogółem do tego czasu nasze 
straty są: 6 zabitych i 4 ran- 
nych. Hiszpanie nie stawiają 
otwarcie czoła, lecz się zasa- 
dzają w zaroślach i odcinają 
lub napadają na małe oddział- 
ki amerykańskich zwiadow 
ców. Marynarzom naszym nie 
dawają spokoju ani na chwilę, 
Za doia strzelają z daleka a 
w nocy podstępują bliżej. 
Wielki jest dziw, że ta mała 
garstka naszych trzyma się 
tak dzielnie i że nie uległa 
wytępieniu, bo Hiszpanie są 
w przeważnych liczbach; wi- 
dać zbywa im na prawdziwej 
odwadze. 


W środę lub czwarte< może nadpły- 
nie do Manili pierwsza nasza 
wyprawa. 

SZANGAI, Chiny, 14 czer- 
wca. — Pierwsza wyprawa 
wojskowa amerykańska do 
Filipinów przypłynie albo w 
środę (15) albo w czwartek 


(16 bm.) 
Powstańcy filipińscy, jak 
donoszą z Manili d. 5 bm,, 


zdobyli miasteczka Las Pinas 
i Paranaka, przylegające do 
Manili. Hiszpanie bardzo cier- 
pią na niewygody i na brak 
sau i żywności. Admirał De- 
wey dziwuje się postępowi 
powstańców, Hiszpanie wy- 
trzymują jedynie w nadzei, że 
zkądś przyjdzie im pomoc, i- 
naczej muszą Się poddać, 
Wielu z mich poległo, a ich 
ranni i chorzy są w wielkich 
liczbach, lecz nieznanych. 
Szpitale i kościoły są nimi 
przepełnione, 


Hiszpania teraz pokłada wielką na- 
dzieję w Niemcach. 

MADRYT, r4 czerwca. — 
Hiszpańska prasa ma coraz to 
bardziej optymistyczne zapa- 
trywania, na podstawie mnie- 
mania. iż Niemcy chcą wy- 
konać demonstracyą marynar- 
kową przed Manilą przeciw 
Amerykanom. Hiszpania go- 


| towa jest ponieść wielkie cfia- 
| ry dla Niemiec, odstępując ró- 
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y4 | 162 Van Buren St.. 


żne porty na stacye węglowe, 
itd , ażeby tylko sobie pozy- 
sk. é pomoc Niemiec. 
1898 


h Pierwszo- 


"aut BICYKLE 


wy y 
nowsze modele, 


$75 Oakwood 832, 
$60 Arlington SR 


Nie żądamy pieniędzy na- 
przód. — Piszcie dzisiaj po orz po $15, $17 i 


specyalną ofertę. .—J wej od 


$7 2 
(= Posyłamy bądź gdzie C. 0. p, = prywilegi 
przekonania się o dobroci. Kupujcie w prost 54 
abry kantów, a ozczędzicie zysk agentów i kuedw 
Wielki ilustrowany Katalog darmo. à 
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